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W
e wtorek po godz. 
10 w drewnianym 
budynku doszło 
do wybuchu gazu. 

Ulatniał się on z rozszczelnionej 
butli. Doszło do zapłonu i wybu-
chu. Wszystko wydarzyło się w ma-
łym drewnianym budynku wypo-
życzalni nart przy ul. Stanisława 
Zubka, która przebiega przez Gu-

bałówkę. - Wybuch było słuchać 
z bardzo daleka, w pierwszej chwi-
li bałem się, że to jakaś rakieta ude-
rzyła - relacjonuje jeden z miesz-
kańców Gubałówki. W wybuchu 
ucierpiała jedna osoba. Nie odnio-
sła na szczęście poważniejszych 
obrażeń. Na miejscu opatrzyli ją 
ratownicy medyczni. Deptak, po-
łożony obok budynku to bardzo ru-
chliwe miejsce.

Wybuch  

na Gubałówce
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Środa po godz. 18. Na 
miejskiej pływalni  
w Nowym Targu jest 

dużo osób, trwa między in-

nymi trening Akademii Ak-
tywności Ruchowej. Leżące-
go twarzą do wody mężczyznę 
zauważa 13-letnia dziewczyn-
ka, która uczestniczy w zaję-
ciach. - Najpierw myślała, że 

ten pan nurkuje, ale gdy po zro-
bieniu okrążenia zobaczyła, że 
jest w tej samej pozycji, dała 
szybko znać swojemu trenero-
wi - opowiada znajomy rodzi-
ny. I to właśnie trenerzy AAR 

wyciągnęli nieprzytomnego 
mężczyznę z wody. Na base-
nie była dwójka lekarzy,  którzy 
natychmiast zaczęli reanima-
cję - „usta usta” i masaż serca. 

Utonąć na basenie
Przez ponad dwie minuty żaden z ratowników nie zauważył nieprzytomnego mężczyzny na basenie. Alarm wszczęło dziecko.

T
o nie burmistrz Leszek 
Dorula, nie przewod-
niczący rady miasta 
Jan Gluc będzie kan-

dydatem na burmistrza Zakopa-
nego. Obaj zrezygnowali ze startu 
na rzecz  wiceburmistrz Agniesz-
ki Nowak-Gąsienicy. Urodziła się 
w Bydgoszczy, ale od wielu lat 
mieszka w Zakopanem. Była pre-
zesem Społecznego Towarzystwa 
Oświatowego. 

Zaskakująca  

kandydatura PiS
Agnieszka Nowak-Gąsienica, niespodziewana kandydatka PiS na 
burmistrza Zakopanego, budzi skrajne emocje i jest bardzo różnie 
oceniana.

Drewniany budynek wypożyczalni nart na Gubałówce wyleciał 
w powietrze. To cud, że nikt nie zginął.

dokończenie str. 12  Agnieszka Nowak-Gąsienica

dokończenie str. 6 
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Budynek zosta³ niemal ca³kowicie zniszczony.

Jan Smarduch jest jednym z tych, 
którzy tworzyli historię polskiej 
samorządności. str. 16
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Cztery dni trwa³ w Bukowinie Tatrzańskiej 52. Góralski Karnawa³.

Cytat  
tygodnia

Justyna Kowalczyk-
Tekieli: - Co z tego, że nie 
mam łąkotki w kolanie. Jeśli 
ktoś siedzi od 20. roku przed 
komputerem, to ma pewnie 
więcej chorób ode mnie.

W marcu na ekrany na-
szych kin wchodzi „Bia-
ła odwaga”. Film w re-

żyserii Marcina Koszałki obejrza-
łem na przedpremierowym po-
kazie w zakopiańskim kinie „Gie-
wont”. Już sam plakat (fragment 
postaci ubranej w góralskie portki 
i czarny, niby esesmański uniform) 
poruszył przeróżne, w większości 
prawicowe środowiska. Podniósł 
się lament, że oto powstaje kolej-
ny zakłamany film o Goralenvolku 
i podhalańskiej zdradzie.

Niestety, muszę zmartwić ci-
skających przedwcześnie gromy. To 
nie taki film. A jaki? Po wyjściu z kina 
trudno mi powiedzieć. Na pewno 
w fotel wbijały mnie przecudnej 
urody ujęcia Tatr. Walki człowieka 
z lodem i skałą. Z samym sobą. Zdo-
bywanie niezdobytych tras. Groza 
i potęga gór. Siła i samozaparcie bo-
hatera. Nie dawała spokoju muzy-
ka, która sączyła się z półcieni gó-
ralskiej izby, płynęła raz z nieba, raz 
z dna jaskini. Porwała mnie namięt-
ność. Miłość Jędrka i Bronki, która 
musi jednak ulec woli ojców - dwa 
rody Zawratów i Wantuli chcą po-
łączyć swe majątki. Zgodnie z tra-
dycją, Bronka nie będzie dla Jędrka. 
Ojciec każe jej iść za Macieja, star-
szego z Zawratów. Rodzi się wiel-
ki żal, wielka zawiść, rodzi się po-
czucie niesprawiedliwości. Przypie-
czętowany wódką obraz chłopskiej 
zachłanności. Która nie pozwala na 
prawdziwe uczucie, a małżeństwo 
zamienia w biznesowy układ. 

Zachwyca gra aktorów, któ-
rzy świetnie mówią gwarą. Spo-
ro występujących w drugim planie 
to rodowici górale - jak Jasiek Kar-
piel Bułecka. Artyści świetnie gra-
ją też Niemców. Od pierwszych 
scen wkraczamy w barwny, gó-
ralski świat, wchodzimy do drew-
nianych chałup, jesteśmy na scenie 
pod Morskim Okiem, zaglądamy do 
Krakowa, gdzie Jędrek, jako znako-
mity taternik zarabia na jarmarcz-
nych popisach „człowieka muchy”. 
Wspina się po elewacji kościoła św. 
Józefa na Podgórzu. Tu poznaje al-
pinistę Wolframa. Niemiec zaprasza 
go do Morskiego Oka. Będą ćwiczyć 
przed alpejską wyprawą. Wolfram 
to wyznawca teorii o pochodzeniu 
górali od starogermańskiego ple-
mienia Pragotów. Przekonuje do tej 
idei młodego górala. Zachwyca pra-
ca kamery, gra światłem i cieniem, 

blaskiem i ciemnością. 
W filmie, mogę się mylić, ani 

razu nie pada słowo Goralenvolk. 
Gdy wybucha wojna, Niemcy ofe-
rują mieszkańcom Podhala współ-
pracę. Owszem. Przekonują część 
górali, że są odrębnym, krwią zwią-
zanym bardziej z Germanami niż 
Polakami narodem.  Jędrek staje po 
stronie najeźdźców, przywdziewa 
ich mundur. Ale Maciek służy Polsce, 
jest kurierem tatrzańskim. 

I tu urywa się zachwyt nad fil-
mem. Pierwsza część, pokazane 
psychologiczne portrety bohaterów 
są wyśmienitą ucztą dla odbiorcy. 
Wciąga nas ich historia. Jednak ko-
lejne, wojenne akty „Białej odwa-
gi” stają się zlepkiem wielu sekwen-
cji. Są partyzanci, są wywiezieni Ży-
dzi, pomordowana, krakowska in-
teligencja. Są pijani górale, wcieleni 
do Waffen SS, jest ukochana Jędr-
ka, Żydówka z Krakowa, zamknięta 
na jakimś strychu na klucz. Są ruscy 
oswobodziciele z oficerem UB na 
czele, który obiecuje budowę pen-
sjonatów dla robotników i chłopów.

Lawina faktów przytłacza 
główny wątek miłosny, Bronka 
gdzieś znika. Pojawiające się jak 
w kalejdoskopie kolejne postacie 
stają się płaskie, jednowymiaro-
we. Jakby reżyser chciał nam po-
wiedzieć zbyt wiele w za krótkim 
czasie. A może w planach jest już 
serial, który pozwoli na snucie spo-
kojniejszej opowieści? Bo przecież 
„Biała odwaga” to nie jest przygo-
dowy film akcji. Ani film historyczny. 
Ani wojenny thriller. Czym jest „Bia-
ła odwaga”? To - jak wyjaśnia jeden 
z bohaterów - proszek do posypy-
wania rąk, by palce pewniej chwy-
tały się skalnej ściany. Czy posłu-
ży Marcinowi Koszałce do dalszej 
opowieści o tragicznych, trudnych 
losach górali podczas II wojny świa-
towej? Możemy tylko snuć domy-
sły. Jeśli powstanie serial - z pewno-
ścią go obejrzę. 

A „Białą odwagę” polecam. Bo 
jest się czym zachwycić, pomimo 
sporej dawki niedosytu. No i wbrew 
krzykom malkontentów, górale są 
tu przedstawieni w dobrym, może 
nawet zbyt dobrym świetle. Bo na-
wet zdrajca okazuje się porząd-
ny, swoich broni, Żydówce poma-
ga, Niemca ubija, a my kibicujemy 
mu w jego walce ze starszym bra-
tem do końca.  

Rafa³ Gratkowski

śmietnik tuż obok parkingu na Alejach 3 Maja w Zakopanem.

KOMENTARZE DO TEKSTU 
O CIEPłYM LUTYM I TOPNIENIU 

śNIEGU W TATRACH.

l Widać jak na dłoni, że ocie-
plenie klimatu to nie mrzon-

ki. Ci, którzy twierdzą, że to są teo-
rie spiskowe, powinni latem poje-
chać na przykład na Sycylię. Zoba-
czą, co się tam wtedy dzieje. Exo-
dus osób z najcieplejszych stref kli-
matycznych, do tych z bardziej ła-
godnym klimatem będzie się z każ-
dym rokiem nasilać.  Zakopion1

l Niestety, a będzie coraz go-
rzej. W sumie to cieszę się, 

że za 30 czy 50 lat nie będzie mnie 

ciągników wzięło udział w rolniczym 
proteście w Rogoźniku.

już na świecie, bo wtedy nasi po-
tomkowie mogą się mierzyć z pro-
blemami, przy których pandemia 
będzie pestką.  Lajkonik

l Oczywiście, zmiany klima-
tu związane są także z ak-

tywnością słońca, ale główną 
część winy ponoszą ludzie, a naj-
większą wielkie rozwinięte go-
spodarczo państwa, takie jak 
USA i Chiny. One są największymi  
trucicielami.  Bella

Redakcja zastrzega sobie możliwość dokonywania skrótów w listach.

LISTY

Dwa światy w Zakopanem
D o Zakopanego przyjeż-

dżam dość często. Cza-
sem na weekendy, cza-

sem na dłużej. Zaczęły się mało-
polskie ferie, więc postanowiłem 
z rodziną zostać kilka dni dłużej. 
Widzę pewne zmiany na lepsze. 
Dobry pomysł to system informa-
cji o liczbach wolnych miejsc na 
parkingach w centrum. Szkoda, że 
tak późno, ale cieszę się jako tury-
sta i kierowca, że dostaję taką in-
formację.

Wponiedziałek samocho-
dem podjechałem na parking przy 
górnych Alejach 3 Maja. To chy-
ba największy parking w Zakopa-

nem. Trochę miejsc było wolnych. 
Wszystko było pięknie, drobna ko-
lejka do parkometru nie zepsuła mi 
humoru. To jednak, co zobaczyłem 
wokół parkingu, wołało o pomstę 
do nieba. Czy ktoś z władz tego nie 
widzi? To jest bardzo reprezenta-
cyjne miejsce. Tu parkują setki aut, 
także turystów z zagranicy. Często 
to pierwszy obraz, który widzą po 
przyjeździe do centrum. I ten ob-
razek po prostu powala na ziemię. 
Dookoła parkingu na trawnikach, 
na chodniku dziesiątki mniejszych 
i większych śmieci. Rozumiem, że 
niedawno chyba stopniał śnieg, ale 
wygląda na to, że przez wiele tygo-

dni nikt nie ruszył tu palcem. Przez 
chwilę miałem ochotę zapakować 
dzieci do auta i odjechać z powro-
tem.

Przemogłem się jednak, ale 
wydaje mi się, że miejskie służby, 
rządzący Zakopanem powinni coś 
z tym zrobić. Ruszyliśmy na spacer 
na Krupówki, później ulicą Piłsud-
skiego pod skocznię. I tu okazało 
się, że jednak można. Na chodni-
ku, prowadzącym pod skocznię, 
napotkaliśmy miejski sprzęt do 
oczyszczania. Samochody zebrały 
gruz po zimie i zrobiło się napraw-

dę przyjemnie i schludnie, mimo 
niezbyt sprzyjającej pogody. Może 
warto podjąć też jakieś działania, 
wysłać brygadę sprzątającą także 
na parking na Alejach.

Śmietnik to oczywiście rów-
nież wina nas samych, turystów, 
zakopiańczyków, którzy te śmieci 
wyrzucają byle gdzie. Oczywiście, 
im więcej tych śmieci leży na traw-
niku, tym bardziej zachęca to do 
naśladowania. Nie idźmy tą dro-
gą, a miejskie służby niech się we-
zmą do roboty!

Marek z Krakowa

eprasa.pl 49d33f5d6f
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Rozstrzygnięcie w sprawie 
przyszłości biogazowni  
w Rabie Wyżnej może zapaść 
jeszcze w tym tygodniu.

P
rzypomnijmy, pod koniec 
ubiegłego roku o zbadanie 
prawidłowości toczącego się 
postępowania wznowienio-

wego zwróciło się do prokuratury no-
wotarskie starostwo. Pretekstem wy-
stąpienia były liczne zgłaszane przez 
przeciwników kontrowersyjnej in-
westycji zarzuty co do bezstronno-
ści toczącego się postępowania. Cho-
dziło między innymi o rozbieżności 
pomiędzy zawartością dokumentacji 
a stanem faktycznym. W budynku ko-
tłowni, który miał być zaadaptowa-
ny na biogazownię, nie było już żad-
nych elementów dawnego systemu 
centralnego ogrzewania, tymczasem 
z dokumentacji i oświadczeń osób 
przesłuchiwanych w ramach postę-
powania administracyjnego wynika-
ło, że takie elementy się w pomiesz-
czeniach znajdują.

Sprawą biogazowi próbowa-
li zainteresować prokuraturę zarów-
no sołtys Raby Wyżnej, jak i Stowa-
rzyszenie Eko Raba Wyżna, a ostat-
nio - również Andrzej Dziwisz, 
wójt Raby.

Mimo tego, po przeanalizowa-
niu przekazanej przez starostwo do-
kumentacji, Prokuratura Rejonowa 
w Nowym Targu uznała, że nie ma 
podstaw, by zająć się sprawą. Proku-
ratorzy argumentują, że nie dostrze-
gli potencjalnego „zagrożenia dla pra-
worządności”. Zaznaczają przy tym, 
że obie strony postępowania są repre-
zentowane przez profesjonalnych peł-
nomocników, co tylko utwierdza pro-
kuraturę w przekonaniu, że nie ma 
potrzeby dołączania do postępowa-
nia.

Sekretarz powiatu nowotarskie-
go Bartłomiej Garbacz przyznaje, że 
w świetle decyzji prokuratury wła-

Gordyjski 

biogaz

W tym miejscu ma powstać biogazownia.

To z pewnością nie jest  
gminne centrum kultu burmistrza  
Czarnego Dunajca.

N ie pozwolę sobie odebrać godności, 
dobrego imienia i należnego szacun-
ku - szefowa Gminnego Centrum Kul-

tury w Czarnym Dunajcu ostro odpowiedzia-
ła na połajanki burmistrza.

Krytyczne słowa na temat pracy dyrek-
torki Centrum Małgorzaty Kulawiak padły 
podczas grudniowej sesji w ubiegłym roku. 
Zaś zarzewiem konfliktu był udział w wybo-
rach parlamentarnych, zarówno burmistrza 
Marcin Ratułowskiego, jak i Małgorzaty Ku-
lawiak (wystartowali z różnych ugrupowań). 
Niedługo po ujawnieniu swych wyborczych 
planów, dyrektor CKiP została wezwana na 
dywanik do burmistrza. Podczas rozmowy, 
w której brał udział również sekretarz gmi-
ny, burmistrz miał ogłosić, że stracił zaufanie 
do swojej podwładnej. Potwierdził to Michał 
Jarończyk. Sekretarz, odpytywany przez rad-
nych opozycji podczas grudniowej sesji, ujaw-
nił, że podczas rozmowy burmistrz zasugero-
wał swej podwładnej, żeby w związku z utratą 
zaufania złożyła wypowiedzenie, i że miało to 
związek z udziałem dyrektorki w wyborach.

Burmistrz Marcin Ratułowski w dość dłu-
gim wystąpieniu zarzucił swej podwładnej, 
że ta zaniedbywała obowiązki, skupiając się 
na prowadzeniu kampanii wyborczej. Suge-
rował przy tym, że przez dłuższy czas jesie-
nią ubiegłego roku dyrektorka była nieobec-
na w pracy. Nie wyznaczyła też zastępcy, a to 
skutkowało paraliżem placówki. Dyrektorki 
centrum nie było na sali obrad, gdy w jej spra-
wie przemawiał burmistrz. Odniosła się do za-

rzutów, zabierając głos na ostatnim posiedze-
niu rady miasta.

Małgorzata Kulawiak przyznała, że do-
tknęły ją słowa burmistrza. - Jako dyrektor 
pracuję dla gminy cztery i pół roku - przypo-
mniała, zapewniając, że do rozpoczęcia kam-
panii wyborczej jej współpraca z Marcinem 
Ratułowskim układała się całkiem dobrze.

Dyrektor precyzyjnie odniosła się do za-
rzutów, wyliczając, w jakim okresie korzysta-
ła z urlopu, w trakcie którego nie brała jed-
nak udziału w kampanii, a odwiedzała za-
przyjaźniony zespół folklorystyczny w Gru-
zji. Zresztą zaproszenie od grupy otrzymał 
również Marcin Ratułowski. Kolejna nieobec-
ność w pracy była związana z koniecznym le-
czeniem i została usprawiedliwiona zwolnie-
niem lekarskim.

- Cały czas byłam w kontakcie z pracow-
nikami. Usłyszałam zarzut, że nastąpił paraliż, 
tymczasem nie było niczego takiego. Centrum 
funkcjonowało zupełnie normalnie. Po po-
wrocie ze zwolnienia, spotkałam się z burmi-
strzem i uspokoiłam go, że realizowane przez 
centrum projekty są niezagrożone - podsumo-
wała szefowa CKiP. Na potwierdzenie przed-
stawiła imponującą listę imprez, których or-
ganizatorem była placówka, a które odbyły się 
jesienią ubiegłego roku.

- Nie spodziewałam się, że swoją pracę 
będę musiała w takich okolicznościach podsu-
mować - mówiła do radnych Małgorzata Kula-
wiak. - Nie pozwolę, żeby zabrać mi godność, 
dobre imię i należny szacunek - podsumowała.

Marcin Ratułowski nie podjął polemiki, 
wytknął jedynie podwładnej, że do dziś nie 
wyznaczyła zastępcy, który mógłby podej-
mować decyzje pod nieobecność dyrektorki.

mk

Burmistrz kontra dyrektorka

Samorząd Czarnego Dunajca przeciwny tworzeniu enklawy Tatrzańskiego Parku 
Narodowego na torfowiskach.

Torf niezgody

- Tędy nie da się jeździć,  
tu jest dziura na dziurze. Urzędnicy 
coś tam podobno robią, planują, 
a na drodze miejscami nie ma już 
asfaltu - mówi mieszkaniec  
Białki Tatrzańskiej.

C hodzi o ulicę Pod Grapą 
w Białce Tatrzańskiej. Rze-
czywiście, jest ona dość mocno 

zrujnowana. Kilka dni temu na środku 
drogi ktoś postawił małego świercz-
ka. - Pewnie zrobił to, aby zwrócić 

uwagę wszystkich na dziurawą dro-
gę. Gmina Bukowina szczyci się mia-
nem kurortu narciarskiego, a tu takie 
coś! - komentuje mieszkaniec Białki 
Tatrzańskiej. Dodaje, że mieszkań-
cy wiele razy zwracali się do gminy 
z prośbami o remont. Do tej pory na 
generalną modernizację się nie docze-
kali, gmina w prowizoryczny sposób 
łata tylko dziury, których z każdym ro-
kiem przybywa.

Jak tłumaczy Andrzej Pietrzyk, 
wójt gminy Bukowina Tatrzańska, 
do fatalnego stanu drogi przyczynił 

Zasadzili na dziurawej drodze świerka

Kilka dni temu w jednej z dziur na ulicy Pod Grapą pojawi³ się ma³y świerk.

ściwie nie ma już przeszkód, by za-
padła decyzja kończąca postępowa-
nie. - Dokument jest na ostatnim eta-
pie redagowania i sprawdzania przez 
prawników. Wymaga jeszcze dopra-
cowania pod względem stylistycz-
nym. Ja oczywiście znam jego treść, 
jednak ze względów oczywistych nie 
ogłoszę sentencji postanowienia, do-
póki decyzja nie zostanie podpisana 
przez starostę - tłumaczy.

Z naszych nieoficjalnych ustaleń 
wynika, że decyzja może zapaść jesz-
cze w tym tygodniu. Możliwe są trzy 
sposoby zakończenia postępowania: 
starostwo może nie uchylić decyzji 
o pozwoleniu na budowę biogazow-
ni, może też odmówić uchylenia lub 
uchylić prawomocny dokument. Od 
każdego z tych rozstrzygnięć każda 
ze stron postępowania będzie się mo-
gła odwołać.

u
Zdaniem wielu mieszkańców 

Raby, przeciwnych inwestycji, bio-
gazownia będzie powodować sze-
reg uciążliwości. Sprowadzi na miej-
scowość inwazję insektów i gryzo-
ni, będzie źródłem uciążliwości za-
pachowych. Protestujący wskazują, 
że obiekt ma powstać bardzo blisko 
terenów zamieszkałych i obiektów 
użyteczności publicznej, między in-
nymi - szkoły.

Zamierzenia prywatnego inwe-
stora od początku spotkały się z bar-
dzo gwałtownym sprzeciwem. Pro-
testujący zorganizowali pikiety pro-
testacyjne, doszło nawet do blokady 
drogi wojewódzkiej.

Podczas niedawnego wystąpie-
nia na sesji powiatowej pod koniec 
ubiegłego roku, przeciwnicy bioga-
zowni, zrzeszeni w stowarzyszeniu 
Eko Raba Wyżna, po raz kolejny nie 
pozostawili suchej nitki na działa-
niach władz powiatowych. Toczące 

się w starostwie postępowanie wzno-
wieniowe nazwali „farsą”. Zarzucili 
prowadzącemu postępowanie sekreta-
rzowi powiatu stronniczość i sprzyja-
nie inwestorowi. Wytknęli też wspól-
ny wyjazd sekretarza i starosty, któ-
rzy wybrali się do siedziby Krajowe-
go Ośrodka Wsparcia Rolnictwa, by 
uzyskać dostęp do dodatkowych do-
kumentów, mogących rzutować na to-
czące się postępowanie.

Zdaniem protestujących, postę-
powanie powinno zakończyć się już 
dawno uchyleniem decyzji budowla-
nej. Ich zdaniem, inwestor niezgod-
nie z prawdą poświadczył w doku-
mentacji, że inwestycja jest przebu-
dową istniejącej kotłowni. Tymcza-
sem, jak twierdzą protestujący, obiekt 
już od wielu dziesięcioleci nie peł-
nił funkcji kotłowni, a kocioł węglo-
wy został zdemontowany ponad dwa-
dzieścia lat temu. Kolejną przesłanką, 
która powinna przesądzić o natych-
miastowym zakończeniu postępowa-
nia, jest fakt, że dotychczasowy for-
malny inwestor biogazowi zrezygno-
wał z dzierżawy i przestał brać udział 
w kolejnych rozprawach toczącego się 
postępowania, mimo że był wzywany.

Przeciwnicy biogazowi skarżyli 
się też na złośliwe działania inwesto-
ra, który na działce, na której ma po-
wstać biogazownia, rozpoczął składo-
wanie obornika. Protestujący doma-
gali się zmiany składu prowadzącego 
postępowanie administracyjne, a tak-
że postulowani zgłoszenie w prokura-
turze podejrzenia popełnienia prze-
stępstwa.

Sekretarz powiatu nowotarskiego 
zdecydowanie odrzucił wszelkie su-
gestie o stronniczości toczącego się 
postępowania. A konsekwencją tej 
wymiany poglądów było wystąpienie 
władz powiatowych do prokuratury.
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się brak podbudowy i duże obciąże-
nie ruchem samochodowym. Urząd 
przygotował dokumentację dotyczą-
cą planowanego generalnego remon-
tu, przebudowy ulicy. Wójt już pod 
koniec 2022 roku złożył do starosty 
wniosek o „zezwolenie na realizację 
inwestycji drogowej”. Od tego czasu 
wystąpiły komplikacje, część działek 
na drodze musiała zostać podzielona 
przez geodetów. To sprawiło, że po-
nownie musiała zostać wydana decy-
zja środowiskowa dla inwestycji. Na-
stąpiło to kilka dni temu.

Remont ma obejmować prze-
budowę drogi, budowę oświetlenia 
i chodnika. W budżecie Bukowiny 
zabezpieczono na remont sześć mi-
lionów złotych. Gmina złożyła też 
wniosek o dofinansowanie w wysoko-
ści dwóch milionów euro z programu 
„Lepiej połączone Podtatrze”. Jak za-
pewnia wójt, remont drogi powinien 
rozpocząć się w drugim lub trzecim 
kwartale tego roku.
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Białka tatrzańska

czarny dunajecraba wyżna

P omysł stworzenia w obrębie czarnodu-
najeckich torfowisk enklawy parku na-
rodowego wyszedł od przedstawicie-

li TPN.
Temat został omówiony podczas posie-

dzenia komisji budżetowej i zamiast rozwiać 
wątpliwości - wywołał spore kontrowersje. 
Wszystko przez to, że każda ze stron odnio-
sła mylne wrażenia co do przebiegu i efek-
tów obrad.

- Nikt sobie nie życzy, żeby tu tworzyć 
park narodowy - podsumowuje przebieg spo-
tkania przewodniczący rady miasta. Zdaniem 
Tadeusza Czepiela, stanowisko samorządu 
jest jednoznaczne i niezmienne. Dlatego rad-
ni ze zdziwieniem przeczytali publiczną wy-
powiedź dyrektora Tatrzańskiego Parku Naro-
dowego, który zasugerował, że jest przychyl-
ność samorządu Czarnego Dunajca dla ob-
jęcia torfowisk formalną ochroną. Zdaniem 
przewodniczącego, winę za powstanie niedo-
mówień ponosi… burmistrz.

- Sprytnie pan to zrobił, że spuścił temat 
na radę. Może pan rozmawiać i dyrektorzy 
mogą rozmawiać, tylko niech pan nie mówi: 
rada decyduje, bo ktoś przecież na radę przy-
nosi projekty - komentował przewodniczący 
rady podczas ostatniej sesji. - Choć to pan za-
prosił dyrektora na komisję, to sam pan nie 
przyszedł. Jeśli pan podejmuje jakieś działa-
nia - niech pan to robi transparentnie.

Burmistrz Marcin Ratułowski potwier-
dza, że to właśnie z nim skontaktowali się 
przedstawiciele TPN, sugerując, że chcieliby 
porozmawiać o możliwości stworzenia nowej 
formy ochrony. - Powiedziałem, że się nie po-
dejmę rozmów na ten temat. Odesłałem dy-
rektora do komisji. Przyszedł i rozmawiał. Za 
słowa dyrektora nie mogę odpowiadać.

- Dyrektor dostał negatywną odpowiedź 
w sprawie poszerzenie parku - nie ma też wąt-
pliwości Czesław Wajda, szef komisji rozwo-

ju budżetu i spraw statutowych. - Dyrektor się 
wybierał na sesję, ale żeśmy mu wytłumaczy-
li, że nie ma po co, skoro komisja była prze-
ciw - podkreśla.

Dyrektor Tatrzańskiego Parku Narodo-
wego potwierdza, że brał udział w posiedze-
niu komisji. - Najpierw, razem z Filipem Zię-
bą, moim zastępcą, spotkaliśmy się z panem 
burmistrzem, który zasugerował, że powin-
niśmy porozmawiać bezpośrednio z radny-
mi - podkreśla.

Dodaje, że przyjechał do Czarnego Du-
najca, by zapoznać przedstawicieli samorządu 
z koncepcją stworzenia enklawy Tatrzańskiego 
Parku Narodowego w obrębie torfowisk czar-
nodunajeckich. Tworzenie nowego parku na-
rodowego na tak niewielkim terenie nie mia-
łoby uzasadnienia. Z kolei przyjmując niewiel-
kie odległości od granic TPN, czarnodunajec-
ka enklawa parku wydawała się dobrym roz-
wiązaniem.

- Zaproponowaliśmy, że ochroną zostały-
by objęte wyłącznie tereny należące do samo-
rządu. W ogóle nie było mowy o wchodzeniu 
na grunty prywatne. Powołanie enklawy TPN 
byłoby równoznaczne ze stworzeniem dodat-
kowej atrakcji turystycznej, która ściągnęła-
by turystów, a wraz z nimi - nowe możliwości 
zarobkowania. Poza działaniami ochronnymi, 
park zadbałby o odpowiednie udostępnienie 
terenu. O wszystkim tym rozmawiałem z rad-
nymi. Były pytania, ale nie spotkałem się z ja-
kąś jednoznaczną krytyką naszych pomysłów. 
Odniosłem wrażenie, że radni są nieco zdy-
stansowani, ale nie przeciwni. Przynajmniej 
nie usłyszałem, żeby nasze postulaty zostały 
jednoznacznie odrzucone - zaznacza Szymon 
Ziobrowski. - Rozumiemy, że takich decyzji 
nie podejmuje się pochopnie. Będziemy się 
starali przekonywać, że na wprowadzeniu na-
szych pomysłów lokalna społeczność nic nie 
straci, a może sporo zyskać - podsumowuje.

Marek Kalinowski
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- Jeśli to ma być taka Unia, 
co uciska jako ciemiężca, 
to jej nie chcemy. Jesteśmy 
tylko za taką Unią, która 
nam pomaga - przekonują 
protestujący rolnicy.

B lisko 150 ciągników 
przejechało w piątek 
w ramach solidarno-
ściowego protestu przez 

Podhale, więc obecność policji 
miała jedynie usprawnić prze-
bieg i zapewnić bezpieczeństwo.

Podhalańscy rolnicy soli-
daryzują się z kolegami w Pol-
sce i całej Europie. Dopomina-
ją się jednak także o swoje. Chcą 
zmian planów zagospodarowa-
nia tak, by na terenach rolnych 
rolnik mógł stawiać budynki 
mieszkalno-gospodarcze. Chcą 
także ułatwienia w prowadze-

niu inwestycji rolniczych na te-
renach wiejskich, w szczególno-
ści budowy biogazowni. 

- Unia nawymyślała przepi-
sów, takich jak parki narodowe 
czy Natura 2000 i wpycha się 
pod nasze domy - denerwuje się 
Paweł Dziubek z Piekielnika, or-
ganizator protestu. - Jeśli tu do-
trze, to my już nic nie wybudu-
jemy. Musimy to zatrzymać, bo 
z głodu zdechniemy! Rolnik dla 
siebie uchowa, co mu potrzeba, 
ale co zrobimy dla tych z mia-
sta? Co oni będą jeść? Przecież 
my dla nich gazdujemy - prze-
konuje. 

W pomyśle poszerzenia 
obszarów chronionych Paweł 
Dziubek wietrzy jedynie unijny 
spisek, mający na celu wykoń-
czenie polskiego rolnictwa. 

- U nas mały rolnik jest taki, 
co ma hektar pola w 40 dział-

kach. A ja mam trzy hektary 
i pięć działek. Ale są tacy, co 
mają i większe hektary. Chciał-
bym, by się wszyscy rozwija-
li - deklaruje.

W petycji, którą rolnicy zło-
żyli w urzędzie gminy w Jabłon-
ce, Czarnym Dunajcu i Nowym 
Targu, napisali szereg postu-
latów. Chcą dodatkowo budo-
wy utwardzonych dróg rolnych, 
odstąpienia od zakazu stosowa-
nia nawozów azotowych, sprze-
ciwiają się nasyłanym kontro-
lom, rygorom dobrostanowym 
czy pomysłom zakazu składo-
wania sianokiszonki przy bu-
dynkach rolnych. Domagają się 
poszanowania prawa własności. 
Denerwuje ich unijna biurokra-
cja i konieczność wypełniania 
coraz większej ilości dokumen-
tów, które do tego są coraz bar-
dziej skomplikowane. 

Rolnicza kawalkada

Protest by³ legalny i pokojowy, liczni policjanci jedynie przyglądali się z boku.

Rolniczy wiec na parkingu w Rogoźniku.Pawe³ Dziubek przedstawia stanowisko protestujących rolników.Kawalkada ciągników zmierza do Rogoźnika.

REKLAMA

„Od myszy po cesarza wszy-
scy żyją z gospodarza” - napisa-
ły na swym ciągniku rolniczki 
z Ratułowa. W czym najwięk-
szy problem? - Z drogami. A je-
śli chodzi o sprzedaż produk-
tów rolnych, to konkurencja jest 
duża - mówi właścicielka małe-

go gospodarstwa rolnego, z któ-
rego trudno byłoby się utrzymać, 
gdyby nie dodatkowa praca. Ale 
cieszy się, że dzięki gazdówce, 
dzieci mają zdrową żywność. Jej 
mama przypomina stary dowcip 
o krowie, która to stała na gra-
nicy z ZSRR. Po naszej stro-

nie miała łeb, a po drugiej stro-
nie wymiona. - Myśmy tę krowę 
karmili, a Ruscy doili. Teraz się 
to zmieniło. Tyle że my ją karmi-
my, a Bruksela doi - przekonuje 
ze śmiechem.

Tekst i fot.: 
Józef Figura
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ogłoszEniE płAtnE

Radni z komisji ekonomiki chcą jak najszybszego uchwalenia planu 
zagospodarowania dla działki przy ul. Bogdańskiego, która należy  
do mieszkanki Zakopanego. Sąd uchylił ten plan dwa i pół roku temu.

Dziura w planie

Ta bia³a plama to dziura w planie w rejonie ul. Bogdańskiego w Zakopanem.

Na szczęście po godz. 10 nie 
było jeszcze na nim wielu osób. 
- Na pewno mamy dużo szczę-
ścia, że tylko jedna osoba zosta-
ła poszkodowana - komentuje 
mł. bryg. Rafał Bańka, dowódca 

Jednostki Ratowniczo-Gaśniczej 
w Zakopanem.

Na Gubałówce jak grzyby 
po deszczu wyrastają mniejsze 
i większe stragany, szopy, budyn-
ki. Nikt nie kontroluje tego zja-
wiska. Zdecydowana większość 
z nich jest stawiana bez jakich-
kolwiek pozwoleń.
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Wybuch  

na Gubałówce

Z wypożyczalni nart niewiele zosta³o.
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Chcesz do³¹czyæ 
do zespo³u in¿ynierów i specjalistów 

w Dziale Technicznym PKL? 
Chcesz rozwijaæ siê zawodowo 
u renomowanego pracodawcy?

Poznaj nas: 
Polskie Koleje Linowe S.A. s¹ liderem 

wśród operatorów kolei linowych w polsce
Grupa PKL oferuje ca³oroczny, kompleksowy zakres us³ug 

turystyczno-wypoczynkowych oraz posiada 
w³asn¹ bazê noclegow¹ i restauracyjn¹.

 
Do³¹cz do nas! 

Obecnie poszukujemy osoby na stanowisko:

Co bêdzie nale¿eæ do Twoich obowi¹zków?
l Wykonywanie kontroli w zakresie bezpieczeñstwa ruchu 

w jednostkach PKL,
l Ocena stanu bezpieczeñstwa, dopilnowanie usuniêcia usterek,
l Raportowanie o stanie technicznym i stanie bezpieczeñstwa 

ruchu kolei linowych,
l Przeprowadzanie dochodzeñ s³u¿bowych z zakresu awarii oraz 

wypadków na urz¹dzeniach podleg³ych dozorowi technicznemu,
l Przeprowadzanie kontroli urz¹dzeñ kolei linowych po awarii i w 

czasie usuwania skutków awarii,
l Opiniowanie planów oraz terminów napraw i remontów 

urz¹dzeñ kolei linowych,

l Opracowywanie harmonogramów badañ specjalnych urz¹dzeñ 

transportu linowego i nadzór nad dokumentacj¹ techniczn¹,

l Uczestnictwo w odbiorach technicznych urz¹dzeñ kolei linowych,

l Sprawowanie kontroli nad aparatur¹ kontrolno-pomiarow¹,

l Przeprowadzanie szkoleñ wewnêtrznych na jednostkach 

organizacyjnych PKL.

Nasze wymagania:
l Wykszta³cenie wy¿sze techniczne - preferowane kierunki: 

mechanika, in¿ynieria mechaniczna,

l Mile widziana specjalizacja w zakresie transportu linowego,

l Doświadczenie w pracy na podobnym stanowisku - min. 2 lata,
l Znajomość zasad mechaniki, umiejętność czytania schematów 

ideowych i dokumentacji technicznej,

l Mile widziana wiedza i doświadczenie w ocenie stanu 
technicznego urz¹dzeñ mechanicznych oraz proponowanych 

dzia³añ naprawczych,

l Predyspozycje i doświadczenie w pracy w zespole,
l Praktyczna umiejętność obsługi pakietu MS Offi ce (Word, Excel, 

PowerPoint) oraz programów typu AutoCad,

l Sumienność, rzetelność, odpowiedzialność,
l Umiejętność pracy pod presją czasu i radzenia sobie ze stresem,
l Warunki zdrowotne umo¿liwiaj¹ce pracê w terenach górskich 

i pracę na wysokości oraz uprawnienia do kierowania 
samochodem, (czynne prawo jazdy kat. B),

l Dyspozycyjność do pracy w jednostkach zamiejscowych.
Co otrzymasz:
l Zatrudnienie na podstawie umowy o pracê,

l Przyjazn¹ atmosferê pracy,

l Ciekaw¹ pracê w pe³nym pasji zespole,

l Atrakcyjne wynagrodzenie,

l Szeroki pakiet benefi tów:
  Ubezpieczenie na życie fi nansowane przez Pracodawcê,
  Karty Rodzinne uprawniaj¹ce do zni¿ek na produkty i us³ugi 

   w ośrodkach PKL,
  Dodatkowe świadczenia socjalne.

 Aplikacje prosimy przesyłać na adres rekrutacja@pkl.pl 
z dopiskiem: �INSPEKTOR DS. TECHNICZNYCH PKL�

Informujemy, ¿e skontaktujemy siê z wybranymi kandydatami.

Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody 
na przetwarzanie danych osobowych.

Inspektor ds. Technicznych
Miejsce pracy: Zakopane

masz doświadczenie 
w administracyjnej obsłudze 

lokali użytkowych?
rynek nieruchomości nie jest ci obcy?

poznaj nas: 
polskie koleje linowe s.a. są liderem 

wśród operatorów kolei linowych w polsce
Grupa pkl oferuje całoroczny, kompleksowy zakres usług 

turystyczno-wypoczynkowych oraz posiada 
własną bazę noclegową i restauracyjną.

 
dołącz do nas! 

obecnie poszukujemy osoby na stanowisko:

co będzie należeæ do Twoich obowiązków?
l Pozyskiwanie nieruchomości dla celów działalności Grupy PKL 

(zakup, dzierżawa, najem),
l Weryfi kowanie i regulowanie (przy wsparciu Działu Prawnego) stanu 

prawnego i faktycznego lokali i nieruchomości będących własnością 
PKL S.A.,

l Aktywne poszukiwanie najemców dla nieruchomości należących do 
Spółki (w tym przygotowywanie ofert prasowych i konkursów),

l Przeprowadzanie rozmów wstępnych oraz negocjacji 
z potencjalnymi najemcami, weryfi kacja i procesowanie wniosków 
o najem lokali/terenów,

l Przygotowanie projektów umów najmu/dzierżawy związanych 
z zarządzaniem nieruchomościami oraz kontrola zawartych umów 
najmu/dzierżawy,

l Współdziałanie z Działem Prawnym w realizacji wszystkich 
wymienionych wyżej obowiązków,

l Przygotowywanie raportów, danych, prezentacji lub innych 
dokumentów wymaganych przez pracowników wyższego szczebla,

l Obsługa i rozliczenia nieruchomości należących do PKL S.A.,
l Prowadzenie i aktualizacja ewidencji wynajmowanych 

nieruchomości oraz ich użytkowników,
l Budowanie stabilnych, długotrwałych relacji z klientami,
l Prowadzenie dokumentacji i kontrola obiegu dokumentów zgodnie 

z polityką wewnętrzną i ustalonymi procedurami w Spółce.
nasze wymagania:
l Wykształcenie wyższe - preferowane kierunki: administracja, obrót 

i zarządzanie nieruchomościami, geodezja,
l Minimum 2 lata doświadczenia w pracy na podobnym stanowisku,
l Mile widziane doświadczenie w pracy na stanowisku pośrednika, 

zarządcy lub administratora nieruchomości, geodety,
l Znajomość zagadnień prawa nieruchomości i umiejętność 

precyzyjnego redagowania dokumentów,
l Bardzo dobra, praktyczna znajomość pakietu MS Offi ce (Word, 

Excel),
l Prawo jazdy kategorii B, aby móc poruszać się w terenie,
l Samodzielność i otwartość w działaniu, proaktywne podejście do 

powierzonych zadań,
l Elastyczność oraz otwartość na zmiany,
l Wysokie umiejętności komunikacyjne i interpersonalne,
l Znajomość języka angielskiego (poziom B1 lub wyżej) będzie 

dodatkowym atutem.
oferujemy:
l Stabilne zatrudnienie w oparciu o umowę o pracę,
l Możliwość zdobywania doświadczenia w dynamicznie rozwijającej 

się Firmie,
l Ciekawą i kreatywną pracę,
l Atrakcyjne wynagrodzenie,
l Odzież identyfi kacyjną,
l Szeroki pakiet benefi tów:
   Ubezpieczenie na życie fi nansowane przez Pracodawcę,
   Karty Rodzinne uprawniające do zniżek na produkty i usługi 

   w ośrodkach PKL,
   Dodatkowe świadczenia socjalne.

 Aplikacje prosimy przesyłać na adres rekrutacja@pkl.pl 
z dopiskiem: „pkl specjalisTa ds. nierUcHomości”

Informujemy, że skontaktujemy się z wybranymi kandydatami.
Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody 

na przetwarzanie danych osobowych.

specjalisTa 
ds. nierUcHomości

miejsce pracy: zakopane

na równorzędnie - mówił peł-
nomocnik mieszkanki Zakopa-
nego, która także była obecna 
w czasie obrad.

Radni poparli uchwałę do-
tyczącą służebności dojaz-
du do działki mieszkanki Za-

kopanego. Zapłaci ona za słu-
żebność 34 tys. złotych - gmi-
na nie może tu udzielić boni-
fikaty, a tylko rozłożyć kwotę  
na raty.

Radny Zbigniew Szczerba 
złożył natomiast przegłosowa-

ny jednogłośnie przez radnych 
z komisji wniosek o jak najszyb-
sze przystąpienie do uchwale-
nia planu zagospodarowania dla 
działki należącej do mieszkan-
ki Zakopanego.

pp

W czasie piątko-
wych obrad ko-
misji ekonomi-
ki zakopiańskiej 

rady miasta dyskutowano na te-
mat udzielenia za 34 tys. zło-
tych służebności przejazdu  
- przez gminny teren do działki 
przy ul. Bogdańskiego. Jej wła-
ścicielką jest mieszkanka Za-
kopanego w podeszłym wie-
ku. Chce ona na tej działce 
wystawić malutki domek. Do 
tego potrzebna była jej służeb-
ność przejazdu. Jak się jednak 
okazuje, jest to jedyna działka 
w tym rejonie, na której nie obo-

wiązuje plan zagospodarowa-
nia. Na skutek błędów w cza-
sie jego przyjmowania sąd 2,5 
roku temu uchylił plan dla tej  
działki.

- To było 2,5 roku temu i od 
tego czasu nie wydarzyło się nic. 
Teraz można na tej działce starać 
się o warunki zabudowy. Wiemy 
jednak jak to wygląda w innych  
częściach miasta, tam dewelo-
per dostał warunki w 5 miesię-
cy, czy tak będzie w przypad-
ku zwykłej mieszkanki Zako-
panego? To niewielka działka 
o powierzchni 1000 metrów 
kw. - mówił radny Zbigniew  
Szczerba.

Obecny na komisji wice-
burmistrz Tomasz Filar nie po-
trafił odpowiedzieć na pytanie, 
dlaczego do tej pory na działce 
przy Bogdańskiego nie uchwalo-
no planu. Stwierdził natomiast, 
że sąd podjął słuszną decyzję, 
bo po błędzie przy uchwalaniu 
planu, sąd nie uchylił go w cało-
ści, a tylko dla tej działki.

Pełnomocnik właścicielki 
nieruchomości stwierdził nato-
miast, że w tym rejonie była już 
podobna sytuacja, ale dotyczyła 
działki należącej do dewelopera. 
W tym przypadku plan uchwa-
lono bardzo szybko. - Pani Hele-
na powinna zostać potraktowa-

dokończenie 
ze str. 1

Spowodował kolizję  
i odjechał. Policjanci zatrzymali 
go niedługo później.

W poniedziałek ok. godz. 
13 w Witowie 26-let-
ni mieszkaniec powia-

tu tatrzańskiego, kierując audi, 
zderzył się z bmw. Po kolizji od-
jechał z miejsca zdarzenia. Kie-
rująca bmw zadzwoniła na poli-
cję i podała numery rejestracyj-
ne pojazdu. Ze zgłoszenia  wy-
nikało, że audi jechało niebez-

piecznie i agresywnie niemal 
całą szerokością jezdni. Policjan-
ci szybko zatrzymali kierowcę.

- Badanie alkomatem wy-
kazało blisko 0,8 promila alko-
holu w jego organizmie. Męż-
czyzna poniesie teraz odpowie-
dzialność za spowodowanie ko-
lizji. Ponadto grozi mu kara po-
zbawienia wolności nawet do 2 
lat za jazdę po alkoholu - mówi 
asp. sztab. Roman Wieczorek, 
rzecznik zakopiańskiej policji.

pp

Kolizja z promilami
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Dwa z trzech 
czworonogów nie 
przeżyły zderzenia 
z rozpędzoną ciężarówką. 

D rastyczne sceny ro-
zegrały się w ponie-
działek rano na Obe-
rconiówce. Trzy psy 

weszły na jezdnię, a kierowca 
jadącej od strony Olczy cięża-
rówki nawet się nie zatrzymał. 
Dwa czworonogi nie przeżyły 
zderzenia z wielotonowym po-
jazdem. 

Jak informuje jeden ze 
świadków zdarzenia, do wypad-
ku doszło o godz. 8.40. Przypo-
mnijmy, że na Drodze do Ol-
czy obowiązuje ograniczenie 
prędkości. Na filmie z przydo-
mowej kamery, który otrzymała 
nasza redakcja, widać moment, 
gdy psy wybiegają z gospodar-
stwa i wchodzą na jezdnię, a cię-
żarówka, mimo potrącenia ich, 
odjeżdża.

- Nasi funkcjonariusze byli 
na miejscu. Potwierdzają prze-
bieg zdarzeń i właśnie składa-
ją zeznania na policji - poinfor-
mował nas w poniedziałek Ma-
rek Trzaskoś, komendant stra-
ży miejskiej. Dodaje, że zgod-
nie z Ustawą o ochronie zwie-
rząt, gdy kierowca przypadko-
wo przejedzie zwierzę, którego 
nie zauważy i odjedzie z miej-
sca zdarzenia, to mamy do czy-
nienia z wykroczeniem zagro-
żonym sankcją grzywny do pię-
ciu tysięcy złotych. Gdy jednak 
sprawca z pełną świadomością 
rozjedzie wchodzące na jezd-
nię zwierzę, odpowiada już za 
przestępstwo karne. Kary wte-

dy są dużo wyższe. - Niewyklu-
czone, że tak było w tym przy-
padku. To wyjaśni policja, która 
ma dostęp do nagrań także z in-
nych kamer - zaznacza komen-
dant straży miejskiej. 

Policja potwierdza, że spra-
wa jest w toku. - Przejęliśmy 
zgłoszenie od strażników, dziś 
jest jednak za wcześnie, by co-
kolwiek więcej powiedzieć. Pro-
wadzimy dalsze postępowanie 
odnośnie tego, co stało się na 
Oberconiówce - zaznacza aspi-
rant sztabowy Roman Wieczo-
rek, rzecznik prasowy zakopiań-
skiej policji. 

Komendant Marek Trzaskoś 
apeluje do kierowców o zmianę 
zachowań. - Wystarczyło, by kie-
rowca się zatrzymał po tym zaj-
ściu, zadzwonił na numer alar-
mowy 112 i byłby czysty. Bo nie 
mamy obowiązku udzielać psu 
pomocy, nie musimy się na tym 
znać. Ale trzeba wykazać się em-
patią. Może w chwilę po zdarze-
niu służby weterynaryjne umia-
łyby pomóc i uratować któreś 
z potrąconych zwierząt - pod-
sumowuje Marek Trzaskoś.

Odrębnym problemem jest 
sprawa, o której wciąż piszemy. 
To psy puszczane przez właści-
cieli luzem. Po mieście wciąż 
biegają „bezpańskie” psy. Nie-
które z nich trafiają do schro-
niska w Nowym Targu. Inne 
mogą wpaść pod koła rozpędzo-
nych pojazdów.

Nasz materiał zamieszczony 
w internecie komentowało wie-
lu czytelników. Jedni brali stro-
nę kierowcy, inni ciskali gromy 
w jego stronę. Na ogólną znie-
czulicę zwróciła uwagę Agniesz-
ka: „Dramatyczne jest też to, że 
dosłownie zaraz po całym zaj-

ściu obok psów leżących na 
środku jezdni przejechało kilka 
samochodów i żaden się nie za-
trzymał. Jakby nic się nie stało... 
straszne” - napisała.

Osoba z nickiem dziadek 56 
apeluje o rozwagę i ostrożność 
w ocenach: „Rozumiem miłośni-
ków psów, ale jako kierowca od 
50 lat wiem, że nagłe uniki w ta-
kich przypadkach grożą wypad-
nięciem z drogi, np. na chodnik 
z pieszymi, lub czołowym zde-
rzeniem. Sprawa nie jest jedno-
znaczna. Dla mnie ważniejsze 
jest życie ludzi, a nie psów. Zga-
dzam się z tym, że powinien się 
zatrzymać i wezwać policję”.

Czytelnik Franek pisze, że 
jest przerażony, widząc nadjeż-
dżającą ciężarówkę. Jego zda-
niem, większość kierowców 
tych aut notorycznie pisze albo 
rozmawia przez telefon w czasie 
jazdy. Uważa, że dla kierowców 
zawodowych kary powinny być 
podwójne: „bo to jest ich zawód 
i robią to świadomie, narażając 
innych na utratę życia lub zdro-
wia. Na tym filmiku widać, że 
zwalnia w ostatniej chwili, a jak 
się zorientował, co zrobił, to od-
jechał bez skrupułów. Dzięki 
Bogu, że to nie były dzieci, któ-
re wbiegły na ulicę z posesji. Co 
nie zmienia faktu, że psy także 
mają swoją wartość i nie zasłu-
gują na takie cierpienie” - pod-
sumowuje Franek.

Wtóruje mu inny głos: „Nie 
brońcie kierowcy. Jakby patrzył 
na drogę, to by do tego nie do-
szło. Jeżdżę 20 lat takimi cięża-
rówkami i mógł zahamować, tyl-
ko mu się nie chciało” - autory-
tatywnie stwierdził czytelnik, 
podpisany jako Kierowca. 
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Psy pod kołami Cristian Pazdan zwyciężył 
w turnieju budowlanym, który 
rozegrano w Poznaniu.  

W ramach Międzynarodo-
wych Targów Budow-
nictwa „Budma 2024” 

w Poznaniu zorganizowano 52. 
finał Turnieju Budowlanego 
„Złota Kielnia”. Wystartował 
w nim Cristian Pazdan, uczeń 
Zespołu Szkół Budowlanych 
w Zakopanem. Jako że osiągnął 
już wcześniej znakomite wyniki 
w etapie okręgowym, w Pozna-
niu walczył już o jak najlepszą 
lokatę z konkurentami ze szkół 
całej Polski.

Wystartował w kwalifika-
cji robót montażowych i remon-
towych instalacji sanitarnych. 
Uczeń trzeciej klasy najpierw 
musiał przejść część teoretycz-
ną. Jak wyjaśnia nauczyciel-
ka Ludwina Józefek, opiekun-
ka zawodnika, trzeba było roz-
wiązać test pisemny, który skła-
dał się z 40 pytań. Po pokona-
niu testowego sita, można było 
już przejść do zadań praktycz-
nych. Startujący mieli wyko-
nać m.in. podłączenie zasilania 
do pompy ciepła, zainstalować 
grupę bezpieczeństwa z naczy-
niem przeponowym, zamonto-
wać rozdzielacz i podłączyć 
ogrzewanie podłogowe. Jak wy-
jaśniają w zakopiańskiej „Bu-
dowlance”, grupa bezpieczeń-
stwa jest ważnym elementem, 
który kontroluje pracę instalacji 
grzewczej czy instalacji wody 
użytkowej. Zapewnia ochronę 
przed przegrzaniem i powsta-
waniem zatorów w instalacji. 
Jak podkreśla Ludwina Józefek, 
na część praktyczną przewi-
dziano 10 godzin. Konkurencja 
rozgrywana była przez dwa dni 
turniejowe. 

Po podliczeniu punktów za 

Zdoby³ z³otą kielnię

Cristian Pazdan okaza³ się najlepszym instalatorem podczas turnieju w Poznaniu.

Żmudna praca kryminalnych 
skutkuje zatrzymaniami,  
coraz częściej gubią się też 
dzieci i dorośli. 

T atrzańscy policjanci mają 
w ferie ręce pełne roboty. 
W weekend pomogli odna-

leźć opiekunów zagubionemu do-
rosłemu, a trzech poszukiwanych 
listem gończym mężczyzn złapa-
li z zaskoczenia.

W piątek 9 lutego kryminal-
ni ustalili, gdzie ukrywa się je-
den z poszukiwanych. Następ-
nie w centrum Zakopanego za-
trzymali całkowicie zaskoczone-
go 33-latka, pochodzącego z po-
wiatu tatrzańskiego. - Mężczyzna 
poszukiwany był na podstawie 
listu gończego, wydanego przez 
Sąd Rejonowy w Zakopanem, ce-
lem doprowadzenia do więzienia 
- podkreśla aspirant sztabowy Ro-
man Wieczorek, rzecznik praso-
wy Komendy Powiatowej Policji 
w Zakopanem.

Kolejna osoba poszukiwa-
na listem gończym, zatrzymana 
przez dzielnicowych, to 32-latek 
zamieszkujący czasowo w Zako-
panem. Wpadł podczas policyj-
nych działań na osiedlu Guty. 

Mężczyzna musi odbyć karę 30 
dni aresztu.

Trzeci z poszukiwanych za-
trzymany został w sobotę 10 lu-
tego na ul. Kościuszki w Zako-
panem. Tym razem to policjan-
ci z Krakowa zatrzymali 43-let-
niego mężczyznę. Był poszukiwa-
ny „w celu ustalenia aktualnego 
miejsca pobytu” - czytamy w ko-
munikacie.

Jak się okazuje, w tłumie wy-
poczywających pod Giewontem 
turystów dochodzi do zaginięć 
dzieci. Gubią się też osoby do-
rosłe. Jak podkreśla rzecznik za-
kopiańskiej policji, podczas tego-
rocznych ferii do zaginięć docho-
dzi bardzo często. Nietypowa sy-
tuacja przytrafiła się w niedzielę. 
Na Krupówkach zgubił się opie-
kunom dorosły, ale niezdolny do 
samodzielnej egzystencji męż-
czyzna. Policjanci pomogli mu 
w odnalezieniu opiekunów. - Po 
kilkunastu minutach sprawa zna-
lazła szczęśliwy finał. Podczas te-
gorocznych ferii często dochodzi 
do zagubienia się dzieci i doro-
słych w tłumie turystów. Uważaj-
my na osoby pozostające pod na-
szą opieką - apeluje Roman Wie-
czorek.

rav

Zagubieni w t³umie
Praca magisterska Katarzyny Stachury z Zakopanego  
wyróżniona została w ogólnopolskim konkursie.

Parkowa marka doceniona

Wojciech Słodyczka
tel. 608 841 184
biuro@domsa.eu  www.domsa.eu
ul. Witkiewicza 14, 34-500 Zakopane

Na Sprzedaż NoWy dom W ceNtrum chochołoWa 
ceNa 999 000 zł Zapraszamy na zabiegi:

l Mezoterapia twarzy i skóry głowy 
osoczem bogatopłytkowym

l Radiofrekwencja mikroiglowa 
3D - rozstępy, blizny,  
lifting twarzy

l Stymulatory tkankowe

l Mezoterapia witaminowa

l Laserowy peeling węglowy

Studio Kosmetyczne 

„ORchiDea”
Grunwaldzka 11 b, Zakopane

Tel. 600 801 792
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zadania testowe i praktyczne, ko-
misja konkursowa nie miała wąt-
pliwości. W swej kategorii Cri-
stian Pazdan był najlepszy i to 
jemu wręczono „Złotą Kielnię”. 

Konkurs „Złota Kielnia” 
ma rangę olimpiady zawodowej 
z budownictwa. Biorą w nim 

udział uczniowie szkół branżo-
wych, kształcących w zawodach 
budowlanych. Finaliści są zwol-
nieni z części pisemnej egzami-
nu potwierdzającego kwalifika-
cje zawodowe. Zwycięzcy gra-
tulujemy. 

rav
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J akiś czas temu dostałam za-
proszenie do Warszawy, 
a potem było już tylko cie-

kawiej - skromnie wyjaśnia Ka-
tarzyna Stachura z Zakopane-
go. Jej praca magisterska zosta-
ła wyróżniona w konkursie na 
najlepszą pracę magisterską „Te-
raz Polska Turystyka”.  Katarzy-
na Stachura pisała na temat wi-
zerunku Tatrzańskiego Parku  
Narodowego. 

Organizatorem konkursu są 
Polska Organizacja Turystycz-

na oraz Fundacja Polskiego Go-
dła Promocyjnego „Teraz Pol-
ska”. Wydarzenie wspiera i pa-
tronuje mu Ministerstwo Spor-
tu i Turystyki.

Pierwsze miejsce zaję-
ła Marta Rybicka z Politech-
niki Gdańskiej za pracę „Tu-
rystyka na obszarach przy-
rodniczo cennych. Projekt 
bazy wypadowej wraz z sys-
temem stanowisk do obser-
wacji na terenie Biebrzańskie-
go Parku Narodowego”. Drugie  
miejsce przypadło w udziale 

Małgorzacie Tokarz z Uniwer-
sytetu Ekonomicznego w Kra-
kowie za „Turystykę kulinarną 
na obszarach wiejskich - ana-
liza zachowań konsumentów”. 
Trzecia na podium stanęła Na-
talia Oniszczuk (Uniwersytet 
Mickiewicza w Poznaniu) i jej 
„Charakterystyka i możliwości 
rozwoju szlaku pieszego Szklar-
ska Poręba - Wałbrzych jako pro-
duktu turystycznego Dolnego  
Śląska”.

Wśród siedmiu wyróżnio-
nych prac doceniono „Wizeru-
nek marki miejsca na przykła-
dzie Tatrzańskiego Parku Na-
rodowego” autorstwa Katarzy-

ny Stachury z Zakopanego. Au-
torka pytana o trudności czy 
problemy przy pisaniu „magi-
sterki” zaznacza, że pisała pra-
cę z wielką przyjemnością. Jej 
promotorem była doktor Ka-
rolina Nessel, a sama praca zo-
stała obroniona z wyróżnie-
niem w Instytucie Przedsię-
biorczości Uniwersytetu Ja-
giellońskiego w październiku  
2022 roku.  

Na stronach Instytutu 
Przedsiębiorczości UJ znalazły 
się wielkie gratulacje i brawa dla 
Katarzyny Stachury (z domu Pa-
talas). Przyłączamy się do nich 
całą redakcją.       rav
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REGION/NOWy TARG

O fotel wójta gminy Nowy 
Targ zawalczą Wiesław 
Parzygnat i Grzegorz 
Adamczyk, obydwaj są 
z Pyzówki. Jan Smarduch 
nie wystartuje w wyborach.

J an Smarduch jest wójtem 
gminy Nowy Targ nieprze-
rwanie od 1990 r., czyli 
przez osiem kolejnych ka-

dencji. Jest pod tym względem 
rekordzistą na Podhalu, jednym 
z pięciu w całej Małopolsce o ta-
kim stażu. Mimo że może jesz-
cze ubiegać się o to stanowisko, 
wycofuje się z pracy w samo-
rządzie.

Wiemy już, że o fotel wój-
ta zawalczą Wiesław Parzygnat, 
dotychczasowy zastępca wójta 
w gminie Nowy Targ, i Grze-
gorz Adamczyk.

Wiesław Parzygnat jest 
już dobrze znany z działalno-
ści samorządowej. Przez 21 lat 
był radnym (2002-2023), przez 
17 lat przewodniczącym Rady 
Gminy Nowy Targ (2006- 
2023). Jednocześnie przez 19 
lat był sołtysem Pyzówki. Od 
zeszłego roku, po odejściu 
Marcina Kolasy z urzędu gmi-

ny, został wicewójtem. Jest też 
wiceprezesem Zarządu Miejsko-
Gminnego OSP. Na swoim kon-
cie ma długoletnią pracę w No-
wotarskiej Telewizji Kablowej 
i kierownictwo w Biurze LGD 
Spisz Podhale.

Jest absolwentem Uniwer-
sytetu Marii Curie-Skłodow-
skiej (UMCS) na wydziale pra-
wa i administracji (kierunek ad-
ministracja). Skończył też studia 
podyplomowe: bezpieczeństwo 
i higiena pracy (Wyższa Szko-
ła Zawodowa), audyt wewnętrz-
ny w jednostkach sektora finan-
sów publicznych (Uniwersytet 
Śląski), prawo zamówień pu-
blicznych z certyfikatem zawo-
dowym Prezesa PZP (Uniwersy-
tet Ekonomiczny w Krakowie). 
Ma 54 lata. Jego żona Agata jest 
nauczycielką w Zaskalu. Mają 
troje dzieci.

W zbliżających się wybo-
rach jest kandydatem Komite-
tu Wyborczego „Samorządność 
Wiejska”, z którego wcześniej 
startował Jan Smarduch. Kandy-
dują z niej na radnych ci, którzy 
już takie doświadczenie w ra-
dzie gminy mają.

- Mam duże doświadczenie 
pracy w samorządzie, znam do-
brze problemy poszczególnych 

miejscowości. Zawsze byłem bli-
sko spraw ludzi i jako wójt chcę 
kontynuować swoją działal-
ność - zapowiada Wiesław Pa-
rzygnat.

Grzegorz Adamczyk ma 39 
lat. Od 20 lat pracuje w hurtow-
ni instalacji sanitarnych w No-
wym Targu, od siedmiu jest tam 
kierownikiem. Ma wykształce-
nie średnie. Jego nazwisko poja-
wiło się w zeszłym roku podczas 
wyborów na sołtysa w Pyzów-
ce. Przyznaje, że dotychczas nie 
udzielał się społecznie. Podkre-
śla też, że nie ma zaplecza par-
tyjnego, nigdy w żadnej partii 
nie był.

Pochodzi z Ludźmierza 
i tam - jak podkreśla - posiada 
dom rodzinny, w którym jest za-
meldowany. Mieszka w Pyzów-
ce, skąd jest jego żona, która jest 
nauczycielką. Ma dwójkę dzieci.

Startuje z KW „Grzego-
rza Adamczyka Wspólna Przy-
szłość”. Do poprzedniego wój-
ta Jana Smarducha ma duży sza-
cunek, jednak twierdzi, że gminę 
trzeba odmłodzić i takie właśnie 
osoby znajdują się na jego liście 
wyborczej. - Potrzebni są młodzi 
ludzie w radzie, nowe pomysły, 
trzeba przerwać dotychczasowe 
układy - mówi.

Beata Zalot

Wójt będzie z Pyzówki, 
tylko który?

54-letni 
Wies³aw 
Parzygnat 
od wielu lat 
dzia³a 
w samorządzie 
- jako radny, 
przewodniczący 
rady gminy, 
a ostatnio 
zastępca wójta.

39-letni 
Grzegorz 
Adamczyk 
zapowiada  
w gminie 
powiew 
świeżości. 
Stawia  
na m³odych.

Ogromna 
kolekcja 
antyków 
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40-letni nowotarżanin Paweł 
Bała jest najdłużej żyjącym 
Polakiem ze stwardnieniem 
bocznym zanikowym.  
Niestety, jego stan zdrowia 
bardzo się pogorszył, 
potrzebna jest pilnie pomoc.

P ieniądze potrzebne są na 
lekarstwa, rehabilitacje, 
prywatne wizyty lekarzy 

i na wiele innych rzeczy związa-
nych z codzienną opieką. Mini-
malna kwota, potrzebna co mie-
siąc to 1500 złotych. Każda do-
datkowa suma to zabezpiecze-
nie na przyszłość, której najbliż-
si bardzo się obawiają.

Paweł był bohaterem nasze-
go reportażu w zeszłym roku 
(„Osiemnaście lat życia darowa-
nych”). Przez lata zamiast uża-
lać się nad sobą, mimo ciężkiej 
i bardzo uciążliwej choroby, po-
magał innym. Z myślą o innych 
chorych na SLA założył sto-
warzyszenie „Dignitas Dolen-
tium”, czyli „Godność tych, któ-
rzy cierpią”. Dajmy teraz tę god-
ność Pawłowi.

Pomóc Pawłowi można, 
wspierając go poprzez wpłatę na 
zrzutce „Pomoc Pawłowi chore-
mu na SLA” (https://zrzutka.pl/
mnrbkm).

Tekst i fot.: 
Beata Zalot

Zrzutka  
dla Paw³a Ba³y

Mimo ciężkiej choroby, przez lata Pawe³ Ba³a skupia³ się na pomocy innym, teraz on 
potrzebuje naszego wsparcia.

eprasa.pl 49d33f5d6f
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ogłoszEniE płAtnE

NOWy TARG

Nowy Targ dla Mieszkańców 
podsumowuje ankietę.  
A co z budową 
kontrowersyjnej drogi?

P rawie 500 osób odpo-
wiedziało na interneto-
wą ankietę stowarzysze-
nia, które na burmistrza 

miasta wytypowało Macieja To-
karza. Najważniejszy wniosek, 
jaki twórcy ankiety wysnuli po 
jej zakończeniu?

- Mieszkańcy potrzebują 
być wysłuchani, mają dużo po-
mysłów, wypowiadają się otwar-
cie i dużo mają do powiedze-
nia - przyznaje Jan Sięka, pre-
zes Stowarzyszenia Nowy Targ 
dla Mieszkańców.

Jak się tu mieszka? 
Przeciętnie

Jak podsumowuje, więk-
szość nowotarżan oceniła wa-
runki mieszkania w stolicy Pod-
hala na trójkę, czyli przeciętnie. 
Wśród największych bolączek 
wskazali na jakość środowiska 
naturalnego, słabą komunikację 
miejską, niedobór miejsc parkin-
gowych, zły stan dróg i chodni-
ków.

Blisko 80% ankietowanych 
chce przywrócenia budżetu oby-
watelskiego. 44% jest za wybu-
dowaniem Centrum Sportów 
Lodowych, ale równocześnie aż 
40% jest przeciwnych temu po-
mysłowi. Za zmianą przebiegu 
południowej obwodnicy miasta 
opowiedziało się 67% ankieto-
wanych. Za to 23% zgadza się, 
by powstała w proponowanej 
wersji. 

W³adza?  
Z³a lub przeciętna

Na pytanie, jak ocenia Pani/
Pan działania obecnego burmi-
strza miasta w zakresie popra-
wy jakości życia mieszkańców 
Nowego Targu? - aż 52% ankie-
towanych ocenia te działania 
źle, 36,6% przeciętnie, a tylko 
12,4 dobrze.

Mieszkańcy mogli wyrazić 
swoje zdanie w otwartej odpo-
wiedzi na pytanie, jak poprawić 
warunki życia w Mieście? Naj-
częstsze odpowiedzi dotyczy-
ły: poprawy czystości powie-
trza, poprawy funkcjonowania 
Miejskiego Zakładu Komuni-
kacji, odkorkowania miasta, tu-
rystyki, utrzymania czystości, 
bezpieczeństwa czy rozbudowy 
ścieżek rowerowych.

- Wyniki ankiety są grun-
townie analizowane i będą sta-
nowiły podstawę programu wy-
borczego Komitetu Wyborcze-
go Nowy Targ dla Mieszkań-
ców, który w ostatnich dniach 
został oficjalnie zarejestrowa-
ny. Kandydatem na burmistrza 
z ramienia komitetu jest Ma-
ciej Tokarz - nowotarski praw-
nik. Na listach wyborczych znaj-
dą się młodzi ludzie i nowe twa-
rze, wraz z doświadczonymi sa-
morządowcami, oraz spora licz-
ba pań, wykraczająca poza obo-
wiązkowe parytety - przyznaje 
Jan Sięka.

Za, a nawet przeciw
Postanowiliśmy zapytać 

Macieja Tokarza, co zrobi bę-
dąc już burmistrzem, gdy po 
opracowaniu kolejnych tomów 
analiz i pozyskaniu fachowych 
ekspertyz, przyjdzie przedsta-
wiciel GDDKiA, mówiąc, że 
inaczej południowej obwodnicy 
Nowego Targu poprowadzić się 
nie da, jak tylko po wyznaczo-
nym śladzie?

- Trzeba powiedzieć otwar-
cie: żadna alternatywa nie jest 
brana pod uwagę przez GDD-
KiA. Nikt nie bierze pod uwa-
gę naszych argumentów - przy-

Obwodnicą do wyborów

Od lewej: Jan Sięka, Maciej Tokarz i Maciej Fryźlewicz przedstawiają wyniki ankiety.

Albo posprzątajcie!

W zeszłym tygodniu je-
den z czytelników in-
terweniował w redak-

cji w sprawie śmieci walających 
się pomiędzy dworcem kolejo-
wym i autobusowym.

- Odkąd znikł śnieg, na-

sze miasto wygląda jak Paler-
mo - grzmiał nasz czytelnik. 
Przekonywał, że ścieżka, któ-
ra prowadzi z dworca kolejowe-
go do centrum miasta, nie jest 
zbyt dobrą wizytówką dla sto-
licy Podhala. - To pierwsze ob-
razki, które widzą turyści po 
wyjściu z pociągu - przekony-

Widzicie śmieci - dzwońcie do urzędu!

Co roku, kiedy śnieg znika, ods³ania śmieci.

Miasto kupiło działki wielkości 
jednego ara za 20 tys. zł.

M iasto kupiło w prze-
targu nieograniczo-
nym od Nadleśnictwa 

Nowy Targ niezabudowaną nie-
ruchomość położoną w bezpo-
średnim sąsiedztwie przejaz-
du kolejowego w ciągu ul. Ko-
lorowej. Składa się ona z dzia-
łek o pow. 0,0031 ha i 0,0086 
ha. Kwota zakupu wyniosła 
20.882,94 zł.

- Walorem nabycia nieru-
chomości będzie zaliczenie drogi 

w całości do dróg publicznych, 
co pozwoli na podniesienie kate-
gorii przejazdu przez tory kole-
jowe, a to z kolei wpłynie na po-
prawę bezpieczeństwa przy ko-
rzystaniu z niego - podsumowu-
je burmistrz Grzegorz Watycha.

Przypomnijmy, że chodzi 
tu o feralny przejazd kolejowy, 
na którym przed laty doszło do 
śmiertelnego wypadku samo-
chodu egzaminacyjnego na pra-
wo jazdy. Zginęła wówczas mło-
da kursantka, a sam egzaminator 
zdołał wyskoczyć z samochodu.

fig

Leśnik sprzeda³

Ugoda

„Ja Krystian Kuś oświadczam, że przepraszam Pana Artura Bocianowskie-

go za mój wpis zamieszczony 18 lutego 2023 r., na portalu facebook.com, na 
grupie „Raba Wyżna.info”, dotyczący realizacji w Rabie Wyżnej biogazowni, 
w którym zawarłem skrajnie obraźliwą, niesprawiedliwą i krzywdzącą wypo-

wiedź dotyczącej jego osoby. Moje nieakceptowalne i niczym nieusprawiedli-
wione działanie niewątpliwie naruszyło cześć, godność oraz dobre imię Pana 
Artura Bocianowskiego za co szczerze przepraszam.”

BEZPOŚREDNI IMPORTER

dachówki tilcor

OgłOszenia 
drObne i reklamy

do Tygodnika Podhalańskiego 
w Czarnym dunajcu 

przyjmuje codziennie

kanTOr  
„U bObka”
Usługi turystyczne

Czarny dunajec, rynek 7

wał. Urząd miasta zareagował 
natychmiast po ukazaniu się in-
formacji o śmieciach na 24tp.pl.

Nasza redakcja nie tylko 
otrzymała zdjęcia po posprząta-
niu terenu, ale także apel urzęd-
ników, by w takich przypad-
kach telefonować do magistra-
tu. „W związku z opublikowa-
nym artykułem pt. „Miasto to-
nie w śmieciach” chcielibyśmy 
poinformować, że do Urzędu 
Miasta nie wpłynęła żadna in-
formacja dotycząca zalegania ja-
kichkolwiek odpadów w przed-
miotowych lokalizacjach wska-
zanych na zdjęciach w niniej-
szym artykule. Ponadto podkre-
ślić należy, że odpady z przed-
miotowych zdjęć znajdują się 
na terenach prywatnych, a nie 
miejskich, gdzie, w myśl ustawy 
o utrzymaniu czystości i porząd-
ku w gminach, to właściciel nie-
ruchomości odpowiada za odpa-
dy zalegające na jego nierucho-
mości i zgodnie z ustawowym 
obowiązkiem jest zobowiązany 
do ich uprzątnięcia we własnym 
zakresie oraz utrzymywania czy-
stości i porządku na terenie swo-

jej nieruchomości. Jednakże ma-
jąc na uwadze estetykę prze-
strzeni miejskiej, bardzo często 
odpady sprzątane są przez pra-
cowników Zakładu Gospodar-
czego Zieleni i Rekreacji, pomi-
mo że nie należy to do ich obo-
wiązków” - zauważa Elwira No-
wobilska-Majewska, kierownik 
Referatu ds. Gospodarki Odpa-
dami.

Apeluje, by - jeśli widzimy 
w Nowym Targu śmieci w prze-
strzeni publicznej - o takich zda-
rzeniach informować mailowo 
(odpady@um.nowytarg.pl) lub 
telefonicznie (18 261 12 94)).

Przypomina również, że dla 
mieszkańców dostępna jest apli-
kacja ekointerwencja, gdzie na 
bieżąco można zgłaszać proble-
my dotyczące wszelkich aspek-
tów związanych z zanieczysz-
czaniem środowiska, jak i spa-
lania odpadów. 

Elwira Nowobilska-Majew-
ska podkreśla, że w ciągu kilku 
dni stopniał śnieg, który odsło-
nił odpady zalegające od dłuż-
szego czasu. 

bz

znaje kandydat na burmi-
strza. - Przyczyna jest pro-
sta - ten węzeł, który został wy-
budowany, jest dostosowany do 
tego, by droga poszła w tam-
tym kierunku. To najzwyczaj-
niej w świecie rozpoczęcie bu-
dowy drogi, która jeszcze nie ma 
żadnych pozwoleń administra-
cyjnych. Gdyby ta droga powsta-
ła inaczej - mamy kilkanaście 
milionów wydanych bez żad-
nych zgód. I jest problem. Dla-
tego nikt nie bierze pod uwagę 
naszych argumentów, by wpiąć 
tę drogę w innym punkcie za-
kopianki.

Na konkretne pytanie, czy 
zgodzi się na ten wariant obwod-

nicy, Maciej Tokarz również od-
powiedział ogólnikowo.

- Burmistrz nie decydu-
je, tylko rada miasta. Droga jest 
potrzebna, a kompromis moż-
liwy i nawet jeśli ta droga bę-
dzie się zaczynać na tym węź-
le, możliwe są modyfikacje, jak 
choćby to, by nie szła po nasy-
pie czy nie była taka szeroka. Bo 
po co dwie jezdnie, prowadzące 
do zwykłej drogi jednojezdnio-
wej na Jurgów? Będziemy pro-
wadzić rozmowy, a nie, jak obec-
ny burmistrz pozorowane dzia-
łania, że jest za, a nawet prze-
ciw. Jeśli będziemy partnerem, 
a nasz głos wysłuchany - to bę-
dzie najlepszy sposób, by wilk 

był syty i owca cała - dodaje Ma-
ciej Tokarz.

Autobusem na zakupy
Padło też pytanie o wspar-

cie drobnych przedsiębiorców 
w konfrontacji z wielkimi sie-
ciami handlowymi. - Jest pyta-
nie, czy taka ilość dużych mar-
ketów rekompensuje nam wpły-
wami z podatków to, co tracimy 
w formie jakości miejsc pracy. 
Czy powinny kolejne powsta-
wać? Chyba nie - zauważa Ma-
ciej Tokarz.

Za to Jan Sięka zauważa, że 
centrum miasta, gdzie swe skle-
py mają głównie drobni przed-
siębiorcy, może stać się miejscem 
przyjaznym zakupom. - Atutem 
powinien być łatwy dojazd, naj-
lepiej sprawną komunikacją 
miejską. Przecież okolice Ryn-
ku z tą ilością sklepów są ni-
czym centrum handlowe, wszę-
dzie można dojść w ciągu kilku-
nastu minut - przekonuje.

Czy stowarzyszenie ze 
swym kandydatem przekona 
nowotarżan do zmian? To okaże 
się już niedługo, bo 7 kwietnia 
oraz podczas ewentualnej dru-
giej tury 21 kwietnia.

Tekst i fot.: Józef Figura
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Serce Poronina wyrośnie na Polanie Zgorzelisko.
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W ykonane ze stali, 
szkła oraz drewna. 
Z lotu ptaka wiel-
kie, góralskie ser-

ce. Z ziemi - potężna konstruk-
cja z platformami widokowymi, 
z których podziwiać można Tatry. 
Pod tarasami ekstremalny, pod-
wieszany plac zabaw. Wzdłuż tras 
spacerowych ścieżka lokalnych 
ciekawostek i legend, dwie zjeż-
dżalnie, dziesiątki metrów sieci 
i tuneli. Do tego dwa szklane ta-
rasy - największe w Polsce.

- Sprawdzamy, czy nie są to 
największe szklane tarasy w Eu-
ropie - zapewnia Aleš Gebauer 
z firmy Taros Nova. Czeska fir-
ma już rozpoczęła pierwsze pra-
ce budowlane na prywatnych te-
renach przy Polanie Zgorzelisko. 
Gdy przedsięwzięcie się powie-
dzie, do lamusa trafi powiedze-
nie, że największą atrakcją tury-
styczną Zakopanego jest bus do 
Białki. Od przyszłego roku może 
to być bus na Zgorzelisko.

Czeski inwestor przedsta-
wił w zeszłym tygodniu ambitny 
projekt Sky Walk Poronin Serce 
Poronina. Największej atrakcji 
turystycznej - ścieżki z wieżami 
widokowymi w koronach drzew, 
która powstaje na Polanie Zgo-
rzelisko. W bezpośrednim są-
siedztwie górnej stacji ośrodka 
narciarskiego Małe Ciche. Koszt 

Serce Poronina

Aleš Gebauer z firmy Taros Nova prezentuje wizualizacje Serca Poronina.

Józef Głowacz z Pieniążkowic świętował hucznie setne urodziny.

Życie po setce Józefa G³owacza
Józef G³owacz jest w świetnej kondycji. Na jego setne urodziny zjecha³a się ca³a rodzina.

na narty 
z tygodnikiem Podhalańskim

CZARNA GÓRA
grapaski.pl

JURGÓW
jurgowski.pl

Dla naszych czytelników mamy karnety. Aby je zdobyæ, wystarczy w poniedzia³ek 19 lutego  
o godz. 17 przes³aæ do nas mail na adres nowytarg@24tp.pl. 

W tytule proszę wpisać nazwę wybranej stacji, a w treści imię, nazwisko 
i odpowiedź na pytanie „Co to jest carving na nartach?”

20 osób, które jako pierwsze udziel¹ prawid³owej odpowiedzi, otrzyma od nas karnet 
na wybran¹ stacjê narciarsk¹.

UWAGA!  
Warunkiem odebrania nagrody jest okazanie aktualnego wydania Tygodnika Podhalañskiego

Mi³ośników bia³ego szaleństwa 
zapraszaj¹ stacje narciarskie:

Kasina Ski & Bike Park 
w Kasinie Wielkiej

kasinaski.pl

BIA£KA TATRZAÑSKA
bialkatatrzanska.pl

KonKuRs

nawiązuje do tradycji góralskich 
w Poroninie i jego okolicy. Twór-
cy odwiedzali Muzeum Tatrzań-
skie, szukając inspiracji w twór-
czości ludowej, sztuce podhalań-
skiej. Jednym z podstawowych 
elementów graficznych i równo-
cześnie ważną tradycyjną sym-
boliką jest serce góralskie.

- Od początku prac nad kon-
strukcją zależało nam, aby sta-
ła się ona integralną częścią re-
gionu - podkreśla Oskar Bro-
nicki ze spółki Sky Walk. - Nie 
chcieliśmy tworzyć dominanty 
krajobrazowej, a budowlę, któ-
ra swoim kształtem i charakte-
rem maksymalnie odda klimat 
miejsca, w którym się znajduje. 

Charakterystyczne rozety, mo-
tywy kwiatowe i geometryczne 
oraz silnie zakorzeniona sym-
bolika chrześcijańska nadają mu 
niepowtarzalny, ponadczasowy 
i miły dla oka charakter.

Inwestorzy podkreślają, że 
Serce Poronina łączy wszyst-
ko, co skrywa góralska symbo-
lika. Nawiązuje ona do spon-
taniczności kształtu i prostoty 
góralskiego serca, przynależno-
ści do przyrody, miłości do bliź-
nich, podziwu dla sztuki przod-
ków. Serce Poronina zostało za-
projektowane z pokorą wobec 
tradycji, historii, krajobrazu 
i miejsca. W pełni szanuje okoli-
cę i w żaden sposób jej nie naru-

sza. Z większości miejsc ścieżka 
jest prawie niewidoczna. Mimo 
to, ze swoich punktów widoko-
wych, dostępnych dla wszyst-
kich - bez względu na wiek czy 
fizyczne ograniczenia, oferu-
je niespotykane panoramiczne 
widoki na wieniec masywu ta-
trzańskiego.

Przewidywany termin 
otwarcia atrakcji to przełom tego 
i przyszłego roku. Czeska firma 
ma na swym koncie szereg podob-
nych, ekstremalnych inwestycji, 
m.in. Sky Walk Świeradów-Zdrój, 
Tatras Tower Štrbské Pleso, Sky 
Bridge 721 Dolní Morava i wie-
le tego typu konstrukcji.

 Rafał Gratkowski

Będzie biło w Małem Cichem i każdego dnia przyjmie trzy tysiące odwiedzających. 

budowy wyniesie około 60 mi-
lionów złotych.

- Nas to nic nie kosztuje, 
gmina tylko zyska na tej wiel-
kiej inwestycji - podkreśla Ani-
ta Żegleń, wójt gminy Poronin. 
- Nasi mieszkańcy są przedsię-
biorczy, będziemy ich namawiać, 
by organizować komunikację, by 
z różnych miejsc wypoczynku 
zapewnić turystom dojazd do 
Serca Poronina. 

Odwiedzający dotrzeć będą 
mogli na miejsce na trzy sposo-
by. Najłatwiej, pomijając kor-
ki w szczycie sezonu - doje-
chać samochodem pod Polanę 
Zgorzelisko, gdzie zaplanowa-
no parkingi. Kolejny sposób to 

pozostawienie pojazdu na par-
kingu przy dolnej stacji narciar-
skiej Małe Ciche i wyjazd koleją 
krzesełkową lub spacer jednym 
ze szlaków prowadzących na po-
lanę Zgorzelisko.

- Planowane jest też urucho-
mienie komunikacji opartej na 
parkingach zaporowych, znajdu-
jących się w różnych częściach 
gminy, obsługiwanych przez ko-
munikację zbiorową, dowożącą 
gości do atrakcyjnych miejsc, 
w tym do powstającej wieży - 
zaznacza Anita Żegleń.

Budowla ma swoim kształ-
tem i charakterem maksymalnie 
oddać klimat miejsca, w którym 
się znajduje. Ostateczny kształt 

Wizualizacja Taros Nova
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D okładnie w setne uro-
dziny 11 lutego w miej-
scowym kościele w Pie-

niążkowicach odbyła się Msza 
św. w intencji jubilata - Józefa 
Głowacza. Potem uroczystości 
- z udziałem władz miejskich  
- przeniosły się do restauracji 
Perła Dunajca w Czarnym Du-
najcu. Na urodziny seniora rodu 
zjechała się rodzina z różnych 
stron Podhala, a także liczna re-

prezentacja z USA, w sumie ok. 
70 osób.

- Dziadzio był drogowcem, 
budował mosty. Jego wielką pasją 
była też muzyka, grał pięknie na 
skrzypcach, był dobrym muzy-
kantem - opowiada jego wnuczka 
Renata Lipkowska, znana pod-
halańska poetka.

Nie miał łatwego życia, 
przeżył m.in. pożar domu. Ma 
trójkę dzieci, czwórkę wnuków 
i siedmioro prawnucząt.

- Jest dziś w bardzo dobrej 
kondycji, interesuje się bardzo 
tym, co dzieje się w polityce - 
w Polsce i na świecie - opowia-
da o nim wnuczka. - Jest spraw-
ny, jak na swój wiek, sam zro-
bi sobie herbatę, odgrzeje obiad. 
Wiosną i latem lubi spędzać czas 
w ogrodzie - dodaje.

W  najbliższym czasie na ła-
mach Tygodnika Podhalańskiego 
ukaże się dłuższa rozmowa z ju-
bilatem.         bz

eprasa.pl 49d33f5d6f
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spytkowice

jabłonka
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RABKA-ZDRóJ

Chcecie mieć szpital - 
głosujecie na Leszka Świdra, 
rabczanie - to jedna z tez 
kampanii burmistrza.

T o nie była niespodzianka - 
burmistrz Rabki jako ostat-
ni z kandydatów oficjalnie 

ogłosił swój start w wyborach. 
- Szanowni Państwo, zarejestro-
wałem Komitet Wyborczy Wy-
borców Leszka Świdra do wy-
borów samorządowych, które 
odbędą się 7 kwietnia 2024 r. 
W przyszłym tygodniu przed-
stawię sprawozdanie z realizacji 
programu wyborczego sprzed 5 
lat. W kolejnym  tygodniu przed-
stawię kandydatów na radnych 
do Rady Miasta Rabki-Zdroju, 
z którymi będę chciał kontynu-

ować program na lata 2024-2029 
- poinformował w swym wpisie 
Leszek Świder.

Dalej burmistrz dość do-
kładnie umotywował swoją de-
cyzję o starcie. Przekonywał, że 
w 2018 roku szedł do wyborów 
głównie po to, by „zmierzyć się 
z problemami”, które ogranicza-
ły miasto i utrudniały codzien-
ne życie.

- Wybór na burmistrza nie 
traktuję jako celu, ale jako śro-
dek do realizacji celów, który 
przyczyni się do rozwoju gmi-
ny. Mieszkam w tej Gminie, tutaj 
mieszkają moi najbliżsi i przyja-
ciele. Mnie po prostu na tej gmi-
nie zależy. Rozpocząłem pewne 
zadania, inwestycje, które chciał-
bym kontynuować i zrealizować 
nowe, jak np. dokończenie prze-

budowy szpitala miejskiego, 
przywrócenie do ruchu ul. Za-
kopiańskiej, budowę hali miej-
skiej przy szkole nr 1, budowę 
mieszkań dla młodych na ul. Ki-
lińskiego, budowę ścieżek rowe-
rowych czy kontynuowanie od-
budowy zabytków. Szczegóły 
programu przedstawię po zare-
jestrowaniu mnie przez PKW 
jako kandydata na burmistrza - 
podsumował.

Pod wpisem wywiązała się 
ożywiona dyskusja, której mo-
deratorem wydaje się być pre-
zes Szpitala Miejskiego. Z tonu 
wypowiedzi prezesa wynika, że 
tylko Leszek Świder na stano-
wisku burmistrza gwarantuje, że 
miejski szpital (którego remont 
właśnie trwa) - zostanie odbudo-
wany. Niektórzy komentatorzy 

odebrali taką sugestię jako for-
mę „szantażu”. Odbudowa szpi-
tala i odbudowa zerwanego przez 
osuwisko ponad rok temu głów-
nego dojazdu do Rabki, to bez 
wątpienia dwa kluczowe i naj-
bardziej pilne dla miasta zadania.

Przypomnijmy, remont bu-
dynku rabczańskiego szpitala ru-
szył w ubiegłym roku. Począt-
kowo zakres robót przewidywał 
rozbiórkę wyższych kondygna-
cji. Później jednak, jak twierdzi 
szef szpitala, (po wykonaniu do-
datkowych ekspertyz) zaszła ko-
nieczność niemal całkowitej roz-
biórki. U schyłku kadencji Lesz-
ka Świdra w miejscu, gdzie od 
niemal wieku stał charaktery-
styczny budynek szpitala, pozo-
stały resztki murów.
Tekst i fot.: Marek Kalinowski

Pierwszy między kandydatami
No fakt, przed wyborami trudno będzie odbudować szpital...

Jest kolejny przetarg na naprawę głównego 
dojazdu do Rabki.

Kto naprawi 
osuwisko

Przed końcem roku powstaną 
w Rabce 54 tanie mieszkania 
dla młodych.

D otąd rabczański samo-
rząd pozyskał ponad 4,5 
miliona na pomysł stwo-

rzenia w Rabce budynku z tani-
mi mieszkaniami. Gmina prze-
kazała też działkę pod budowę 
przy ulicy Kilińskiego. - Przy-
szli najemcy wpłacili też swój 
udział, następnie złożyłem 
wniosek o dodatkowe pieniądze 
i przyznano nam jeszcze kwo-
tę 6 mln zł do planowanej inwe-
stycji - informuje burmistrz Le-
szek Świder. - Pozostałe braku-
jące środki spółka pozyska z kre-
dytu poręczonego przez Krajo-
wy Zasób Nieruchomości - do-
daje.

Budynek w Rabce powstaje 
w ramach wspólnej inicjatywy 
gminy i spółki Społeczna Inicja-
tywa Mieszkaniowa (SIM) Ma-
łopolska, zrzeszającej poza Rab-
ką jeszcze 15 innych małopol-
skich samorządów.

- W międzyczasie powstał 
drugi SIM Małopolska, zało-
żony przez gminy, a w styczniu 
tego roku trzeci SIM Małopol-
ska. To pokazuje, jakie miesz-
kańcy, ale również gminy mają 
braki mieszkaniowe. W Rabce 
powstaną 54 mieszkania. Na-
bór został już zamknięty, chęt-
nych było 83, a celem jest bu-
dowa niedrogich mieszkań, kom-
pletnie wyposażonych. Planowa-
ny termin zakończenia prac jest 
do końca przyszłego roku - pod-
sumowuje rabczański burmistrz.

mk

W Zdroju się buduje

Burmistrz Rabki odgrzewa 
stare obietnice na krótko 
przed wyborami.

Z decydowanie wzrosła - na 
dwa miesiące przed wybo-
rami - aktywność rabczań-

skiego burmistrza w mediach 
społecznościowych. Wracają też 
dawne, niezrealizowane dotąd po-
mysły, jak choćby koncepcja bu-
dowy przystanków autobusowych 

przy zakopiance w Chabówce.
Przypomnijmy, problem 

z przystankami pojawił się po 
zakończeniu budowy nowego 
odcinka zakopianki. Nowa dro-
ga w standardzie „ekspresów-
ki” wykluczała utrzymanie za-
tok przystankowych. Autobu-
sy zmierzające w stronę Kra-
kowa musiały zjeżdżać z głów-
nej trasy. Nie wszyscy przewoź-
nicy byli skłonni na takie kom-
plikacje.

Burmistrz uznał, że nowe 
przystanki mogłyby powstać 
w Chabówce, w rejonie osiedla 
Możdżeniówka, już poza odcin-
kiem „ekspresowej” zakopianki. 
Pomysł szybko poszedł w nie-
pamięć, jednak odrodził się jako 
wyborcza obietnica. W zeszłym 
tygodniu Leszek Świder poin-
formował w mediach społecz-
nościowych, że kwestię przy-
stanków poruszył w rozmowie 
z Generalną Dyrekcją Dróg Kra-

jowych i Autostrad. - Spotka-
łem się w Krakowie z Dyrekto-
rem GDDKiA w sprawie przy-
gotowanego przez gminę projek-
tu przystanków przy Zakopian-
ce w Chabówce. Dyrektor za-
deklarował, że GDDKiA przyj-
mie przygotowaną przez gmi-
nę koncepcję i poczyni starania, 
aby zrealizować zaproponowa-
ne rozwiązanie - poinformował 
na swym profilu Leszek Świder.

mk

Przystanki zalatują kie³basą

Ryszard Papanek nie powalczy o kolejną kadencję - startuje 
w wyborach na radnego powiatowego.

Wójt idzie do powiatu

Napastnicy, którzy skatowali 
i okradli mieszkańca Jabłonki, 
już są w rękach policji.

D ramatyczne sceny roze-
grały się w ubiegłą śro-
dę wieczorem, w Jabłon-

ce. Dwójka rozjuszonych napast-
ników dotkliwie pobiła przypad-
kowego przechodnia. Sprawcy 
okradli swoją ofiarę - zabrali te-
lefon komórkowy. Pobity męż-
czyzna odniósł szereg bardzo 
poważnych urazów, między in-
nymi złamań kości czaszki.

- Pobitego mężczyznę zna-
lazł inny mieszkaniec Jabłonki 
i powiadomił policję - relacjo-
nuje podkom. Dorota Garbacz 
z nowotarskiej policji.

Natychmiast ruszyło poli-

cyjne śledztwo. Na efekty nie 
trzeba było czekać zbyt długo. 
Już nazajutrz funkcjonariusze 
z komisariatu w Jabłonce wyty-
powali i zatrzymali dwóch po-
dejrzanych. Przy jednym poli-
cjanci znaleźli skradzioną ko-
mórkę.

- Mężczyznom zostały 
przedstawione zarzuty doko-
nania rozboju. Sąd Rejonowy 
w Nowym Targu zastosował wo-
bec 26-latka tymczasowe aresz-
towanie, natomiast wobec dru-
giego ze sprawców, 18-latka - do-
zór policyjny, zakaz opuszczania 
kraju, a także zakaz kontaktowa-
nia się z pokrzywdzonym - pod-
sumowuje rzecznik policji.

Napastnicy mogą trafić do 
więzienia nawet na 15 lat.

mk

Brutalny rozbój w Jab³once

M
agistrat ogłosił 
kolejny prze-
targ na wyko-
nanie robót za-
bezpieczają-

cych. Poprzednie postępowa-
nie, ogłoszone pod koniec ubie-
głego roku, zostało unieważnio-
ne. Żaden z potencjalnych ofe-
rentów nie był zainteresowany, 
głównie z powodu bardzo krót-
kiego terminu wykonania robót, 
które miały się zakończyć przed 
końcem roku. W związku z tym 
samorząd stracił wielomiliono-
wą dotację, przyznaną z budże-
tu państwa.

Termin składania ofert 

w nowym postępowaniu mija 
12 lutego.

Zadanie dotyczy wykonania 
stabilizacji drogi i zabezpiecze-
nia wzniesionych powyżej traktu 
budynków. Chodzi między inny-
mi o wykonanie 112 pali betono-
wych o długości od 12 do 18 m 
i średnicy 60 cm, a także kolej-
nych 76 mikropali o łącznej dłu-
gości 1035 m.

Osuwisko uszkodziło drogę 
jesienią 2022 roku. Wówczas to 
na asfalcie pojawiły się szybko 
poszerzające się pęknięcia. Ze 
względów bezpieczeństwa, nad-
zór budowlany zdecydował o na-
tychmiastowym zamknięciu dro-
gi.           mk

T o spora niespodzianka, bo 
większość mieszkańców 
Spytkowic obstawiła do-

tychczasowego wójta jako ra-
czej pewnego kandydata. Tym-
czasem Ryszard Papanek ogło-
sił podczas niedawnego spotka-
nia strażaków OSP Spytkowi-
ce, że ma inne plany na wybory. 
Zamierza startować do powiatu 
w ramach komitetu wyborczego 
związanego z wicestarostą Bogu-
sławem Waksmundzkim.

O schedę po ustępującym 
wójcie powalczy kilku kandy-

datów. Jak dotąd jednak ofi-
cjalnie swój start ogłosił je-
dynie Bartosz Leksander, do-
tychczasowy radny powiato-
wy, a zarazem prezes rabczań-
skiego Zakładu Wodociągów  
i Kanalizacji.

Oprócz tej oficjalnej kandy-
datury, na „giełdzie” wymienia 
się nazwiska dwóch osób zwią-
zanych z urzędem gminy, a tak-
że Jolanty Kadzik, która star-
towała w poprzednich wybo-
rach na wójta i tylko nieznacz-
nie przegrała z Ryszardem  
Papankiem.

mk
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W szkole podstawowej 
w Suchem była nauczycielem 
w klasach I-III i tam na czas 
swojej pracy w samorządzie 
wzięła bezpłatny urlop. Od 2014 
roku pełni funkcję wiceburmi-
strza. Jest drugą w historii Zako-
panego kobietą, która ubiega się 
o stanowisko burmistrza.

Ma swoje zdanie
- Z pewnością nie boi się po-

dejmować decyzji, co na takim 
stanowisku jest ważne. W cza-
sie pandemii, wbrew ówczesnym 
zarządzeniom władz, podjęła 
decyzję, że zakopiańskie dzieci 
nie wracają do szkół. Pamiętam, 
że trochę się jej za to oberwało, 
ale pokazała, że ma swoje zda-
nie i nie boi się decydować ina-
czej, niż ktoś jej zaleca - mówi 
pracownik zakopiańskiego urzę-
du miasta.

Wśród pracowników urzę-
du są jednak także zupełnie od-
mienne opinie. - W urzędzie 
mówimy na nią „czarna”. Dziś 
przemalowała włosy, ale ksyw-
ka pozostała. Wobec nas jest im-
pertynencka. Często agresyw-
na. W większości ludzie jej tu 
nie lubią. Lubi się wywyższać. 
Urzędników traktuje za nic, ona 
jest szefową i nie znosi żadne-
go sprzeciwu, choćby nie miała 
racji - mówi pracownik urzędu.

Jak twierdzi nasz rozmówca, 
zdarzały się sytuacje, że urzęd-
niczki wychodziły od niej ze łza-
mi w oczach. - W relacjach mię-
dzyludzkich jest niemiła. Miła 
jest dla Doruli, jak chce coś 
szybko u niego załatwić. Nie 
daj Boże jej podpaść. Tak stra-
cił pracę kiedyś jeden strażnik 
miejski, mimo tego, że jej nie 
podlegał. Ma wygórowane am-
bicje - twierdzi pracownik urzę-

du miasta. 
Bardzo dobrze lata współ-

pracy z Agnieszką Nowak-Gą-
sienicą wspomina natomiast wi-
ceburmistrz Zakopanego z po-
przedniej kadencji Wiktor Łu-
kaszczyk. - To kompetentna oso-
ba, jeśli chodzi o sprawy, który-
mi się zajmowała. Dogadywa-
liśmy się bardzo dobrze i na-
wet teraz czasem dzwonimy do 
siebie, pytając o zdanie w róż-
nych kwestiach. Potrafiła podej-
mować szybkie decyzje, rozma-
wiać z ludźmi, przekonywać ich 
do własnego zdania, a czasem 
dawała się też przekonać innym 
- twierdzi były wiceburmistrz 
Wiktor Łukaszczyk.

Potrafi sk³ócić 
pracowników

Kolejny nasz rozmówca, 
który nie chce jednak ujawnić 
nazwiska, twierdzi, że kandydat-
ka na burmistrza jest „mistrzem 
manipulacji”. - Rządzi poprzez 
szczucie jednej osoby na drugą. 
Nikt nie wie, po co to robi. Sama 
nigdy nie potrafiła zbudować ze-
społu ludzi do konkretnych za-
dań. Przeszkadza jej, gdy innym 
to się udaje. Potrafi skłócić pra-
cowników między sobą - mówi 
pracownik urzędu.

Dodaje, że oczywiście lu-
dzie nie muszą się w pracy ko-
chać, ale powinni się szanować 
i muszą czuć się szanowani.  
- A u nas w urzędzie tego nie ma. 
Do tego jest bardzo arogancka. 
Jeśli nie jesteś człowiekiem „sze-
ryfa” i masz swoje zdanie, samo-
dzielnie myślisz, to już po tobie 
- dodaje.

Z kolei Renata Węglarz, wie-
loletni emerytowany już dziś 
urzędnik zakopiańskiego magi-
stratu, ma zupełnie inne zdanie 

na temat kandydatki na burmi-
strza. - Jest bardzo kompetentna 
i lubiana w pracy. Do tego kon-
kretna. Nigdy nie miałam z nią 
takich sytuacji, żeby była nie-
miła. Zawsze była w porząd-
ku. Przeczytałam, że kandydu-
je i pomyślałam sobie, że dobrze 
robi - twierdzi Renata Węglarz 
i dodaje, że wiceburmistrz była 
bardzo odpowiedzialną osobą, 
zwłaszcza jeśli chodzi o sprawy, 
którymi kierowała. Potrafiła się 
z ludźmi dogadać.

Kolejny nasz rozmów-
ca uważa, że wiceburmistrz źle 
znosi krytykę, szczególnie tę 
w mediach. - Pani Agnieszka jest 
na tym punkcie bardzo wrażli-
wa. Denerwuje się, gdy dzien-
nikarze krytykują urząd. Przej-
muje się negatywnymi komenta-
rzami - twierdzi jeden z urzęd-
ników.

Silna osobowość
Skrajne oceny na temat pra-

cy Agnieszki Nowak-Gąsienicy 
na stanowisku wiceburmistrza 
mają radni. - Potrafi wysłuchać 
spokojnie każdej argumenta-
cji. Jeżeli jest potrzeba kompro-
misu, nie upiera się przy swo-
im zdaniu - chwali kandydatkę 
na burmistrza Jan Gluc, prze-
wodniczący rady miasta, który 
zrezygnował z kandydowania.  
- Sprawy oczywiste załatwia od 
ręki, te wymagające sprawdze-
nia, po paru dniach. Potrafi po-
wiedzieć, jeśli coś jest nie do za-
łatwienia, nie leży na przykład 
w kompetencji urzędu - twierdzi 
Jan Gluc i dodaje, że kandydat-
ka PiS ma silną osobowość, do-
brze się z nią współpracuje i jest 
świetnie przygotowana do obję-
cia rządów w Zakopanem. - Co 
ważne, to kobieta, a na przykład 

w Poroninie pani wójt radzi so-
bie świetnie z rządzeniem, a w 
Zakopanem mamy w samorzą-
dzie zbyt mało pań - przekonuje.

To ją dyskwalifikuje
Zupełnie inaczej odbiera 

wiceburmistrz Nowak-Gąsie-
nicę radny Bartłomiej Bryjak, 
który popiera w wyborach na 
burmistrza Łukasza Filipowi-
cza. - Panią Agnieszkę zupełnie 
dyskwalifikuje na starcie fakt, że 
przez wiele lat była twarzą tego, 
że w Zakopanem nie podjęto 
uchwały antyprzemocowej. Nie 
przypominam sobie, aby się na 
ten temat wypowiadała, ukrywa-
ła wręcz niektóre tematy z tym 
związane, na przykład kontrole 
wojewody. W ogóle ekstremal-
nie rzadko zabierała głos na se-
sjach rady miasta - twierdzi rad-
ny Bartłomiej Bryjak. Dodaje, że 
jeśli wygra, najważniejsze decy-
zje nie będą jej autorstwa, a cho-
ciażby Jana Gluca, który otrzyma 
część władzy w zamian za rezy-
gnację z kandydowania.

Na temat kandydatki PiS 
szczegółowo nie chce wypowia-
dać się radny Zbigniew Szczer-
ba, który popiera kandydaturę 
Mariusza Koperskiego. - W cza-
sie, gdy była wiceburmistrzem, 
wykonywała polecenia swoje-
go szefa Leszka Doruli, którego 
urzędowanie oceniam negatyw-
nie. Była współodpowiedzial-
na za nieuchwalanie prawa an-
typrzemocowego. Odpowiadała 
też za sprawy sportu, które, ko-
lokwialnie mówiąc, w naszym 
mieście leżą. Współpracowa-
łem z nią jako radny w zakresie 
pomocy społecznej i tę współ-
pracę mogę ocenić pozytywnie 
- dodaje radny Szczerba.  

pp, jj

Zaskakująca  
kandydatura PiS
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Była też próba użycia defi-
brylatora, który - jak się okazało 
- był zepsuty.

Według nieoficjalnych infor-
macji, po przeglądnięciu nagra-
nia z monitoringu okazało się, że 
mężczyzna leżał w wodzie nie-
przytomny aż przez dwie minu-
ty osiem sekund.

Rokowania niepewne
Mężczyzna trafił do szpitala. 

Jak dowiadujemy się we wtorek, 
czyli prawie tydzień od wypadku, 
mężczyzna jest nadal w śpiączce. 
- Leży na OIOM-ie. Stan pacjen-
ta jest ciężki, były próby wybu-
dzenia, ale nieudane. Rokowania 
są niepewne - słyszymy od Mar-
ka Wierzby, dyrektora Podhalań-
skiego Szpitala Specjalistyczne-
go w Nowym Targu.

Policja nic nie wie 
o zdarzeniu

Nowotarska policja nic nie 
wie o wypadku na basenie w śro-
dę 7 lutego. - Nie było takiego 
zgłoszenia - ani z basenu, ani 
ze szpitala - słyszymy od Sabi-
ny Iskrzyckiej, rzecznik praso-
wej w nowotarskiej komendzie  
policji.

Podtopienie
- Mieliśmy podtopienie 

klienta - potwierdza Krzysz-
tof Łapsa, dyrektor Miejskie-
go Centrum Sportu i Rekreacji 
w Nowym Targu. - Mężczyzna 
został zauważony na niecce spor-
towej przez dziecko uczestniczą-
ce w zajęciach na basenie. Został 
wydobyty przez dwóch trenerów 
i ratownika. Natychmiast została 
przez ratowników pływalni wsz-
częta reanimacja - relacjonuje. 
Zostało wezwane pogotowie.

Podkreśla, że na basenie byli 
także lekarze i strażak, którzy 
przyłączyli się do akcji reanima-
cji nieprzytomnego mężczyzny 
aż do przyjazdu karetki.

Ratownicy na swoich 
miejscach

Gdzie byli ratownicy w tym 
czasie? - Przejrzałem monito-
ring, ratownicy byli na obiekcie, 
na swoich miejscach - zapewnia 
dyrektor. 

Krzysztof Łapsa potwierdza 
też informację o defibrylatorze.  
- Rzeczywiście jeden z instruk-
torów przyniósł urządzenie AED 
na halę basenu, które jest w kory-
tarzu kas pływalni. Zaznacza jed-
nocześnie, że jego użycie na mo-

krej powierzchni, przy mokrym 
ciele nie jest bezpieczne, mogło-
by dojść do porażenia prądem 
osób prowadzących akcję ratun-
kową. Obecnie sprawdzamy urzą-
dzenie, które jest na gwarancji, 
jego baterię. Konsultujemy też 
sprawę możliwości stosowania 
urządzenia przy użycia specjal-
nego koca-podkładu na przypa-
dek mokrej posadzki - mówi.

Podkreśla, że osoba poszko-
dowana w momencie przybycia 
pogotowia posiadała puls, była 
pod kontrolą ratowników i leka-
rzy będących na pływalni.

Monitoring 
zabezpieczony

Pytamy też, czy to prawda, 
że - zgodnie z monitoringiem  
- mężczyzna leżał w wodzie nie-
przytomny przez dwie minuty 
i osiem sekund. - Nie mogę jed-
noznacznie powiedzieć, że trwa-
ło to taki czas. Dzień po zdarze-
niu sprawdziliśmy, czy jest zapis 
monitoringu oraz czy ratownicy 
byli na swoich stanowiskach - co 
się potwierdziło. Materiał został 
zabezpieczony przez kierownika 
pływalni, w razie potrzeby zosta-
nie poddany analizie lub przeka-
zany policji - słyszy od dyrekto-
ra dziennikarz.

- Zawsze myślałem, że kie-
dy wysyłamy nasze dzieci na ba-
sen, to są tam bezpieczne, a tu się 
okazuje, że nie do końca - podsu-
mowuje nasz informator. Twier-
dzi, że dzieci, które były na base-
nie w trakcie wypadku, przeżyły 
szok. Niektóre z nich nie chcą już 
chodzić na basen.

Jest bezpiecznie
Krzysztof Łapsa uspokaja 

i przekonuje, że na miejskim ba-
senie jest bezpiecznie. - Ratowni-
cy pływalni starają się realizować 
swoje zadania w sposób zapew-
niający bezpieczeństwo. Zarzą-
dzam MCSiR od sześciu lat. Po-
mimo bardzo dużego zaintereso-
wania naszym basenem, pierwszy 
raz mamy do czynienia z tak nie-
szczęśliwym wypadkiem. Oczy-
wiście analizujemy zaistniałą sy-
tuację, aby uniknąć takich wy-
padków na przyszłość - zwraca 
uwagę Krzysztof Łapsa.

Z ostatniej chwili
Sabina Iskrzycka, rzecznik 

prasowy nowotarskiej policji, po 
rozmowie z dziennikarzem, po-
wiadomiła o zdarzeniu na ba-
senie komendanta, a ten podjął 
decyzję o wszczęciu czynności 
w sprawie wypadku na basenie.

Tekst i fot.: Beata Zalot

Utonąć na basenie

 - Pomimo bardzo dużego zainteresowania naszym basenem, pierwszy raz mamy do 
czynienia z tak nieszczęśliwym wypadkiem - przekonuje dyr. Krzysztof Łapsa. Za-
pewnia jednocześnie, że basen jest bezpieczny.
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Rehabilitacja, radiolog, psycholog, a nawet część hotelowa dla turystów  
chcących się rehabilitować - dr Danuta Kaczor Di Paola, kierownik Ośrodka Zdrowia w Leśnicy,  
ma ambitne plany.

Wiejski ośrodek zdrowia z ambicjami

Tu w przysz³ości będzie mieści³a się rehabilitacja
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- Nasz Ośrodek Zdrowia w Leśnicy bę-
dzie odbiega³ od standardów wiejskich 
ośrodków - zapewnia kierownik dr Da-
nuta Kaczor Di Paola, internistka, ma-
jąca także doświadczenie z zakresu ne-
frologii i kardiologii. Pracowa³a w klini-
kach i szpitalach w Polsce i we W³oszech.

Kto pokieruje strażą gminną 
w Kościelisku?

M arceli Wielopolski zre-
zygnował z pracy na 
stanowisku komen-

danta straży gminnej w Koście-
lisku. Zapytaliśmy o powód tej 
decyzji. - Kończę na razie moją 
przygodę z mundurem. Z powo-
dów osobistych - mówi Marce-
li Wielopolski.

Przesłużył 15 lat w straży 
gminnej. Początkowo, gdy jed-
nostka ta obsługiwała łącznie 
wszystkie sołectwa gmin Ko-
ścielisko i Poronin. Potem już 
samo Kościelisko, Witów i Dzia-
nisz. Jego doświadczenie jest 
jednak dużo większe. Przed stra-
żą 17 lat przepracował w policji. 

- Pamiętam 15 lat temu 

zabrudzone ściekami rze-
ki i rowy - wspomina Marceli 
Wielopolski. - Do tego panowa-
ła kompletna nieznajomość obo-
wiązków, które mają mieszkańcy 
oraz właściciele nieruchomości, 
a wynikają one z ustaw i prze-
pisów lokalnych o charakterze 
porządkowym. Pamiętam lasy 
i rzeki pełne odpadów komu-
nalnych. Pamiętam smog uno-
szący się nad Kościeliskiem. 
Dzisiaj kopciuchy systematycz-
nie są wymieniane na nowocze-
sne kotły oraz alternatywne źró-
dła ogrzewania.

Komendant przyznaje, że 
do doskonałości jeszcze daleko, 
ale szeroko zakrojona polityka 
uświadamiania mieszkańców, po 
stronie gminy, a także codzien-
na, żmudna praca strażników 

Komendant rezygnuje
Pożegnanie  

śp. Ludwika Młynarczyka
*13. I. A.D. 1940 † 5. I. A.D. 2024 wybitnego muzyka,

wszechstronnego folklorysty i nauczyciela.
Do wyjątkowo ważnych cech człowieka należą wdzięczność i pamięć. 
Myśliciele i moraliści bardzo cenili cnotę wdzięczności, bowiem jej wy-

stępowanie w człowieku świadczy o jego szlachetności i wielkoduszno-

ści. Św. Ambroży z Mediolanu nadaje Wdzięczności rangę „najwyższego 
obowiązku”, od którego żadna powinność nie może człowieka zwolnić. 
Dlatego należy Bogu i Rodzicom dziękować za dar życia Zmarłego i bo-

gactwo Jego talentów. Ziemi Tylmanowskiej i nauczycielom dziękuję za 

oszlifowanie tych talentów. Śp. Panu Andrzejowi Haniaczykowi dziękuję 

za życzliwy stosunek do Zmarłego w początkach Jego działalności folklo-

rystycznej i upowszechnianie muzyki pasterskich dzwonków, którą Zmar-
ły odkrył w czasie juhasowania w Tylmanowej.
Dziękuję WSZYSTKIM żyjącym i zmarłym, którzy Mu pomagali w ocale-

niu i ubogaceniu orawskiego folkloru. Szczególnie podziękowania składam 
Jego Małżonce śp. pani Marii za wszechstronną pomoc i ofiarne wsparcie 
dla Niego zarówno w życiu rodzinnym jak również artystycznym. Dzię-
kuję Jej za Czwórkę dobrych DZIECI i dobrych LUDZI, a także za piękne 
stroje orawskie szyte przez NIĄ zgodnie z tradycją i wzorami muzealnymi.
Dziękuję Ci, Mistrzu, za przykład MĘSTWA, które wykazałeś w starciu 
z Władzą Ludową, szczególnie w czasie służby wojskowej w Korpusie 
Bezpieczeństwa Wewnętrznego. Dziękuję Ci za lekcje filozofii praktycz-

nej, opartej na emocjach i naturalnych odruchach bez kalkulacji. Nie py-

tałeś za ile. Wystarczyła Ci radość dawania. Spontanicznie wypełniałeś 
„Wskazówki dla synów Podhala” Władysława Orkana.
Dziękuję Ci za tę plejadę muzykantów, tancerzy i śpiewaków, których 
wykształciłeś w tym także z „Zespołu Rombań” z Chyżnego, którego by-

łeś Współtwórcą. Jako „Marchwiorz” jestem Ci szczególnie WDZIĘCZNY. 
Niestety, niektórzy Twoi uczniowie zapomnieli kto był ich Nauczycielem 
i pomijają nie tylko Twoje nazwisko, ale nawet Emila Miki.
Ja Cię NAJMOCNIEJ PRZEPRASZAM za to, że byłeś wielokrotnie WIEL-

KIM NIEOBECNYM podczas znaczących uroczystości folklorystycznych 
i regionalnych na Orawie, zwłaszcza tych, które Ty opracowałeś i wpro-

wadziłeś.
Dziękuję Ci także za to, że swoją pasją i entuzjazmem natchnąłeś Emi-
la Kowalczyka, który na nutach Emila Miki, wskrzeszonych przez Ciebie, 
rozwinął swój talent poetycki.
Ze swoim dorobkiem LUDWIK MŁYNARCZYK stanął w rzędzie takich 
wielkości, jak ks. Ferdynand Machay, Józefina Machay-Mikowa, Emil Mika, 
ks. Karol Machay, Piotr Borowy, Emil Kowalczyk i Andrzej Haniaczyk.
Żegnaj, PRZYJACIELU, z wdzięczną pamięcią

dr med. Emilian Kowal
Requiescat in Pace

Kościelisko

Leśnica

jabłonka

pożEgnAniE

zrobiła dobrą robotę. Na popra-
wę potrzeba było setek kontroli, 
pouczeń, a także mandatów czy 
wniosków o ukaranie kierowa-
nych do sądu.

- Niewdzięczna robota, ale 
takie było nasze, moje zadanie. 
Warto tu też wspomnieć o kon-
trolach pieców, pobieranych 
próbkach popiołu. Uświadamia-
niu ludziom, jak postępować ze 
zwierzętami, że pies czy inne 
zwierzę to też istota, wymaga-
jąca naszej elementarnej opieki. 
Był też fotoradar, który na kilka 

lat wpisał się w bezpieczeństwo 
na drogach naszej gminy. Było 
przede wszystkim wielu moich 
współpracowników i współpra-
cowniczek, którzy na co dzień 
dzielili ze mną wszystkie trudne 
sprawy, i bez których nie udało-
by się osiągnąć tego wszystkie-
go. Za to im jestem dozgonnie 
wdzięczny - podkreśla Marce-
li Wielopolski.

Odchodzący ze służby ko-
mendant zaznacza też, że ze 
wszystkimi swoimi podwład-
nymi, współpracowniczkami 
i współpracownikami utrzymu-
je nadal przyjacielskie stosunki, 
pomimo że ich drogi się rozeszły. 

Na internetowej stronie 
Urzędu Gminy Kościelisko po-
jawiło się w minionym tygodniu 
ogłoszenie o naborze na to sta-
nowisko. Kto zastąpi Marcelego 
Wielopolskiego? Dowiemy się 
niebawem. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

O środek Zdrowia w Le-
śnicy mieści się w bu-
dynku, gdzie wcze-
śniej była szkoła. 

Mimo początkowych protestów, 
mieszkańcy pogodzili się już 
z nową lokalizacją. Dziś, oprócz 

gabinetów lekarskich, jest tu już 
zaczątek rehabilitacji. W jed-
nym z pomieszczeń na parterze 
można skorzystać z masażu ca-
łościowego lub częściowego, jo-
noforezy, soluxu i tensu. Jest też 
możliwość gimnastyki czynnej 
i biernej. Jako rehabilitant pracu-

je tu dr Mikołaj Dudnik, lekarz 
z Ukrainy. - Zajmuje się nie tyl-
ko rehabilitacją, ma też świetne 
wyniki w leczeniu ran, udało mu 
się pomóc kilku pacjentom, któ-
rym rany nie goiły się od dłuż-
szego czasu - podkreśla dr Da-
nuta Kaczor Di Paola.

Na razie zabiegi rehabilita-
cyjne w ośrodku w Leśnicy nie 
są refundowane przez Narodo-
wy Fundusz Zdrowia, trzeba za 
nie zapłacić, choć - jak podkreśla 
pani kierownik - ceny są niskie, 
nieporównywalne z tymi komer-
cyjnymi. O kontrakt z NFZ bę-
dzie zabiegać, gdy skończy się 
remont pierwszego piętra i po-
jawi się tam wyposażenie. Pani 
kierownik szuka też funduszy 
na zamontowanie windy w bu-
dynku.

- Plany mamy ambitne, ale 
chcemy je wprowadzać powoli, 
krok po kroku - podkreśla dr Da-
nuta Kaczor Di Paola. - Nic też 
nie zdziałam bez zgody gminy, 
która jest właścicielem budyn-
ku - dodaje.

Do tej pory wykonana zo-
stała termomodernizacja bu-
dynku. Dzięki funduszom unij-
nym w wysokości ok. 1,3 mln zł, 
udało się m.in. zmienić całą hy-
draulikę wodną, wymienić grzej-
niki, wymienić część dachu pod 
montaż fotowoltaiki oraz zamon-
tować dwie pompy ciepła, któ-
re będą ogrzewać budynek. Do-
tychczasowy piec olejowy po-
został jako alternatywne źró-
dło ciepła.

- Bez zaangażowania i po-
mocy wójta nie udałoby się tego 
wszystkiego zrobić - podkreśla 
kierownik ośrodka. - Zaoszczę-

dzone na ogrzewaniu pieniądze 
chcę przeznaczyć na dalsze in-
westycje, z których będą korzy-
stać mieszkańcy - zaznacza.

Obecnie na pierwszym pię-
trze trwają intensywne prace re-
montowe, które wykonuje ekipa 
z Frydmana. Powstanie tu ła-
zienka dla osób niepełnospraw-
nych oraz dla personelu, są już 
podłącza do wirówek kończyn 
górnych i dolnych. W przyszło-
ści całe piętro będzie przezna-
czone na pomieszczenia do re-
habilitacji.

- To będzie rehabilitacja 
rozszerzona. Oprócz standar-
dowych zabiegów, jest planowa-
na tu rehabilitacja u pacjentów 

z dużymi ubytkami w zakresie 
układu ruchu, których przyczy-
na najczęściej jest neurologicz-
na - podkreśla dr Danuta Kaczor 
Di Paola.

To nie koniec planów. Pani 
kierownik liczy, że uda się też za-
gospodarować drugie piętro, je-
śli jej pomysł zyska aprobatę sa-
morządu. Chciałaby tam przy-
gotować część hotelową dla pa-
cjentów przyjezdnych, którzy 
zechcieliby się w Leśnicy reha-
bilitować.

- Zarobione w ten sposób 
pieniądze byłyby przeznaczone 
na zatrudnienie w ośrodku zdro-
wia m.in. psychologa, ginekolo-
ga, dietetyka i radiologa - zdra-
dza swoją wizję kierownik ośrod-
ka zdrowia. Dodaje, że już jest 
stomatolog i pediatra.

- Nasz ośrodek będzie od-
biegał od standardów wiejskich 
ośrodków - zapewnia dr Danu-
ta Kaczor Di Paola, internist-
ka, mająca także doświadczenie 
z zakresu nefrologii i kardiolo-
gii. Pracowała w klinikach i szpi-
talach w Polsce i we Włoszech.

Przy okazji dziękuje za 
wsparcie i zrozumienie podczas 
trwających robót personelowi 
ośrodka zdrowia, a szczególnie 
konserwatorowi - Władysławo-
wi Bednarzowi, zaangażowane-
mu mocno w prace remontowe.

Beata Zalot

REGION

Gmina przekazała działkę - będzie nowa siedziba policji w Jabłonce.

Dzia³ka dla policji
trzebny. Dziś komisariat nie speł-
nia norm, urąga godnym warun-
kom pracy. To zaledwie 105 m 
kwadratowych, na których pra-
cuje 17 policjantów i jeden pra-
cownik cywilny - wyliczał. - Nie-
dawno rozmawiałem z komen-
dantem powiatowym o ewentu-
alnym wzmocnieniu kadrowym. 
Jednak, żeby do tego doszło, trze-
ba policjantom zapewnić warun-
ki - zaznaczył.

Koszt samej budowy nowej 
siedziby pokryje policja.

mk

O potrzebie budowy nowe-
go komisariatu w Jabłon-
ce mówi się od lat. Dziś 

siedziba policji mieści się w cia-
snych i nieprzystających do obo-
wiązujących standardów po-
mieszczeniach przy Rynku. Po-
moc w znalezieniu miejsca pod 
nową siedzibę zdeklarował sa-

morząd. Po trwających dość dłu-
go uzgodnieniach z komendą 
wojewódzką, wreszcie propo-
zycja gminy została zaakcepto-
wana. Nowa siedziba policji po-
wstanie na 20-arowej działce, na 
której dziś stoi budynek dawne-
go ośrodka zdrowia. Gmina prze-
kazał nieruchomość w formie da-
rowizny.

Decyzja o przekazaniu po-
licji działki została podjęta przy 
dwóch głosach wstrzymujących, 
bez głosów przeciwnych. Rafał 
Leśniak w komendy wojewódz-
kiej policji utwierdzał radnych 
w przekonaniu, że podjęli dobrą 
decyzję. - Gmina Jabłonka jest 
specyficzna, położona na grani-
cy. Budynek jest naprawdę po-
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niej już do Betlejemki, żeby na-
uczyć się wspinania, żeby zostać 
tym krzokiem i mieć swój kąt 
w Tatrach. Mam już swe miejsce, 
na Kopie nad Wrotami, gdzie w la-
tach 90. przeszliśmy drogę jako 
pierwsi. To takie moje ukorze-
nienie. Gniazda nie udało mi się 
zbudować. Jestem teraz ptokiem. 
Ale na obronę ptaków to wam po-
wiem, że bez jaskółek to zawsze 
by tu była zima, a bez bocianów 
to byśmy się wcale nie rozmnażali. 
Dziękuję bardzo wszystkim, że to 
się mogło udać z tym naszym al-
bumem - dodał z humorem autor 
opowieści zebranych w książce.

A na poważnie zaznaczył, że 
to bardzo karnawałowy album. 
W czasie karnawału nie jesteśmy 
sobą. Każdy może zagrać waż-
ną rolę. Wszystko wokół jest jak 
z bajki. Stajemy się ludźmi z wy-
kreowanego, idealnego świata. 
Wszyscy są bohaterami. Królem, 
żołnierzem, aniołem, Herodem, 
kto chce - nawet diabłem.

- Robert uchwycił baśniową, 
teatralną i wymarzoną atmosferę. 
Dlatego studio było nad sceną te-
atru - wspomina Grzegorz Kapla. 

- Żyłem kilkanaście lat z robienia 
wywiadów ze znanymi ludźmi. 
Pokazywałem ich w miejscu pra-
cy. A tu przyszli ludzie ubrani od 
święta, oderwani od swojej rzeczy-
wistości, niektóre z tych rozmów 
były zabawne, pytałem o anegdo-
ty. Niektóre wypowiedzi są bar-
dzo analitycznymi rozważaniami 
na temat ludzkiej natury. Zdjęcia 
są bardzo różnorodne, choć jest na 
nich to samo krzesło, to samo tło, 
to samo światło - podkreślił Grze-
gorz Kapla. 

Autor tekstu przypomniał, że 
pierwotnie album miał prezento-
wać 200 zdjęć. Nie udało się jed-
nak zdobyć pieniędzy na tak ob-
szerne dzieło. Wyraził jednak 
przekonanie i nadzieję, że będzie 
druga część „Pnioków, Krzoków 
i Ptoków”. 

Witrażowe szkie³ka
Góralski hetman, rektor Sta-

nisław Hodorowicz, podzielił się 
refleksją, że ma w sobie po trosze 
pnioka, krzoka i ptoka. - Wszyst-
ko to we mnie siedzi. Jak popatrzy-
łem na zdjęcie, to pomyślałem, że 
wszystkie moje grzechy wyszły 

na twarz. Pniaki, ptaki, otóż bar-
dzo często pod te zawołania jest 
podkładana negatywna myśl. Ta-
kie trochę ujemne różnicowanie. 
To nie jest do końca słuszne - pod-
kreślił Stanisław Hodorowicz.

Zdaniem profesora o tym, kto 
jest, a kto nie jest pniokiem czy 
ptokiem, wcale nie decyduje miej-
sce, gdzie zapuścił korzenie.  Ani 
parzenice na portkach, ani ostręż-
nice na gorsetach. O tym decyduje 
serce człowieka. - Te postaci, które 
są pokazane w albumie, to nieza-
leżnie, czy są w uniformie góral-
skim, czy ceperskim, to myślę, że 
można je wszystkie nazwać pnia-
kami tej naszej małej góralskiej 
Ojczyzny - podsumował rektor 
Hodorowicz. 

Etnolog Dorota Majerczyk, 
wieloletnia jurorka Góralskiego 
Karnawału, zdradziła, że jedno 
ze zdjęć wywołuje w niej szcze-
gólne emocje. I uczucie tęskno-
ty za tymi, których tutaj poznała, 
a którzy odeszli. To zdjęcie puste-
go krzesła.

- Było przygotowane dla pro-
fesora Bobaka, dla ukochanej mi-
strzyni Aleksander Szurmiak-Bo-
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Biały dunajec
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Nie każdy góral jest 
pniokiem, nie każdy 
ceper ptokiem w locie, 
bywa że zwykły krzok ma 
więcej ślebody w duszy 
niż niejeden rodowity 
mieszkaniec podhalańskiej 
dziedziny. 

C zęsto górale o kimś gada-
ją, ej to ptok, ej to krzok. 
Z czego to się wzięło? - 
zastanawia się Bartłomiej 

Koszarek, dyrektor Domu Ludo-
wego w Bukowinie Tatrzańskiej. 
I od razu wyjaśnia, że ci ludzie, 
co okrzepnięci, wrośnięci mocno 
w tę naszą podhalańską ziemię, to 
pnioki. Ludzie, co przewędrowali 
świat i tu znaleźli swoje miejsce, 
zapuszczają korzenie, to są krzoki. 
Zaś ludzie, co cały czas szukają, tu 
przysiądą, tam polecą, by za jakiś 
czas zaś wrócić, to właśnie ptoki.

- Góralski Karnawał stoi ludź-
mi. Bez ich barwności nie było-
by karnawału, kolędowania, muzy-
kantów, twórców ludowych, juro-
rów, tego wszystkiego, co tu uda-
je się nam tworzyć. Po dwóch la-
tach ciężkiej pracy doczekaliśmy 
się tej publikacji - zapowiedział 
z karnawałowej sceny, witając licz-
nie przybyłą publiczność. 

„Pnioki, Krzoki, Ptoki. Ludzie 
50. Góralskiego Karnawału w Bu-
kowinie Tatrzańskiej” - to podtytuł 
książki „Ślebodni Duchym”, wy-
danej z okazji półwiecza lubianej 
i popularnej imprezy, która rozsła-
wia Bukowinę Tatrzańską na cały 

świat. W Domu Ludowym w Bu-
kowinie Tatrzańskiej w środę od-
była się promocja albumu.

Autorzy to mistrz obiektywu 
Robert Krawczyk i odpowiedzial-
ny za słowo obieżyświat Grzegorz 
Kapla. Ich wspólna praca zawiera 
zdjęcia, które niczym obrazy od-
dają ducha portretowanych boha-
terów. Do tego przy każdej foto-
grafii są krótkie opowieści prezen-
tujące daną osobę i jej przemyśle-
nia oraz ciekawe historie.

Spotkanie z autorami i zapro-
szonymi gośćmi prowadził Bartło-
miej Koszarek. Każdy dzielił się 
swymi odczuciami na temat pu-
blikacji. A także swoim pojmo-
waniem, kim są na Podhalu lu-
dzie określani jako pnioki, krzoki 
i ptoki. O swych odczuciach mó-
wili Andrzej Skupień, zastępca 
dyrektora Muzeum Tatrzańskie-
go, Wojciech Wróblewski - socjo-
log, dyplomata, były ambasador 
w Estonii.

Nieobecny na wieczorze au-
torskim autor zdjęć, Robert Kraw-
czyk łączył się z karnawałową pu-
blicznością z Kapsztadu i Przy-
lądka Dobrej Nadziei. Pozdrawiał 
z Republiki Południowej Afryki, 
gdzie przebywa w okresie tego-
rocznego Góralskiego Karnawału.

Potrzeba gniazdowania
Grzegorz Kapla przyznał, że 

czuje się takim ptakiem, bo przy-
latuje i odlatuje z Podhala. Ale pta-
ki, jego zdaniem, są równie ważne, 
jak pniaki i krzaki. 

- Przyjechałem po raz pierw-
szy w Tatry jako turysta - mówi 
Grzegorz Kapla. - Trzy lata póź-

Korzenie 
serca

Zebrani opowiadają o książce i o tym, jak rozumieją pojęcia pniok, krzok i ptok.

Im więcej czasu dzieci będą spędzać ze swoimi dziadkami, tym większa szansa, że gwara przetrwa.

 Uczmy się gwary od dziadków

Siedmioletnia Zosia Filas z Chyżnego swoją godką wywalczy³a wyróżnienie.

n Wyróżnienie
  Dzierżęga Anna, Zespół Regionalny  
  „Mali Brzegowianie” z Brzegów
  Majerczyk Karolina, ZSHiT w Zakopanem
  Turkot Gabriela, Zespół Szkół Centrum  
  Kształcenia Rolniczego w Nowym Targu

GAWęDY  
Klasy 0-III
n I miejsce
  Łuszczek Julian, SP w Ratułowie
n II miejsce
  Sikoń Szymon, SP w Sierockiem

n III miejsce
   Pawlak Teodor, SP  nr 1 w Zubrzycy Górnej
n Wyróżnienie
  Filas Zofia, SP w Chyżnem
  Gacek Hanna, SP w Skrzypnem
  Podlipin Milena, SP w Bukowinie T.

Klasy  IV-VI
n I miejsce
  Mulica Zofia, SP w Ratułowie
n II miejsce
  Łukaszczyk Jan, SP nr 2 w Białym Dunajcu
  Matys Wojciech, Dziecięcy Zespół Góralski 
  „Zyngierki Białcańskie” z Białki T.

n III miejsce
  Dorula Klemens, SP w Poroninie
n Wyróżnienie
  Sypytkowski Jakub, SP nr 2 w Białym Dunajcu
  Czernik Jan, SP nr 1 w Zubrzycy Górnej
  Polak Natalia, SP w Orawce
  Wyroba Nikola, SP w Bańskiej Niżnej

 Klasa VII-VIII
n I miejsce
  Mrugała Adrian, SP nr 2 w Cichem
n II miejsce
  Jarząbek Ewelina, SP w Bańskiej Wyżnej
n III miejsce
  Pawlak Julia, SP nr 1 w Lipnicy Wielkiej
n Wyróżnienie
  Zahora Paulina, SP nr 1 w Jabłonce
  Wacław Wiktoria, SP nr 2 w Czarnej Górze
  Repa Kacper, SP w Maruszynie Górnej
  Lichosyt Zuzanna, SP nr 3 w Lipnicy W.
  Strama Monika, SP nr 2 w SPSK 
  w Starym Bystrem

Szko³y średnie
n I miejsce
  Mrugała Krystian, ZSB w Zakopanem
  Stękała Andrzej, Zespół Szkół Centrum 
  Kształcenia Rolniczego w Nowym Targu
n II miejsce
  Kubacki Michał, ZS w Jabłonce
n III miejsce
   Kulka Justyna, ZS w Jabłonce
n Wyróżnienie
  Szyszka Wiktoria, ZS w Jabłonce
  Repa Izabela, ZSE w Nowym Targu
  Lichosyt Anna, ZS w Lipnicy Wielkiej
  Karlak Justyna, ZS w Lipnicy Wielkiej
  Klapisz Joanna, ZS w Lipnicy Wielkiej

guckiej, którzy ten festiwal two-
rzyli. Miałam przeczucie, że oni 
tutaj są. Byli ojcami, matkami. 
Przekazywanie tradycji z pokole-
nia na pokolenie to szansa na za-
chowanie dziedzictwa. Dla mnie 
ten karnawał to kolorowy witraż, 
stworzony z kolorowych szkiełek. 
Każde szkiełko to inny region. Lu-
dzie tu przyjeżdżają, by na scenie, 
która staje się izbą, pokazać to, co 
najlepsze, najbardziej wartościo-
we. Pokazują emocje w tańcu, grze 
- zaznaczyła Dorota Majerczyk. 
Dodała, że nie mniejsze emocje 
targają jurorami, którzy decydują 
o przyznawanych nagrodach. 

Zabawną opowiastką uraczył 
zebranych Piotr Gąsienica, dyrek-
tor Małopolskiego Centrum Kul-
tury „Sokół” w Nowym Sączu.  
- Tak drzewo, pniok, jak i krzok ma 
swe korzenie. A na gałęzi wyso-
ko siada ptak. I siedzi. Pod drzewo 
przyszedł zając. Pomyślał, że do-
brze takiemu ptakowi, nic nie robi, 
tylko se siedzi. To i ja nic nie będę 
robił. Usiadł pod drzewem i siedzi. 
Ale przyszedł wilk. Zobaczył zają-
ca, że się nie rusza i go zjadł. Jaki 
z tego morał? Jak chcesz nic nie 
robić, to musisz siedzieć wysoko.

Bartłomiej Koszarek przypo-
mniał, że menadżerami projektu 
„Ślebodni Duchym” są Gabriela 
i Krzysztof Kramarzowie. Popro-
sił ich na scenę, a wraz z nimi Jacka 
Włodka, który był asystentem fo-
tografa, oraz Joannę Modrzewską, 
która zadbała o graficzną, spój-
ną całość projektu. Dziękował za 
wspólną pracę, każdemu wręcza-
jąc różę i bukiety kwiatów dla pań. 

Tekst i fot.: Rafał Gratkowski

S łuchając uczestników Woje-
wódzkiego Przeglądu Mło-
dych Recytatorów i Gawę-

dziarzy im. Andrzeja Skupnia 
Florka w Białym Dunajcu, ma się 
wrażenie, że gwara na Podhalu jest 
w dobrej kondycji. Niemniej, ju-
rorzy podkreślają, że w wielu gó-
ralskich domach już nie mówi się 
gwarą. Stąd ich apel, by pozwolić 
pociechom spędzać jak najwię-
cej czasu w towarzystwie swoich 
dziadków. Pozwoli im to osłuchać 
się w mowie przodków.

W czwartek 8 lutego w Szko-
le Podstawowej nr 2 w Białym Du-
najcu odbył się już po raz 47. prze-
gląd, w którym biorą udział naj-
lepsi z najlepszych. Młodzi recy-
tatorzy i gawędziarze, którzy mają 
już za sobą zwycięstwa w konkur-
sach rejonowych i gminnych.

Podczas konkursu można 
wsłuchać się w gwarę podhalań-
ską, orawską, spiską i pienińską. 
I w teksty - wiersze i gawędy - 
świetnych regionalnych twórców 
- Wandy Czubernatowej, Wan-
dy Szado-Kudasikowej, Andrzeja 

Skupnia Florka, Stanisława Nędzy 
Kubińca, Józefa Pitonia, Andrze-
ja Wiwera Dziedziny, Emila Ko-
walczyka, Barbary Paluch, Marii 
Wnęk i innych.

W tym roku w konkursie 
wzięło 126 uczestników z 13 miast 
i gmin powiatu nowotarskiego i ta-
trzańskiego.

Tekst i fot.: Beata Zalot

WYNIKI KONKURSU
RECYTACJE  

Klasy 0-III
n I miejsce
  Mrugała Kinga, SP nr 3 w Cichem
n II miejsce
  Łukaszczyk Jędrzej, SP nr 2 w Białym Dunajcu
  Grapa Kornelia, SP nr 2 w Podwilku
n III miejsce
  Augoff Martyna, SP nr 1 w Białym Dunajcu
n Wyróżnienie
 Szołtysik Weronika, SP nr 1 w Szczawnicy
 Galica Barbara, SP w Zębie
 Walkosz Wiktoria, SP nr 4 w Zakopanem

 Klasy  IV-VI
n I miejsce
 Ciesielka Julia, SP nr 1 w Szczawnicy
 Dorula Katarzyna, SP nr 4 w Zakopanem

n II miejsce
  Jakubiec Amelia, SP nr 1 w Zubrzycy G.
n III miejsce
  Tylka Jakub, SP w Chochołowie
n Wyróżnienie
  Gocał Anna, SP w Poroninie
  Hamerska Hanna, SP nr 1 w Szczawnicy
  Kramarz Amelia, SP w Kiczorach
  Małkuch Bartłomiej, SP w Sierockiem

 Klasa VII-VIII
 n I miejsce
  Galica Amelia, SP w Poroninie
  Niegłos Michał, SP nr 2 w Szczawnicy
n II miejsce
  Gwizdz Natalia, SP nr 2 w Lipnicy Małej
n III miejsce
  Strama Angelika, Zespół Szkolno  
  -Przedszkolny w Murzasichlu
n Wyróżnienie
  Wetula Stanisław, SP w Chochołowie
  Cudzich Maciej, SP nr 2 w Białym Dunajcu
  Urbaś Ewelina, SP w Bańskiej Wyżnej
  Bednarz Michalina, SP nr 2 w Cichem

 Szko³y średnie
n I miejsce
  Gubała Gabriela, ZSE w Nowym Targu
  Szymala Katarzyna, ZSHiT w Zakopanem
n II miejsce
  Gil Maria, ZSE w Nowym Targu
n III miejsce
  Kowalczyk Oliwia, ZS w Lipnicy Wielkiej
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...czyli Księgi Nieczyste.

W 
wydawnictwie Au-
steria ukazała się 
właśnie książka 
„Księgi Nieczyste” 

- efekt kilkudziesięciu rozmów 
dwóch wybitnych kompozytorów 
związanych z Piwnicą pod Bara-
nami - Zygmunta Koniecznego 
i Jana Kantego Pawluśkiewicza. 
Obu panów podczas spotkań w ka-
wiarni Europejskiej przy Rynku 
Głównym w Krakowie dyscypli-
nował Jakub Baran. Rola siedzą-
cej także przy stoliku „tajemniczej 
blondynki” nie została ujawniona.  

 „Oni gadają. Ględzą. Maru-
dzą. Nudzą. Kłócą się. Przekrzy-
kują. Poprawiają się wzajem. Po-
wtarzają. Zaprzeczają sobie sa-
mym. Rozśmieszają siebie i nas. 
Smęcą. Zaskakują. Zdumiewają. 
Zaciemniają. Odkrywają. Słowem 
gadka szmatka” - streszcza trafnie 
książkę Bronisław Maj. A roz-
mówców Koniecznego i Pawluś-
kiewicza nazywa dwoma giganta-
mi, “dwoma gwiazdami olśniewa-
jącymi i oświecającymi”.

O przewadze Krakowa  
nad Warszawą

Panowie wracają wspomnie-
niami do Piwnicy pod Baranami, 
zdradzają wiele pikantnych histo-
rii, plotek, które - jak to plotki - 
mają kilka wersji. Bywają złośli-
wi. Nie tylko dla swoich przyjaciół 
i znajomych... Bo to także książka 
o przewadze Krakowa nad Warsza-
wą. Czasem trudno nadążyć za ich 
skojarzeniami, przeskokami tema-
tów. Czasem mamy wrażenie, że 
puszczają wodze fantazji, ale dzię-
ki temu, czytając mamy wrażenie, 
jakbyśmy w tej Europejskiej sie-
dzieli obok nich.

Dużo czasu poświęcają Pio-
trowi Skrzyneckiemu, legendzie 
Piwnicy pod Baranami, który ten 
kabaret wymyślił i przez lata pro-
wadził. O tym, że wielkim artystą 
był - wiemy, ale o tym, do jakie-
go stopnia był nieprzewidywalny, 
z jaką łatwością zmieniał zdanie 
i jakie kłopoty mieli z nim kole-
dzy, dowiadujemy z „Ksiąg Nie-
czystych”.

Dobry kabaret wed³ug 
Skrzyneckiego

Poznajemy także definicję 
dobrego kabaretu według Skrzy-
neckiego. „To taki, gdzie najwię-
cej zarabia portier, który wpusz-
cza, a na widowni siedzi profesor 
uniwersytetu, kurwa, alfons, zło-
dziej”. Jak przekonuje Jan Kanty 
Pawluśkiewicz, to definicja opar-
ta na faktach.

Jest w książce o Ewie Demar-
czyk, Zbigniewie Preisnerze, Kry-
stynie Zachwatowicz i wielu in-
nych osobowościach piwnicznych. 
Pojawiają się opowieści o Marku 
Grechucie, Romanie Polańskim 
(który występował z Piwnicą pod 
Baranami w Zakopanem!), i wielu 
innych dobrze znanych artystach.

Podhalańskich  
smaczków kilka

A ponieważ Jan Kanty Paw-
luśkiewicz pochodzi z Nowego 
Targu, są też wspomnienia i aneg-
doty podhalańskie. O przemycie 
płaszczy ortalionowych z Cze-
chosłowacji przez górala ze Sro-
mowiec Niżnych i własnych nie-
udanych zresztą doświadcze-
niach przemytniczych przyszłego 
kompozytora, gdy był w liceum. 
O pewnym upartym przewodniku 
z niedzickiego zamku. O słynnym 
akordeoniście Józku (bądź Zdzi-

Pawluśkiewicza i Koniecznego 
gadka szmatka

Koncert w Sanatorium Nauczycielskim w Zakopanem był 
najważniejszym punktem programu obchodów 115. rocznicy śmierci 
kompozytora i taternika Mieczysława Karłowicza.

 Pamiętają o Kar³owiczu

Skrzypaczka Emilia Sz³apa, studiuje na Akademii Muzycznej im. Szymanowskiego w 
Katowicach.

„Schowana” to tytuł 
debiutanckiego singla Dominiki 
Białoń z Białego Dunajca.

P remiera debiutanckiego 
utworu na YouTube odbyła 
się w sobotę 10 lutego.

Śpiew jest dla Dominiki Bia-
łoń ogromną pasją od najmłod-
szych lat. Zaczynała od wystę-

pów w szkolnym zespole „Dzie-
ci Dunajca”. Śpiewała solo, bra-
ła udział w wielu konkursach, 
z których wracała z nagrodami. 
W szkole średniej - w zakopiań-
skim „Hotelarzu” - miłością do 
francuskiej piosenki zaraziła ją 
nauczycielka tego języka - Ka-
tarzyna Stanowska. Potem przez 
cztery lata szlifowała swój talent 

 Dominiki Bia³oń „Schowana”

Już dziś można Dominikę Bia³oń pos³uchać na YouTube, a na żywo 24 lutego w kawiar-
ni Rewita w Kościelisku.

Głównym punktem był sobotni 
koncert w Sanatorium Nauczy-
cielskim w Zakopanem.

W koncercie swoje niema-
łe już umiejętności zaprezento-
wała skrzypaczka Emilia Szła-
pa, studiująca na Akademii Mu-
zycznej im. Szymanowskiego  
w Katowicach. Mimo młodego 
wieku, występowała już w naj-
bardziej znanych salach kon-
certowych na świecie. To laure-
atka wielu międzynarodowych 
konkursów muzycznych. To-
warzyszyła jej pianistka Kata-
rzyna Makowska, która ukoń-
czyła studia na Akademii Mu-
zycznej w Katowicach. Eduka-
cję muzyczną uzupełniała, biorąc 
udział w kursach pianistycznych 
pod okiem wielu znanych pro-
fesorów. Jest członkiem zespołu  
Lutosławski Trio.

W programie koncertu znala-
zły się utwory Mieczysława Kar-
łowicza, Johannesa Brahmsa i Ka-
rola Szymanowskiego.

pp, rav

w Akademii Śpiewu pod okiem 
Pauliny Martini.

W zeszłym tygodniu na 
YouTube zadebiutowała ze swo-
im utworem „Schowana”. Jest nie 
tylko wykonawczynią, ale autorką 
słów i muzyki. Utwór opracował 
i zaaranżował Igor Nowicki, któ-
ry w utworze gra także na piani-
nie. Na gitarze basowej gra Mar-
cin Grabowski, na perkusji -  Wal-
demar Franczyk.

- Jestem wdzięczna bardzo 
Paulinie Martini, która bardzo 
dużo mnie nauczyła, obdarzyła 
mnie zaufaniem, wierzy we mnie 
i pomogła mi w zebraniu profe-
sjonalnych muzyków - podkreśla 
Dominika. Marzy, że z czasem 
przygotuje kolejne single, a po-
tem płytę.

Na żywo utalentowaną woka-
listkę z Białego Dunajca będzie 
można usłyszeć 24 lutego w ka-
wiarni Ośrodka Rewita w Koście-
lisku przy ul. Nędzy Kubińca 103, 
podczas koncertu piosenki francu-
skiej (godz. 17). 

Tekst i fot.: Beata Zalot

U roczystości tradycyjnie 
zorganizowało Towarzy-
stwo im. Karłowicza z Za-

kopanego. Zaczęły się od złożenia 
kwiatów i zapalenia znicza przy 
tablicy upamiętniającej kompo-
zytora na Pęksowym Brzyzku. 

sku) z Nowego Targu, który grał, 
trzymając instrument na plecach.

Jest o tym, jak to w wieku 17 
lat Jan Kanty Pawluśkiewicz przez 
pewien czas zastępował organistę 
w nowotarskim kościele. Jak przed 
podniesieniem grywał wielki szla-
gier filmowy Rififi, przy komunii 
Gdy mi ciebie zabraknie, a na ko-
niec nabożeństwa Ciao ciao bam-

bino. Zarzeka się, że nie zmyśla, 
ma na to świadków. Granie w ko-
ściele trwało rok, a ksiądz nigdy  
nie interweniował.

Dowiadujemy się o tym, że 
w nowotarskim Kinie Tatry wystę-
pował Krzysztof Komeda, ale Paw-
luśkiewiczowi ten koncert utkwił 
w pamięci z zupełnie innych po-
wodów. Jest o boksie, Stanisławie 
Piłacie i Niuńku Taborskim, na-
dziei nowotarskiego boksu.

O Hasiorze, pszczelarzu 
i spiskich ciastkach

Są historie sprzed lat, ale i cał-
kiem świeże, jak ta o Andrzeju 
Gromadzie z Zębu, który mszył 
drewniany dom mistrza Jana, 
czyli uszczelniał szpary między 
balami. O Władysławie Rabiań-
skim, pszczelarzu z Niedzicy, któ-
ry mieszka blisko tamy. Opowieść 
o ciastkach w jednym z pensjona-
tów spiskich, które w poniedziałek 
kosztują dwa złote, jak nie pójdą, 
to są na chrzciny w niedzielę, a po-
tem za darmo...

Jest historia o Władysławie 
Hasiorze, zakopiańskim artyście. 
Podarował Piwnicy pod Barana-
mi swój sztandar, który szybko zo-
stał skradziony. Podobnie jak kopia 
owego dzieła artystycznego, wyko-

nana jakiś czas później. Ani ory-
ginału, ani kopii nie udało się od-
zyskać, mimo anonsów w prasie.

Konspiracyjne występy 
w Zakopanem 

Zygmunt Konieczny też ma 
zresztą wiele wspomnień związa-
nych z Podhalem. Opowiada na 
przykład o płatnych wyjazdach ar-
tystów Piwnicy pod Baranami do 
Zakopanego w latach 60. ubiegłe-
go wieku, dzięki ogromnej sympatii 
pani Cholewińskiej do krakowskie-
go kabaretu. Były to zazwyczaj wy-
jazdy kilkuosobowe, w tajemnicy 
przed resztą piwnicznych kolegów.

I tak snuje się ta opowieść 
przyjemnie i niespiesznie, bez 
większych redaktorskich przeró-
bek i uładzeń. Słowa przeplatają 
się ze świetnymi ilustracjami Se-

bastiana Kudasa, który piwniczne 
klimaty zna świetnie i czuje, więc 
i jego kolaże fotograficzno-rysun-
kowe są dowcipne, pomysłowe, in-
teligentne.

W³asne trzy grosze
Tym, którzy bywali w Piw-

nicy pod Baranami, uruchomia-
ją się własne wspomnienia. No-
siłam wysoko podniesioną głowę 
z dumy, gdy dzięki mojemu ówcze-
snemu chłopakowi było mi w cza-
sie krakowskich studiów dane po-
znać osobiście Piotra Skrzyneckie-
go i kilkakrotnie skorzystać z jego 
„wstawiennictwa”. Nie musieli-
śmy kupować biletów na kabaret 
i byliśmy wpuszczani przez tajem-
ne okienko. Raz nawet Piotr Skrzy-
necki zabrał nas na koncert Ewy 
Demarczyk w Teatrze Słowackie-
go (mimo ostrych oporów jakiegoś 
niezbyt miłego pana z ochrony).

Wymyśliłam sobie więc, że 
jak już tak „dobrze znam Skrzy-
neckiego”, mój pierwszy poważny 
wywiad w Gazecie Wyborczej bę-
dzie właśnie z nim. Przesiadywał 
w drink barze Vis a Vis na Rynku 
Głównym praktycznie codziennie. 
Tam go znalazłam, bez problemu 
na rozmowę się zgodził. Umó-
wiliśmy się na wywiad w Piwni-
cy pod Baranami kilka dni póź-
niej. Pojawiłam się o umówionej 
porze, czekałam na niego co naj-
mniej  godzinę. Skrzynecki nie 
przyszedł. Znowu kilka kolejnych 
dni na niego polowałam (komórek 
jeszcze nie było). W końcu trafi-
łam na niego w Vis a Vis. Prze-
praszał, ale nie za bardzo. Mówił, 
że zapomniał. Wyznaczył kolejny 
termin. I tak kilka razy. Za czwar-
tym - zrezygnowałam z ambitnych  
planów.

Beata Zalot

Kolaże autorstwa Sebastiana Kudasa świetnie korespondują z pogawędką dwóch kompozytorów kojarzonych z Piwnicą pod Baranami.
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Jan Smarduch jest 
wójtem gminy Nowy 
Targ nieprzerwanie od 
1990 roku - i jednym 
z tych, którzy tworzyli 
historię polskiej 
samorządności po 
upadku komuny.

- Wygrywał Pan wybory 
na wójta gminy Nowy Targ 
osiem razy z rzędu. Mimo że 
nie ukrywał Pan politycznych 
sympatii, był nawet 
przewodniczącym struktur 
powiatowych Platformy 
Obywatelskiej – przez 33 lata 
nie stracił Pan posady. I to na 
Podhalu, uważanym za gniazdo 
PiS-u. Dlaczego się udało?

- Ludzie w gminach nie zajmu-
ją się polityką, tylko żyją konkretny-
mi sprawami. Kiedyś usłyszałem od 
jednego z radnych, że wygrywam, 
bo po prostu jestem dobrym gazdą. 
Mam nadzieję, że tak jest. Nikt ni-
gdy na zebraniu wiejskim nie wypo-
mniał mi mojej przynależności poli-
tycznej. Podkreślam, że od 2013 roku 
nie jestem w PO, ale poglądów nie 
zmieniłem. Tylko że jako wójt stara-
łem się pracować optymalnie, wal-
czyłem o środki i słuchałem ludzi na 
zebraniach wiejskich. Starałem się 
utrzymywać dobre relacje z miesz-
kańcami, sołtysami i radnymi.

- A może trwał Pan tak długo, 
bo starał się nie podejmować 
trudnych decyzji? Ważnych dla 
gminy, ale jednak mogących 
przysporzyć przeciwników?

- To nie tak. Na pewno nie obie-
cywałem ludziom na wiejskich ze-
braniach takich rzeczy, których nie 
mogłem zrealizować. Potrafiłam 
twardo powiedzieć „nie”, zamiast 
mamić oczy. Wysłuchiwałem kryty-
ki pod swoim adresem, nawet złośli-
wości - i starałem się wyciągać z nich 
wnioski. Nie przetrzymywałem też 
żadnych spraw, tylko na bieżąco się 
nimi zajmowałem.

- Zanim został Pan wójtem, był 
Pan w gminie naczelnikiem.

- To prawda, na prośbę „Soli-
darności Wiejskiej” zgodziłem się 
w 1989 roku być naczelnikiem gmi-
ny - na trzy miesiące. Tymczasem zo-
stałem wójtem na całe życie. Żona 
mi do dzisiaj wypomina, że stałem 
się urzędnikiem, zamiast rozwijać 
działalność gospodarczą, jak to pla-
nowaliśmy.
- Pana największy sukces?

- Sporo się udało zrobić przez 
te 33 lata w różnych dziedzinach. 
Myślę, że najwięcej w oświacie. 
Gdy w 1990 roku zostałem wójtem, 
większość szkół była w opłakanym 
stanie. Gdyby jeszcze Warszawa nie 
fundowała nam reform, z których 
kolejne rządy się wycofywały, a sa-
morządy nie musiały ponosić kosz-
tów tych pomysłów... Cieszę się też, 
że aż 70 procent budynków w gmi-
nie ma kanalizację.

No i pamiętam w latach 90. 
ubiegłego wieku drewniane mo-
sty na Dunajcu - a dziś większość 
z nich jest nowoczesna, bezpiecz-
na i trwała.

- Muszę przyznać, że oponenci 
chwalą Pana za rozsądek 

Wójt na całe życie
JAN SMARDUCH - rodowity góral
z Łopusznej. Ma 67 lat.  
Skończy³ studia politologiczne  
w Wyższej Szkole Pedagogicznej 
w Krakowie (dziś Uniwersytet 
Pedagogiczny). Żonaty, ma pięć 
córek i jednego syna. Dopóki nie 
za³oży³ rodziny, pasjonowa³ się 
sportem.  
Po śmierci ojca w 2007 r. przeją³ 
jego pasiekę. Hodowla pszczó³ 
sta³a się jego pasją, dziś ma 
30 pszczelich rodzin. Wybory 
wójta wygra³ w gminie Nowy 
Targ osiem razy. Trzy razy 
wybra³a go rada gminy. Kolejne 
pięć razy wygra³ - po zmianie 
przepisów - w g³osowaniu 
powszechnym, za każdym razem 
startując z Komitetu Wyborczego 
„Samorządność Wiejska”. 
Należa³ do Stronnictwa 
Konserwatywno-Ludowego,  
a po likwidacji tej partii wraz z 
częścią kolegów przeszed³ do 
tworzącej się wtedy Platformy 
Obywatelskiej. Jak podkreśla, 
nigdy nie startowa³ z listy PO.  
Od 2013 r. jest bezpartyjny,  
choć - jak podkreśla - poglądów 
politycznych nie zmieni³. Jesienią 
zesz³ego roku pos³anką  
z listy PO zosta³a jego córka  
- Weronika Smarduch.
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i stanowczość. Ponoć przez te 
lata nie było w gminie żadnych 
większych afer, nie było też 
polityki. 

- Myślę, że mam nie do końca 
uświadomioną umiejętność rozma-
wiania z ludźmi. Z natury nie ataku-
ję nikogo personalnie, nie używam 
słów, które niszczyłyby relacje. Dla-
tego udawało mi się współpracować 
także z tymi, którzy byli w opozy-
cji do mnie.

- Jest jednak jedna wieś 
w gminie, w której zawsze 
Pan przegrywał wybory - 
Gronków. Jej mieszkańcy 
uważają, że karze ich Pan za 
to, jak głosują: z inwestycjami 
są na samym końcu, ich radnym 
trudno przeforsować pieniądze 
na cokolwiek.

- To prawda, w Gronkowie za-
wsze przegrywałem, ale nie traktu-
ję mieszkańców gorzej. Nigdy się 
nie mściłem za wyniki w wyborach. 
A tak naprawdę Gronków to tak-
że jedyna wieś, która ma wszyst-
ko: szkołę, kanalizację, boisko, salę 
gimnastyczną, częściowo chodnik. 
Chciałbym, żeby wszystkie miejsco-
wości w gminie były tak zadbane.
- Pana największa porażka 
w ciągu tych ponad 30 lat?

- Są pewne rzeczy, które można 
było zrobić lepiej, inaczej. Na przy-
kład w oświacie błędem była decy-
zja o utrzymywaniu małych szkół 
mających po kilku uczniów w klasie. 
Mieszkańcom jednak bardzo zale-
żało, walczyli o zostawienie szkół 
w swoich miejscowościach. Z jednej 
strony, do szkoły jest bliżej, ale z dru-
giej strony, dzieci na tym tracą. Do 
takiego wniosku doszli już rodzice 
dzieci z młodszych klas w Długopo-
lu i sami zaczęli przepisywać uczniów 
do szkoły w Krauszowie.
- Co radni i mieszkańcy Panu 
najbardziej wypominają?

- Hm....

- Pomogę. Zrobiłam listę 
„pretensji” mieszkańców. Po 
pierwsze, zarzucają Panu, że 
wybudował drogę do prywatnej 

inwestycji - Bramy w Gorce  
- zamiast wydać te 5,5 mln zł 
na drogi.

- Po pierwsze, nie 5,5 mln zł  
- takie były wstępne szacunki - tyl-
ko 3,5 mln zł kosztowała nas ta 
droga. Po drugie, zanim ktokolwiek 
myślał o Bramie w Gorce, na zebra-
niach wiejskich w Waksmundzie 
mieszkańcy wielokrotnie wniosko-
wali o uregulowanie drogi i dostępu 
do lasu wspólnoty. Tylko że zawsze 
takie drogi na odludziu schodziły 
na drugi plan. A przy okazji Bramy 
w Gorce można było wykonać taką 
właśnie inwestycję i to w 100% ze 
środków zewnętrznych. Grzechem 
byłoby nie skorzystać.

Po trzecie, to nie tylko najwięk-
sza atrakcja turystyczna w naszej 
gminie, która przyciąga turystów, 
ale także nowe miejsca pracy dla 
mieszkańców. To noclegi, baza ga-
stronomiczna, transport, parkingi  
- czyli działalność gospodarcza, któ-
rą mieszkańcy otwierają w związku 
z Bramą w Gorce. I w końcu to tak-
że dochód własny dla gminy. Nie ma 
u nas przemysłu, szansą dla nas jest 
turystyka, dlatego każdemu przed-
sięwzięciu w tej branży będziemy 
sprzyjać. Musimy przygotować na 
takie inwestycje plany zagospoda-
rowania przestrzennego, drogi. Jaki 
to byłby dla gminy teraz wstyd, gdy-
by te rzesze turystów zmierzające do 
Bramy w Gorce szły po błocie.  

- Kolejny zarzut: sensowność 
otwarcia Centrum Narciarstwa 
Biegowego w Klikuszowej, do 
którego gmina co roku dopłaca.  

- W pewnym momencie zaczę-
liśmy testować szlak z Obidowej na 
Turbacz, zaczęliśmy go ratrakować. 
Zaskoczyło nas olbrzymie zaintere-
sowanie wśród narciarzy biegowych. 
Nie tylko wśród mieszkańców, ale 
także turystów. Ludzie przyjeżdża-
li tu na biegówki z całej Polski. Wte-
dy podjęliśmy decyzję o stworzeniu 
Centrum Narciarstwa Biegowego. 
Mieliśmy świadomość, że to będzie 
nierentowna inwestycja. Ale dziś to 
drugie miejsce w gminie, które jest 

magnesem przyciągającym tury-
stów. Z tych tras korzystają amato-
rzy i zawodowcy, odbywają się tu za-
wody, nawet międzynarodowe. Ow-
szem, dokładamy 400 tys. zł rocznie, 
ale jesteśmy w Polsce i świecie bar-
dziej rozpoznawalni. Centrum słu-
ży mieszkańcom, nie tylko tym, któ-
rzy jeżdżą na biegówkach. Turyści, 
którzy przyjeżdżają, kupują w oko-
licy oscypki, pamiątki, szukają nocle-
gów. I mieszkańcy na tym zarabiają.

- Co do dochodów własnych 
gminy Nowy Targ - to następny 
zarzut. Że jedna z największych 
gmin w okolicy ma takie niskie 
dochody, a wójt i radni nie 
zrobili nic, by je pomnożyć, 
na przykład stwarzając 
strefę ekonomiczną.

- W naszej gminie nie ma prze-
mysłu ani dużych firm, które przyno-
siłyby dochód. A żeby stworzyć stre-
fę ekonomiczną, trzeba mieć wła-
sny teren, którego gmina nie ma. 
Jedyne takie miejsce jest w okoli-
cy jezior powyrobiskowych w oko-
licach Ludźmierza. Miała tam po-
wstać duża stolarnia z 60 miejsca-
mi pracy, ale mieszkańcy ostro za-
protestowali. Uszanowaliśmy więc 
ich wolę. Podobnych sytuacji było 
kilka. Strefy ekonomiczne zazwy-
czaj powstają na terenach po PGR
-ach, u nas ich nie ma. Mamy pro-
blemy nawet z gruntami pod boiska 
czy oczyszczalnię.

- I kolejny zarzut: brak dróg 
dojazdowych do pól po 
wybudowaniu obwodnicy 
omijającej Ostrowsko, 
Waksmund i Łopuszną. Dotyczy 
to właścicieli kilkuset działek.

- Dojazdy zostały zapewnione, 
tylko nie zadawalają właścicieli, bo to 
drogi okrężne. Niestety, nie mieliśmy 
możliwości negocjacji. Chodziłem za 
tą obwodnicą 30 lat, a gdy pojawiła 
się na nią szansa, mieliśmy do wybo-
ru: albo to, co proponuje Wojewódz-
ki Zarząd Dróg, albo nie mieć ob-
wodnicy. Moglibyśmy zrobić dojazd 
dla gronkowian do tych działek, jest 

nawet zgoda mieszkańców Ostrow-
ska, po którego terenie częściowo ta 
droga by biegła, ale nie zgadza się na 
nią jeden mieszkaniec... Gronkowa. 
To on wszystko blokuje. 

- Będąc samorządowcem od 
ponad 30 lat, na własnej skórze 
odczuł Pan politykę kolejnych 
rządów: ich reformy, relacje 
z samorządami, finansowanie…
Jak się to zmieniało? 

- Najlepszy moment dla samo-
rządów to były lata 90. ubiegłego 
wieku, gdy następowało wycho-
dzenie z systemu centralnego. Po-
wstała nowa ustawa o dochodach 
gminy w postaci podatku dochodo-
wego i subwencji ogólnej. Z czasem 
kolejne rządy zaczęły nam to jednak 
ograniczać, dokładając jednocześnie 
obowiązków i idących za tym wy-
datków. Najgorsze było osiem ostat-
nich lat, kiedy rządy PiS bardzo moc-
no działały w kierunku centralizacji 
państwa. A wiadomo, że ludzie na 
miejscu najlepiej wiedzą, co jest po-
trzebne, na co i jak wydawać pie-
niądze.

- Jakieś konkretne 
przykłady ograniczeń?

- Od początku po 1989 roku 
stawki za ścieki zatwierdzała rada 
gminy. Teraz stawki ustalają odgór-
nie Wody Polskie - nie są to realne 
nasze koszty, różnicę musi dopłacać 
gmina. Dla nas to 1,2 mln zł rocznie 
dodatkowych kosztów. Podobnie 
było z centralnym obniżeniem wy-
nagrodzeń samorządowców w la-
tach 2018-2020. Nie chodzi o pie-
niądze, tylko o instrumentalne trak-
towanie samorządu.

Pieniądze z Polskiego Ładu tak-
że były sposobem na to, żeby cen-
trala w Warszawie mogła decydo-
wać, komu i ile dać. Niestety, naj-
więcej dostawali „swoi” - ci, którzy 
trzymali z PiS-em. Mieszkańcy naszej 
gminy zostali bardzo pokrzywdze-
ni na Polskim Ładzie. Mimo że jeste-
śmy największą gminą w okolicy, do-
staliśmy z Polskiego Ładu mniej niż 
ościenne gminy. Ignorancja władz 

była tak olbrzymia, że nawet nie od-
powiadali na moje pisma. Jednak inni 
wójtowie w powiecie są zadowole-
ni, bo oni dostali olbrzymie pienią-
dze. Jednak pieniądze to nie wszyst-
ko, ważne są zasady. Niestety, o tym, 
ile kto dostał, nie decydowały racjo-
nalne, merytoryczne argumenty, tyl-
ko sympatie polityczne. 

- To, jak decyzje kolejnych 
rządów, czasem nie do końca 
przemyślane, przekładały się 
na sytuację w gminach, widać 
dobrze po oświacie.

- W Austrii, zanim wprowadzi 
się jakieś zmiany, testowane są one 
w jednym landzie. A gdy się spraw-
dzą, wprowadza się je w całym kraju. 
U nas przez te lata od razu cała Pol-
ska stawała się poligonem doświad-
czalnym. Tak było na przykład z re-
formą oświatową. Najpierw wpro-
wadzenie gimnazjów, które było dla 
nas sporym wyzwaniem. Budowa-
liśmy więc te szkoły przez lata, do 
dziś w niektórych miejscowościach 
spłacamy kredyty. Tymczasem po 
10 latach kolejny rząd podjął decy-
zję o likwidacji gimnazjów, co było 
dla gmin ciosem finansowym i or-
ganizacyjnym. Zostaliśmy z pustymi 
budynkami, które trzeba utrzymać 
i jakoś zagospodarować, no i tak-
że długami. W innych miejscowo-
ściach budynki podstawówek są za 
małe i znowu trzeba je rozbudowy-
wać. Niestety, nikt w Warszawie nie 
ponosi konsekwencji takich decyzji.

- W kolejnych wyborach 
samorządowych znowu 
Pan wystartuje?

- Mogę się jeszcze ubiegać 
o stanowisko wójta, ale nie zamie-
rzam już startować w wyborach. Za-
chęcam do startu mojego zastępcę 
- Wiesława Parzygnata, który też 
jest już sprawdzonym samorzą-
dowcem, z 20-letnim doświadcze-
niem jako przewodniczący rady gmi-
ny, a teraz jako wicewójt. Ja zamie-
rzam poświęcić się pszczelarstwu. Po 
śmierci ojca prowadzę jego pasiekę, 
mam 30 uli.

Rozmawiała Beata Zalot
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O swojej sportowej karierze, o przeciążeniach, satysfakcji z wyników, skiturach i męczącej 
popularności mówiła w kinie „Sokół” w Zakopanem Justyna Kowalczyk.

Cena sportowej kariery jest wysoka, 
ale opłaca się

Justyna Kowalczyk w kinie „Sokó³” zachęca³a do aktywności fizycznej i uprawia-
nia sportu.

Dzięki hojnym sercom, 
budowa domu mieszkalnego 
dla podopiecznych ośrodka 
na Kamieńcu w Zakopanem 
dostała mocne wsparcie. 

P iękne fryzury, wystrzało-
we kreacje i doskonała za-
bawa w rytmach przebo-

jów Maanamu oraz światowych 
hitów, granych przez DJ Marka 
Wacławskiego „do białego rana”. 
Ale przede wszystkim liczyła się 
aukcja dzieł sztuki, prowadzona 
przez niezmordowanego Kubę 
Meglicza. Hojność uczestników 
i walka o wystawione na licyta-
cję przedmioty była niesamowita.

Przykładem na to była walka 
o obraz „Pokusa”, przekazany na 
aukcję przez Grupę Artystyczną 
Gminnego Ośrodka Kultury w Ło-
pusznej. Zaczęło się od pięciuset 
złotych. Cena rosła w zawrotnym 
tempie. Uczestnicy przebijali się 
o 50, potem 100, a w końcu o ty-
siące złotych w szaleńczej licyta-
cji. Skończyło się na 10 tysiącach 
250 złotych. Chętnych było tylu, 
że momentami prowadzący licy-
tację nie nadążał z uderzeniami 
młotka w deskę. Niektórzy prze-
bijali sami siebie kilkakrotnie.

Z powodzeniem wylicytowa-
no wiele dzieł sztuki, pamiątek 
sportowych, wyrobów rzemieśl-

niczych ofiarowanych przez twór-
ców i właścicieli. Justyna Kowal-
czyk-Tekieli dała swe kijki z au-
tografem i strój do narciarstwa 
biegowego, Otylia Jędrzejczyk 
książkę i zdjęcie z autografem, 
a Maryna Gąsienica-Daniel pla-
stron z podpisem. Pod młotek po-
szedł m.in. obraz Zofii Forteckiej 
„Madonna Łaskawa”, płaskorzeź-
ba ceramiczna „Święta Rodzina” 
Teresy Ratułowskiej czy „Kro-
wicka” Natalii Wirmańskiej. Li-
cytowane były  szachy, zestawy 
świec, mandale, rękawice i wie-
le innych wartościowych przed-
miotów. Prawdziwą cegłę na bu-
dowę Domu Marzeń  dla PSO-
NI wraz z kwotą pięciu tysięcy 
złotych przekazała Agata Wojto-
wicz, szefowa Tatrzańskiej Izby 
Gospodarczej. Hostessy rozpro-
wadzały wśród publiczności ce-
giełki o wartości 200 złotych. Pod 
młotek poszła też cegiełka z nu-
merem jeden. 

Cały dochód z imprezy, jaką 
zorganizowano w gościnnych pro-
gach Hotelu Nosalowy Dwór Re-
sort&Spa, przeznaczony będzie 
na budowę domu mieszkalne-
go dla podopiecznych stowarzy-
szenia PSONI. - Cieszę się, że 
gdy mnie już zabraknie, to moje 
dziecko będzie mogło miesz-
kać z ludźmi, których zna, któ-
rzy z nim się tu wychowali, i że 

Balowanie z marzeniami

Karolina Leszko i Ryszard Olesiński z ExMaanam na scenie.

będzie mieć całodobową opiekę 
- powiedziała nam jedna z ma-
tek, której dziecko od lat uczy się 
w ośrodku na Kamieńcu.

Udaną licytację poprzedził 
koncert grupy exMaanam. „Cy-
kady Na Cykladach”, „O! Nie Rób 

Tyle Hałasu”, „Krakowski Sple-
en”, „Oprócz Błękitnego Nieba”, 
„To Tylko Tango”, „Kocham Cię 
Kochanie Moje” i cała masa prze-
bojów rozbrzmiewała ze sceny 
w Nosalowym Dworze.

Maanam - najlepszy pol-

ski zespół rockowy wszechcza-
sów, choć pewnie tu zdania fa-
nów mogą być mocno podzielo-
ne - to dzieło wielu muzyków, lecz 
w szczególności twórcza praca do-
skonałego tandemu - Kory i Mar-
ka Jackowskiego.
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niej poszłam sama, ale nic nie pa-
miętałam z tego, co mówił o zapi-
naniu, przepinaniu sprzętu. Zje-
chałam z Kasprowego i zoriento-
wałam się, że nie zapięłam pięt, 
bo dla biegaczy narciarskich to 
zupełnie normalne.

Później zaczęła chodzić 
z mężem Kacprem Tekieli. Trzy 
razy zjechała na skiturach z al-
pejskich czterotysięczników, 
a także z kilku szczytów trzyty-
sięcznych.

Na niedawnych Mistrzo-
stwach Świata Masters w skial-
pinizmie wystartowała w kon-
kurencji vertical i wygrała już 
w swoim debiutanckim starcie. 
Już dzień przed zawodami treno-
wała na trasie i zdecydowała się 
pokonać stromy podbieg techni-
ką, której nie używają skialpini-
ści, a więc „jodełką”.

- Na rozgrzewce spotkałam 
Austriaka, też biegacza narciar-
skiego, i pytałam czy można pod-
biegać jodełką. Powiedział, że tak. 
Pobiegłam więc tak na zawodach 
i zostawiłam konkurentki w tyle 

- opowiadała Justyna Kowalczyk.

Gdzie na skitury 
w Tatrach?

Widzowie pytali, które tra-
sy w Tatrach poleca na skituro-
we wycieczki. Odpowiedziała, 
że oczywiście najbezpieczniej-
szy jest Kasprowy, trasy są wyra-
trakowane, w razie załamania po-
gody można zjechać kolejką, za-
wsze jest dużo ludzi. Dobra jest 
też  Kopa Kondracka, ale zdra-
dliwa pod względem lawinowym. 
Są Tatry zachodnie, Grześ, Ra-
koń, a dla zaawansowanych ski-
turowców piękne doliny i szczyty 
Tatr Słowackich. Na wyprawy za-
biera najwyżej dwa batoniki, ale 
na przykład na Kasprowy może 
czasem nie zabrać nawet wody, 
chociaż zawsze stara się mieć ze 
sobą termos z herbatą albo od-
żywkami, gdyby organizm odmó-
wił posłuszeństwa.

Odpowiadając na kolejne py-
tanie, zaznaczyła, że nie wyobra-
ża sobie powrotu do trenowania 
kadry biegaczek czy biegaczy. 

To praca zajmująca bardzo wie-
le czasu, a ona chce się teraz zaj-
mować dzieckiem. Ubolewa nad 
tym, w jakiej kondycji jest pol-
ska młodzież, która jest najszyb-
ciej tyjącą w Europie. Aby zmie-
nić sytuację, potrzebne są mą-
dre kampanie społeczne, trzeba 
wszystko poprawiać we własnym 
zakresie małymi krokami. Brać 
przykład mamy z kogo, bo jeste-
śmy otoczeni przez usportowio-
ne narody, takie jak Czesi, Sło-
wacy czy Niemcy, gdzie rodzin-
ne uprawianie sportu jest wpisa-
ne w geny. 

Nie mamy tras, nie mamy 
sukcesów

Widzowie pytali też, dlacze-
go w Polsce nie mamy sukcesów 
w biegach narciarskich. - Jest śro-
dek zimy, a mamy tylko 2 km tra-
sy narciarskiej w COS-ie w Zako-
panem i są jeszcze Jakuszyce, któ-
re nie są dostępne dla wszystkich, 
bo znajdują się daleko. Nie może-
my stworzyć odpowiedniej selek-
cji, to jest sport niszowy. Zresztą 
w wielu dyscyplinach wytrzyma-
łościowych nie mamy sukcesów, 
nie mamy na przykład maratoń-
czyka na światowym poziomie - 
stwierdziła mistrzyni olimpijska.

Odpowiadając na pyta-
nie o idola sportowego, stwier-
dziła, że nigdy nie miała jakie-
goś jednego sportowca, na któ-
rym się wzorowała, ale kiedyś 
zaczytywała się we wszystkim, 
co było poświęcone wielkiemu 
czeskiemu biegaczowi Emilowi  
Zatopkowi.

Paweł Pełka

S potkanie zorganizowała 
firma Dynafit, której am-
basadorką w Polsce jest 
Justyna Kowalczyk. Spo-

tkanie miało promować nie tyl-
ko firmę, ale przede wszystkim 
sportowy tryb życia, a także przy-
bliżyć wszystkim postać naszej 
mistrzyni. Widzów przyszło do 
kina „Sokół” naprawdę wielu.

- Jestem wychowana na wsi. 
Dzieci spędzały tam całe dni 
na zewnątrz. Głównie biegałam 
więc po lesie i zimą, i latem. Na-
tura była ze mną wszędzie. Pró-
bowałam zresztą kiedyś przez 
trzy miesiące zamieszkać z moim 
mężem w Krakowie i po prostu 
zaczęłam schnąć, jak kwiatek 
bez wody. Musieliśmy przepro-
wadzić się gdzieś, gdzie mogłam 
się wybiegać. Nie wyobrażam so-
bie zresztą pięknego dnia, ale i ta-
kiego z deszczową pogodą, żeby 
nie wyjść, nie pobiegać, nie po-
jechać gdzieś na rowerze, czy nie 
wziąć mojego dziecka na spacer - 
tak przebywanie na zewnątrz, ak-
tywność fizyczną zachwalała Ju-
styna Kowalczyk.

Przypomniała też czasy, gdy 
jej znakomite wyniki sprawiły, że 
biegi narciarskie w każdą sobotę 
i niedzielę w sezonie zimowym 
zaczęła pokazywać telewizja pu-
bliczna. To miało z jednej stro-
ny dobre strony, bo widzowie śle-
dzili ten wspaniały sport, ale cza-
sem również gorsze, gdy wszyscy 
oglądali porażki naszej biegaczki.

Bez ³ąkotki da się żyć
- Cena wyników sporto-

wych na najwyższym poziomie 
jest wysoka. Jeśli zapytamy każ-
dego sportowca, który dojdzie na 
szczyt, to będzie on miał przecią-
żenia. Nawet jeśli masz organizm 
jest predysponowany do zdoby-
wania medali, to musisz pokonać 
pewien limit wiele tysięcy razy, 
aby wygrywać - stwierdziła Ko-
walczyk.

Trzeba pamiętać, że utalen-
towanych zawodników na starcie 
jest wielu, wszyscy ciężko trenu-
ją, są też wyselekcjonowani z du-
żych grup uprawiających dany 
sport. Żeby być od nich wszyst-
kich lepszym, trzeba dać z siebie 
jeszcze więcej.

- Co z tego, że w związku 
z tym nie mam łąkotki w kola-
nie. Jeśli ktoś siedzi od 20. roku 
przed komputerem, to ma pew-
nie więcej chorób ode mnie. Każ-
dy organizm się zużył, mój też, 
ale miałam z tego ogromną sa-
tysfakcję. Z moim doktorem Ro-
bertem Śmigielskim śmiałam się 
czasem, że muszę tak dobrze bie-
gać, żebym na te wszystkie ope-
racje później zarobiła. Skończy-
łam bieganie wyczynowe parę lat 
temu i jeszcze na żadnej nie byłam 
- opowiadała Justyna Kowalczyk.

Wyjątkowa, zdolna 
dziewczyna

Zaczęła biegać na nartach 
bardzo późno, bo miała wtedy 15 

lat i chodziła do 8. klasy.  Wcze-
śniej biegała przełaje, uprawia-
ła lekką atletykę. W jej rodzin-
nej okolicy był tylko jeden klub 
- w Mszanie Dolnej - w którym 
akurat trenowano biegi. Tam sta-
wiała pierwsze kroki na nartach 
i po kilku miesiącach zdobyła mi-
strzostwo Polski młodzików. Póź-
niej przeniosła się do Zakopane-
go, do Szkoły Mistrzostwa Spor-
towego. Tu przez rok trenowała 
pod okiem Barbary Sobańskiej.

- Justyna była wyjątkową, 
zdolną dziewczyną - wspomina-
ła obecna na spotkaniu Barbara 
Sobańska. - Po roku przejął ją tre-
ner Aleksander Wierietelny. Za-
częła od biegania klasykiem, ale 
po kilku miesiącach wygrywała 
już biegi techniką dowolną.

- Robiłam to, co uwielbia-
łam. Otrzymywałam piękne owo-
ce za swoją pracę. Pracowałam 
ze wspaniałymi ludźmi, dzię-
ki tej pracy moje życie jest teraz 
dużo łatwiejsze. Jedynie rzeczy 
związane z popularnością trochę 
mnie męczyły - zaznaczyła mi-
strzyni olimpijska.

Pierwszy raz na skiturach
Już po zakończeniu biego-

wej kariery stała się zapaloną 
amatorką skiturów. Pierwszy raz 
wybrała się na nie 10 lat temu 
z Przemkiem Sobczykiem. - By-
łam wtedy kilka dni na głodów-
ce, tylko o wodzie. Wyszliśmy 
na Kopę Kondracką, Przemek 
wszystko mi wytłumaczył. Póź-

Marek Jackowski część swe-
go twórczego życia związał z Za-
kopanem. Tu zamieszkał, zało-
żył szczęśliwą rodzinę, prowadził 
galerię sztuki i audycje w Radio 
Alex. Tu spoczął po swej nagłej 
śmierci we włoskim San Marco. 
Przeboje zespołu Maanam roz-
grzewają serca fanów do dziś. 
A piękne słowa, tworzone przez 
Korę wraz z kompozycjami Mar-
ka Jackowskiego, Ryszarda Olesiń-
skiego, są wciąż żywe i aktualne.

Grupę exMaanam tworzą: 
Karolina Leszko - utalentowa-
na wokalistka, Paweł Markow-
ski (perkusja), Ryszard Olesińś-
ki (gitara) - obaj współzałożycie-
le Maanamu oraz gitarzyści Wal-
demar Dąże i Tomasz Kupiec. Za-
grali największe hity Kory i Mar-
ka Jackowskiego. Karolina Lesz-
ko świetnie nawiązywała kontakt 
z publicznością, schodziła też ze 
sceny i krążyła wokół stolików, by 
wyciągnąć nielicznych opornych 
na parkiet. Roztańczone towarzy-
stwo nie chciało puścić artystów 
i domagało się bisów. Na bis wo-
kalistka zaśpiewała „Krakowski 
spleen”, a exMaanam schodził ze 
sceny w burzy oklasków. Impreza 
jednak wcale nie zwolniła tempa. 
A parkiet nie opustoszał. Bowiem 
stery zabawy przejął nieoceniony 
DJ Marek Wacławski. Karnawało-
we rytmy z całego świata rozbuja-
ły publiczność i doskonale nastro-
iły do udziału w licytacji. 

Rafał Gratkowski
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wydarzenia pod patronatem tp

n Puchar Misia 
Stramusia

n Kreatywnie 
z Muzeum Tatrzańskim

Przed nami kolejny tydzień ferii, wype³niony 
warsztatami przygotowanymi przez Muzeum 
Tatrzańskie w Zakopanem.

C o tym razem czeka uczestników? Przede 
wszystkim warsztaty edukacyjne: 16.02 o go-
dzinie 10.30 - Tajemnice góralskiej chałupy. Ma-

lujemy skrzynie na skarby - warsztaty w gmachu głów-
nym Muzeum Tatrzańskiego dla uczestników w wie-
ku 7-14 lat; 17.02 o godzinie 10.30 i 22.02 o godzinie 
16 - Malarstwo na szkle w gmachu głównym Muzeum 
tatrzańskiego (dla dzieci od lat siedmiu i dorosłych);  
20.02, godzina 10 - Przygody Koziołka Matołka dla 
dzieci w wieku 6-13 lat w Muzeum Kornela Maku-
szyńskiego; 21.02, godzina 15 - Mieszkańcy Tatr - dla 
uczestników w wieku 9-13 lat - w gmachu głównym 
Muzeum Tatrzańskiego.

Na wszystkie warsztaty obowiązują zapisy: edu-
kacja@muzeumtatrzanskie.pl lub 533 925 111 - liczba 
miejsc ograniczona.            an

Tradycyjnie 
w trzecią sobotę 
lutego w Centrum 
Szkoleń 
Narciarskich Nosal 
w Zakopanem 
odbędą się 
zawody 
narciarsko-
snowboardowe 
dla dzieci 
i m³odzieży 
o Puchar Misia 
Stramusia. W tym 
roku będzie to już dwunasta edycja.

Organizatorzy do udziału zapraszają dzieci z ca-
łej Polski - narciarzy od 3,5 do 14 lat i śmigają-
cych na snowboardzie do lat 16. Na uczestni-

ków czeka mnóstwo atrakcji i ciekawe nagrody. Każ-
de dziecko za udział w zawodach otrzyma nagrodę, 
medal i dyplom. Dodatkowo, wśród wszystkich uczest-
ników startujących w pucharze, zostaną rozlosowane 
wartościowe nagrody rzeczowe.

Zawody z Misiem Stramusiem rozpoczną się 
w sobotę 17.02 o godzinie 10, a przejazdy wystartu-
ją o 10.30. Na narciarzy czeka emocjonujący tor typu 
SKI CROSS, a na snowboardzistów slalom. Każde z za-
pisanych dzieci może zapoznać się z trasą przejazdu 
dzień przed zawodami w trakcie treningu pod okiem 
instruktorów szkoły narciarskiej i snowboardowej 
STRAMA (kategoria rekreacja w godz. 15-16, katego-
ria klub w godz. 16-17, snowboardziści w godz. 17-18).

W dniu zawodów rozegrany zostanie też trady-
cyjnie Puchar Rodzinny, w którym dzieci wystartują ra-
zem z rodzicami. Konkurencja składa się z dwóch ele-
mentów - najpierw rodzic biegnie na rakietach śnież-
nych, a pociecha zjeżdża na nartach lub snowboar-
dzie. Wygrywa zespół, który będzie miał najlepszy czas.

Organizatorem zawodów jest Szkoła Narciarska 
i Snowboardowa STRAMA, która od ponad dwudzie-
stu lat szkoli kolejne pokolenia miłośników białego sza-
leństwa. Na Puchar Misia Stramusia zapraszamy za-
tem do Centrum Szkoleń Narciarskich Nosal - Zako-
pane, ul. Balzera 30.           an

n Boliwijskie rytmy 
pod Gontem
Przed nami kilka 
koncertów sta³ych 
muzycznych 
bywalców 
zakopiańskiej 
Karczmy  
pod Gontem.

W p i ą t e k 
1 6 . 0 2 
w y s t ą -

pi tu pochodzący z Boliwii multiinstrumentalista Tari, 
który zaprezentuje nie tylko boliwijskie nuty, ale też 
polskie i światowe przeboje. W sobotę zaś 17.02 kon-
cert Ahaju Fusion Bolivia.

Będą jeszcze bluesowe czwartki z Piotrem „Lu-
pim” Lubertowiczem, oczywiście 15.02 i 22.02.

an

n Spotkanie przy 
pianinie
W niedzielę 18.02 
wieczór przy 
pianinie z Jerzym 
Chruścińskim. 
Tradycyjnie 
w kawiarni Kmicic 
w Zakopanem (ul. Staszica 11a) o godz. 18. 

Każde spotkanie ze znanym i lubianym przez za-
kopiańczyków kompozytorem to niezapomnia-
na muzyczna podróż w czasie, w trakcie któ-

rej posłuchacie przebojów zarówno przedwojennych, 
jak i tych bardziej współczesnych, z lat 50., 60. czy 70. 
Warto więc zajrzeć do Kmicica. Również po to, by obej-
rzeć wystawę czasową ROZMyTE OBIETNICE Nata-
lii Kuropki.                an

n Finisaż w Jatkach

Na początek sezonu wystawienniczego 
w Galerii Sztuki BWA JATKI w Nowym Targu 
przezentowana jest ekspozycja „Animalis 
2023”.

A nimalis to pokonkursowa prezentacja prac 
profesjonalnych artystów plastyków, biorą-
cych udział w IV Triennale Malarstwa o tema-

tyce zwierzęcej. Jak podkreślają organizatorzy tego 
konkursu, ma on za zadanie kultywować tradycyjne 
malarstwo za pomocą najwcześniejszego tematu, jaki 
pojawił się w tej towarzyszącej człowiekowi od po-
czątków jego istnienia technice.

W Jatkach będzie ją można oglądać do sobo-
ty 24.02, niemniej finisaż odbędzie się w piątek 16.02 
o godzinie 18.                  an

n Salon Poezji
Przed nami  
155. Krakowski 
Salon Poezji 
w Nowym Targu.

S woje podwo-
je w nowotar-
skim ratuszu 

otworzy tradycyjnie 
w niedzielę - tym ra-
zem 18 lutego, o go-
dzinie 11. Gościem 
będzie zaś aktor Sta-
nisław Jaskułka, któ-
ry na spotkaniu w Mieście zaprezentuje się zebranym 
miłośnikom poezji w programie „Zaproszenie do tań-
ca”.                 an

n Scott Henderson 
w Jaworkach
światowej s³awy jazzrockowy gitarzysta 
kolejny raz wystąpi w Muzycznej Owczarni 
w Jaworkach.

S cott Henderson - amerykański gitarzysta i kom-
pozytor, jest jednym z najbardziej rozpoznawal-
nych muzyków stylistyki jazz fusion na świecie. 

Lista artystów, z którymi grał do tej pory, jest napraw-
dę imponująca, a na jej szczycie znajdują się m.in. Chick 
Corea, Vicor Wooten, Joe Zawinul czy Jean Luc-Ponty.

W Jaworkach artysta zagra aż dwa koncer-
ty - w piątek i sobotę 16-17 lutego. Nim jednak pojawi 
się na scenie, każdy z wieczorów rozpocznie świetny 
gitarzysta ze Stanów Zjednoczonych Jeff Aug.

an

n Urodziny Teatru 
Witkacego
Zapraszamy na 39. 
urodziny Teatru 
Witkacego i 139. 
rocznicę urodzin 
St. I. Witkiewicza.

T o wydarze-
nie jest już 
stałym punk-

tem na kulturalnej 
mapie Zakopanego 
i niezmiennie ciekawym. Teatr Witkacego prezentuje 
wówczas swój dorobek artystyczny z ostatniego se-
zonu, ale także niespodzianki artystyczne, przygoto-
wane specjalnie na tę okazję przez członków zespołu.

Tegoroczne urodziny rozpoczną się we wtorek 
20.02 o godz. 11 propozycją dla młodszych widzów. 
W związku z niedawnym otwarciem Atelier Witka-
cy, to właśnie tam odbędą się urodzinowe warsztaty 
i spektakle dla dzieci. Te aktywności wypełnią pierw-
sze dwa dni programu.

W czwartek 22.02 Teatr zaprasza z kolei na wer-
nisaż wystawy prac Zbigniewa Bajka „Granice tożsa-
mości” oraz koncert Słowińska / Konieczny. W pla-
nach na kolejne dni również m.in. spacer literacki po 
Zakopanem i premiera.

Urodzinowe świętowanie potrwa w tym roku 
do 24.02.               an

n Karnawa³ na śniegu
Dziecięcy Zespó³ 
Góralski „Mali 
śwarni” zaprasza 
w niedzielę 
18.02 na 
Otwarte Zawody 
Narciarskie dla 
dzieci „Karnawa³u 
na śniegu”  
- Memoria³ 
W³adys³awa Sięki.

Z awody roze-
grane zosta-
ną na terenie 

wyciągu narciarskiego Zadział. Zgłaszać można się 
mailowo: bernadetaszumal@gmail.com i telefonicz-
nie: 889 212 733.

Grupy wiekowe dla dziewcząt i chłopców: gru-
pa I roczniki 2018-2024, grupa II roczniki 2014-2017, 
grupa III roczniki 2011-2013, grupa IV roczniki 2008-
20010. Za start w pełnym stroju góralskim zawodni-
cy otrzymają bonifikatę czasową. Dodatkowo odbędą 
się rodzinne wyścigi na sankach, oczywiście na czas.

Zapisy i wydawanie numerów od godziny 10, 
start - godzina 11.

Wybierzcie się pokibicować.      an

n Przedszkolaki 
na start
W tym roku to już 
trzynasta edycja 
Ogólnopolskiej 
Ligi dla 
Przedszkolaków 
w narciarstwie 
alpejskim.

O rganizato-
rem tego 
sportowe-

go wydarzenia jest 
klub sportowy Frajda 
z Zakopanego. Za-
praszając do udziału 
w zawodach, podkreślają, iż mieli ogromną potrze-
bę organizacji kolorowych, wesołych, przyjaznych za-
wodów narciarskich dla dzieci: „Zawodów, które będą 
nie tylko okazją do sprawdzenia swoich umiejętności, 
ale przede wszystkim motywacją do systematycznych 
treningów i nagrodą za trud i wysiłek w nie włożony. 
Dlatego też w ramach zawodów Ligi Przedszkolaków 
każdy ich uczestnik honorowany jest medalem i dy-
plomem. Na każde dziecko na mecie czeka też jajko 
niespodzianka jako przedsmak tej nagrody, która bę-
dzie wręczona w trakcie dekoracji. Liga Przedszkola-
ków ma kojarzyć się dzieciom z beztroską, a rywaliza-
cja sportowa również z dobrą zabawą.”

Drugie z tegorocznych zawodów odbędą się 
w niedzielę 18.02 w Czarnej Górze na terenie Stacji 
Koziniec-Ski. Początek o godzinie 10.

an

n Ferie w Atmie
W trakcie 
tegorocznych 
ferii po raz trzeci 
zapraszamy do 
Muzeum Karola 
Szymanowskiego 
w willi Atma 
w Zakopanem.

M u z e u m 
w Atmie 
jest od-

działem Muzeum 
Narodowego w Kra-
kowie, które z kolei 
rokrocznie na okres ferii przygotowuje ciekawe zaję-
cia i aktywności. W tym roku ich motywem przewod-
nim jest podróż w czasie i przestrzeni.

Z tej też okazji spotykamy się w Atmie w środę 
21.02 o godzinie 11. Interaktywne oprowadzanie dla 
rodzin po stałej wystawie biograficznej poprowadzi 
Katarzyna Wójcik. Ponieważ liczba miejsc jest ograni-
czona, konieczna jest wcześniejsza rezerwacja miej-
sca mailem: atma@mnk.pl lub telefonicznie (18) 20 
20 040. Na pytania związane z zajęciami odpowie:  
agiewont@mnk.pl.                an

ogłoszenie płatne

lodowiska

n LODOWISKO GUGU zaprasza! Przy ul. Piłsudskie-
go w Zakopanem (obok parku linowego) - codzien-
nie od 10:00 do 22:00. Weź łyżwy i poczuj magię zimy! 
Więcej informacji na www.lodowiskogugu.pl.  

kina  

i teatry
zakopane

n KINO „GIEWONT” REAL 4K, ul. Kościuszki 4, 18 
201 53 04, kinogiewont.pl
l 15.02, 10.00 Akademia Pana Kleksa (2D/dubbing), 
12.10 Cudowny Chłopak. Biały ptak (2D/dubbing), 
14.20 Piękna katastrofa 2 (2D/napisy), 16.15 Emma 
i czarny jaguar (2D/dubbing), 18.15 MADAME WEB 
(2D/dubbing), 20.30 Miłość jak miód (2D/oryginalny)

l 16.02, 10.45 Wyfrunięci (2D/dubbing), 12.30 
Emma i czarny jaguar (2D/dubbing), 14.30 Akade-
mia Pana Kleksa (2D/dubbing), 16.50 Miłość jak miód 
(2D/oryginalny), 18.40 MADAME WEB (2D/dub-
bing), 20.45 PREMIERA! Sami swoi. Początek (2D/
oryginalny)
l 17.02, 11.00 Emma i czarny jaguar (2D/dub-
bing), 12.45 Wyfrunięci (2D/dubbing), 14.30 Aka-
demia Pana Kleksa (2D/dubbing), 16.50 Miłość jak 
miód (2D/oryginalny), 18.40 MADAME WEB (2D/
dubbing), 20.45 Sami swoi. Początek (2D/oryginalny)
l 18-19.02, 10.45 Wyfrunięci (2D/dubbing), 12.30 
Emma i czarny jaguar (2D/dubbing), 14.30 Akade-
mia Pana Kleksa (2D/dubbing), 16.50 Miłość jak miód 
(2D/oryginalny), 18.40 MADAME WEB (2D/dub-
bing), 20.45 Sami swoi. Początek (2D/oryginalny)
l 20.02, 11.15 Emma i czarny jaguar (2D/dubbing), 
13.15 Wyfrunięci (2D/dubbing), 15.00 MADAME WEB 
(2D/dubbing), 17.00 The Chosen 4 Wybrani (2D/
dubbing), 19.20 Sami swoi. Początek (2D/oryginal-
ny), 21.15 NARODZINy BOGÓW: KRÓLESTWO BURZ 
(2D/napisy)
l 21-22.02, 11.00 Akademia Pana Kleksa (2D/dub-
bing), 13.20 Wyfrunięci (2D/dubbing), 15.00 Emma 
i czarny jaguar (2D/dubbing), 16.50 Miłość jak miód 
(2D/oryginalny), 18.40 MADAME WEB (2D/dub-
bing), 20.45 Sami swoi. Początek (2D/oryginalny)
n KINO „SOKÓŁ” DIGITAL 3D, ul. Orkana 2, 18 20 
140 40, kinosokol.z-ne.pl
l 15.02, 14.15 Emma i czarny jaguar, 16.10 Baby 
boom czyli Kogel Mogel 5, 18.00 Kos, 20.20 Dziew-
czyna influencera
l 16-18.02, 11.40 Akademia Pana Kleksa, 14.00 
Emma i czarny jaguar, 16.00 Cudowny Chłopak. Bia-
ły ptak, 18.15 PREMIERA! Sami swoi. Początek, 20.30 
Dziewczyna influencera
l 19-22.02, 14.00 Emma i czarny jaguar, 16.00 Cu-
downy Chłopak. Biały ptak, 18.15 Sami swoi. Początek, 
20.30 Dziewczyna influencera
n KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „Sokół), ul. 
Orkana 2
l 15.02, 14.00 Kos, 16.20 Opadające liście, 18.00 
Obsesja, 20.15 Priscilla
l 16-18.02, 12.15 KINO DZIECI: Wyspa Puffinów. 
Nowi przyjaciele, 14.00 Opadające liście, 15.45 Prze-
silenie zimowe, 18.15 Priscilla, 20.30 PREMIERA! Bra-
cia ze stali
l 20-22.02, 15.45 Priscilla, 18.00 Przesilenie zimo-
we, 20.30 Bracia ze stali
n TEATR IM. ST. I. WITKIEWICZA, ul. Chramców-
ki 15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 
10-14 (info: 600 00 15 14).
l 15-16.02, 14.00 WARSZTATy POETyCKIE DAL 
MŁOZDIEŻy OD LAT 13 - FERIE Z WITKACyM/Scena 
Atelier, prowadzenie: Dorota Ryst, zapisy
l 15.02, 19.15 Z cyklu: Tatrzańskie. Część III: SPISKI - 
Hej! wg Wojciecha Kuczoka/Scena Witkacego
l 16.02, 19.15 Z cyklu: Tatrzańskie. Część II: CZŁA-
PóWKI-ZAKOPANE wg Andrzeja Struga/Scena A. Ba-
zakbala, Kawiarnia Witkacy
l 17.02, 19.15 Z cyklu: Tatrzańskie. Część I: NA PRZE-
ŁĘCZy wg Stanisława Witkiewicza i Walerego Eljasza/
Scena Witkacego
l 18.02, 19.15 DEMONIZM ZAKOPIAŃSKI (vari-
étés) St. I. Witkiewicz/Scena A. Bazakbala, Kawiar-
nia Witkacy
l 20.02 139/39 - Urodziny Teatru - DZIEŃ I - 11.00 
ISTNIENIE W DŁONI - warsztaty dla dzieci od lat 4/
Witkacy Atelier; 17.00 Adam Walny Teatr - O JEDNyM 
TAKIM, CO NIE LUBIŁ SIEBIE - spektakl dla dzieci od 
lat 4/Scena Atelier
l 21.02 139/39 - Urodziny Teatru - DZIEń II - 
11.00 FIGURA - INSTRUMENT - JA. RELACJE NIEZWy-
KŁE - warsztaty dla dzieci od lat 9/Witkacy Atelier, 
17.00 Adam Walny Teatr - NOE - spektakl dla dzieci 
od lat 7/Scena Atelier
l 22.02 139/39 - Urodziny Teatru - DZIEń III - 
18.15 GRANICE TOŻSAMOŚCI - wernisaż wystawy 
prac Zbigniewa Bajka/Scena Witkacego, 19.15 SŁO-
WIńSKA | KONIECZNy - koncert/Scena Witkacego

nowY targ
n KINO „TATRY”, ul. Jana Kazimierza 17, kino.nowy-
targ.pl. 18 26 626 24, kinotatry@nowytarg.pl
l 15.02, 12.00 Cudowny Chłopak. Biały ptak, 14.15 
Wyfrunięci, 16.00 Emma i czarny jaguar, 18.00 Aka-
demia Pana Kleksa, 20.15 Piękna katastrofa 2, 22.00 
Baby boom czyli Kogel Mogel 5
l 16.02, 12.15 Akademia Pana Kleksa, 14.30 Wyfru-
nięci, 16.15 Emma i czarny jaguar, 18.15 Sami swoi. Po-
czątek, 20.30 MADAME WEB 
l 17.02, 11.00 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa, 
12.45 Wyfrunięci, 14.30 Emma i czarny jaguar, 16.30 
Akademia Pana Kleksa, 18.40 MADAME WEB, 20.45 
Sami swoi. Początek
l 18.02, 10.20 Ekipa z dżungli. Misja ratunkowa, 
12.00 Akademia Pana Kleksa, 14.15 Wyfrunięci, 16.00 
Emma i czarny jaguar, 18.00 Sami swoi. Początek, 
20.15 Baby boom czyli Kogel Mogel 5, 22.00 MADA-
ME WEB 
n KINO MCK, Al. Tysiąclecia 37
l 15.02, 18.10 Kos, 20.30 Opadające liście
l 17.02, 16.15 Pies i robot, 18.00 Priscilla, 20.00 Ob-
sesja
l 18.02, 16.00 Obsesja, 18.05 Pies i robot, 19.45 Pri-
scilla
l 20.02, 18.00 Totem, 19.50 Obsesja
l 21.02, 18.10 Priscilla, 20.10 Totem
l 22.02, 18.10 Obsesja, 20.20 Pies i robot

raBka-zdrÓj
n TEATR LALEK „RABCIO”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l 15.02, 11.00 Pinokio
l 16.02, 11.00 Tygrys Pietrek
l 17.02, 17.00 KONCERT WALENTYNKOWY: Syl-
wia Basta „Silvana”
l 20.02, 11.00 Pinokio
l 21.02, 11.00 Pchła Szachrajka
l 22.02, 10.00 Karius i Baktus

wydarzenia

zakopane
n Oddzia³ dla Dzieci i M³odzieży MBP, ul. Zbo-
rowskiego 1
l 15.02, 13.00 FERIE W BIBLIOTECE: Bitwa na 
śnieżki - zajęcia literacko-plastyczne na podstawie 
książki „Co to jest ten śnieg?” yuval Zommer
l 22.02, 13.00 FERIE W BIBLIOTECE: Lisie opowie-
ści. Zajęcia literacko-plastyczne na podstawie książki 
Nankichi Niimi „Lisek Gon i inne baśnie”
n Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 15.02 i 22.02, 19.00 KONCERT: Piotr Lupi Luber-
towicz blues i okolice
l 16.02, 19.00 KONCERT: Tari Bolivia Friday night la-
tino
l 17.02, 19.00 KONCERT: Ahaju Fusion Bolivia lati-
no music
n FERIE Z MUZEUM TATRZAŃSKIM:
l 16.02, 10.30 WARSZTATY EDUKACYJNE: TA-
JEMNICE GÓRALSKIEJ CHAŁUPY. MALUJEMY 
SKRZYNIE NA SKARBY. W trakcie warsztatów po-
znacie zakamarki XIX-wiecznej chałupy góralskiej. 
Dowiecie się, jakie przedmioty były w niej najbardziej 
cenne, co przechowywano w skrzyniach wiannych, 
gdzie trzymano łakocie i co chowano za obrazami. 
W drugiej części zajęć pomalujecie drewnianą szka-
tułkę, inspirując się zdobieniami na skrzyniach góral-
skich. Sugerowany wiek uczestników: 7-14 lat. Miej-
sce: Gmach główny Muzeum Tatrzańskiego, ul. Kru-
pówki 10. Zapisy i informacje: rezerwacja@muzeum-
tatrzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 17.02, 10.30 i 22.02.02, 16.00 WARSZTATY 
EDUKACYJNE: MALARSTWO NA SZKLE. Dowiecie 
się, jakie znaczenie miały obrazy malowane na szkle 
w podhalańskich chałupach. W trakcie zajęć poznacie 
technikę, a następnie samodzielnie wykonacie obra-
zek na szkle, który będzie mógł zdobić wnętrze domu, 
bądź stać się własnoręcznie zrobioną pamiątką z Za-
kopanego. Sugerowany wiek uczestników: dzieci od 7 
lat i dorośli. Miejsce: Gmach główny Muzeum Tatrzań-
skiego, ul. Krupówki 10. Zapisy i informacje: rezerwa-
cja@muzeumtatrzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 20.02, 10.00 WARSZTATY EDUKACYJNE: PRZY-
GODY KOZIOŁKA MATOŁKA. Zajęcia będą okazją, 
żeby dowiedzieć się, czemu Koziołek chciał dotrzeć 
do Pacanowa, jakie miejsca odwiedził i czym podró-
żował. Uczestnicy wykonają też pamiątkę, inspirując 
się przygodami Koziołka Matołka. Sugerowany wiek 
uczestników: 6-13 lat. Miejsce: Muzeum Kornela Ma-
kuszyńskiego, ul. Kazimierza Przerwy-Tetmajera. Za-
pisy i informacje: rezerwacja@muzeumtatrzanskie.pl, 
tel. 533 925 111
l 21.02, 15.00 WARSZTATY EDUKACYJNE: 
MIESZKAŃCY TATR. W kilkuosobowych zespołach 
będziecie odkrywać ciekawostki ze świata tatrzań-
skich roślin i zwierząt. Wspólnie poszukacie odpo-
wiedzi na pytania: które z tatrzańskich zwierząt jest 
najlepszym wspinaczem, jak wygląda trop niedźwie-
dzia i czy nietoperze wydają odgłosy. Gra odbywa się 
na stałej wystawie przyrodniczej i wystawie czaso-
wej „Tatrzańskie yeti”. Sugerowany wiek uczestników: 
9-13 lat. Miejsce: Gmach główny Muzeum Tatrzań-
skiego, ul. Krupówki 10. Zapisy i informacje: rezerwa-
cja@muzeumtatrzanskie.pl, tel. 533 925 111
l 22.02, 15.00 SPOTKANIA ZE SZTUKĄ: PEJZAŻ 
TATRZAŃSKI. Dzięki obrazom, które prezentowane 
są na wystawie czasowej „Urzeczeni. Tradycyjny pej-
zaż tatrzański” wyruszycie w świat malarskiego pej-
zażu. Poznacie źródła inspiracji artystów związanych 
z Zakopanem. Odkryjecie bogactwo form, nastrojów 
i tematów, które można poznać. Sugerowany wiek 
uczestników: dzieci od 8 lat, dorośli. Miejsce: Galeria 
sztuki w willi Oksza, ul. Zamoyskiego 25. Zapisy: zra-
dwanska@muzeumtatrzanskie.pl
n Mediateka, ul. Chramcówki 35A. FERIE ZIMOWE 
W BIBLIOTECE:
l 16.02, 15.30 LEGO W BIBLIOTECE. Literackie za-
jęcia z klocami LEGO
l 19.02, 15.30 ZAGRAJMY W PLANSZÓWKI. Spo-
tkanie dla małych i dużych z grami planszowymi
l 20.02, 13.00 TAJEMNICZA WYPRAWA DO 
STAREGO DWORU. Warsztaty literacko-plastyczne 
na podstawie książki „Kłopoty Kacperka górskiego 
skrzata” Zofii Kossak
l 21.02,  15.30 BĄDŹMY EKO. Warsztaty malowa-
nia toreb
n Szko³a Strama, CSN Nosal, ul. Balzera 30
l 17.02 XII PUCHAR MISIA STRAMUSIA - zawo-
dy dla dzieci na nartach i snowboardzie; program: 
- odbiór numerów startowych 16.02 w godzinach 
11.00-19.00 w biurze zawodów - szkoła Strama oraz 
17.02 od 8.30 do pół godziny przed startem; - trening 
slalomu przed zawodami pod opieką instruktorów 
szkoły Strama w piątek 16.02 w godz. 15.00-16.00 
narty rekreacja, 16.00-17.00 narty klub i 17.00-18.00 
snowboard; - zawody w sobotę 17.02 - start pierw-
szej kategorii o godzinie 10.30
n Centrum Edukacji Przyrodniczej TPN, ul. Cha-
łubińskiego 42a, 18 20 23 312, cep@tpn.pl. CZyNNE: 
pon.-sob., 8-15, ostatnie wejście o godz. 14. Rezerwa-
cja bezpłatnych wejść: www.biletcep.tpn.pl. Spacer 
edukacyjny, makieta Tatr i inne. ZIMOWE POSZLA-
KI - prelekcje, wycieczki i warsztaty TPN:
l 17.02, 10.00 Warsztaty rodzinne „Pachnąca 
szyszka” - obowiązuje kupno biletów
l 20.02, 12.00 Warsztaty rodzinne „W tatrzań-
skiej bajce” - obowiązuje kupno biletów
l 20.02, 17.30 Wykład Elżbiety Kauzal: „Strategia 
przetrwania zimy w świecie tatrzańskich zwierząt”. 
Wstęp wolny!
l 21.02, 10.00 Wycieczka rodzinna - obowiązują 
zapisy. Trasa: Kiry - Przysłop Kominiarski - Polana Sta-
re Kościeliska
l 22.02, 12.00 Warsztaty rodzinne „Pachnąca 
szyszka” - obowiązuje kupno biletów

eprasa.pl 49d33f5d6f
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n KOMBINAT - miejsce wielu pasji, ul. Nowotar-
ska 37D
l 16.02, 17.00 MACIEK PISKORZ - RODZINNY 
WIECZÓR MAGII
n Nosalowy Dwór Resort & SPA, Sala Gerlach, ul. 
O. Balzera
l 17.02, 16.00 i 19.00 IGOR KWIATKOWSKI. Tylko 
śmiech nas ocali
n Karczma „Bia³y Potok”, Droga do Białego 7
l 17.02, 20.00 KONCERT: Future Folk, po koncercie 
imprezę poprowadzi DJ Marek Wacławski
n Kawiarnia Kmicic, ul. Staszica 11a. Wystawa cza-
sowa: ROZMyTE OBIETNICE Natalii Kuropki.
l 18.02, 18.00 SPOTKANIE PRZY PIANINIE z Je-
rzym Chruścińskim
n Muzeum Karola Szymanowskiego w willi 
„Atma”, ul. Kasprusie 19. CZYNNE: wt. (dzień bez-
płatnego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. i niedz. 10-16, 
codz. 13-13.30 przerwa techniczna. Ekspozycja: In-
formacje o życiu i twórczości kompozytora, zacho-
wane po nim rzeczy osobiste, rekonstrukcja gabine-
tu. WySTAWA CZASOWA: dwa monumentalne dzie-
ła pt. Pochód dzieci góralskich i Pochód góralek Jana 
Rembowskiego po niespełna stu latach znowu zawi-
tały na Podhale. W Atmie można je oglądać do 24.03.
l 21.02, 11.00 FERIE W MUZEUM: Miłe jak granie 
podróżowanie. Oprowadzanie interaktywne dla ro-
dzin po stałej wystawie biograficznej - prowadzenie 
Katarzyna Wójcik/zapisy

KOŚCIELISKO
l 18.02 PARADA GAZDOWSKA
n Gminny Ośrodek Kultury Regionalnej Kościeli-
sko, Nędzy-Kubińca 136. CZYNNY: pn.-pt. 9-16. Wy-
stawa czasowa: TATRy NIEOCZyWISTE. Fotografie 
Barbary Hadowskiej (do 29.02).
l 15.02, 18.00 W TATRY ZIMĄ: Jak bezpiecznie po-
ruszać się po górach w warunkach zimowych? Spo-
tkanie poprowadzi Wojtek Karpiel - ratownik TOPR

Bukowina tatrzaŃska
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom Ludo-
wy, ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, biuro@domludo-
wy.pl, www.domludowy.pl. CZyNNE: pn.-pt. 8-16. 
l 20.02, 11.00-13.00 ZIMOWA PRZYGODA 
Z FOLKLOREM. Zajęcia plastyczno-folklorystyczne 
dla dzieci od lat 5
l 21.02, 20.00 SZTUKA TEATRALNA: Chory z uro-
jenia

gŁodÓwka
n Schronisko G³odówka, Głodówka 20
l 17.02, 20.00 KONCERT WALENTYNKOWY 
„Przytul misia” - Oddźwięk - Krzysztof Straburzyński 
i Rafał Gaze/liczba miejsc ograniczona

BiaŁka tatrzaŃska
n „Wikarówka” - drewniany budynek naprzeciwko 
wjazdu na Kotelnicę Białczańską
l 15.02 i 22.02, 19.30 SZTUKA TEATRALNA: BO-
SCy PANOWIE. Rzec o gazdak i ceprach, autorstwa 
Andrzeja Kuruca - Grupa Teatralna „Coz Teroz Be-
dzie?” z Białki Tatrzańskiej
n Jankulakowski Wierch. GARMIN Winter 
Sports Festival 2024:
l 15.02 Treningi do MISTRZOSTW POLSKI PZN 
-  FREESKI & SNOWBOARD BIG AIR 

czarna gÓra
n Stacja Koziniec-Ski
l 18.02, 10.00 XIII OGÓLNOPOLSKA LIGA PRZED-
SZKOLAKÓW W NARCIARSTWIE ALPEJSKIM

nowY targ
n Miejska Biblioteka Publiczna Filia nr 1, Al. Ko-
pernika 12, 18 266 28 41. FERIE W BIBLIOTECE. ZI-
MOWE ZWIERZAKI (zajęcia literacko-plastyczne 
dla dzieci w wieku przedszkolnym, zapisy):
l 15.02, 10.00 Wilk, który się zgubił
l 20.02, 10.00 Przyjaciel na zawsze
l 22.02, 10.00 Za dużo zimowych zabaw
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37
l 15.02, 18.00 MCK NA WALIZKACH. SPOTKANIE 
PODRÓŻNICZE: Nihou juudan, czyli pieszy trawers 
Japonii; prowadzenie: Agnieszka „Zebra” Dziadek
l 16.02, 17.00 i 20.45 TELEWIZJA KŁAMIE - spek-
takl komediowy
l 16.02, 17.00 SPOTKANIE Z KOCIM BEHAWIO-
RYSTĄ - JAK BAWIĆ SIĘ Z KOTEM?
l 16.02, 18.00 ŚWIATOWY DZIEŃ KOTA W MCK: 
Warsztaty tworzenia zabawek dla kotów/zapisy
n Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. CZYN-
NE: wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W muzeum od-
tworzono dawną oficynę drukarską na wzór prowa-
dzonego od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, z ory-
ginalnymi maszynami.
l 16.02, 10.00-14.00 KALIGRAFIA NOWOCZE-
SNA. Warsztaty dla młodzieży/zapisy
l 21.02, 10.00-16.00 LITOGRAFIA. Warsztaty dru-
ku płaskiego dla młodzieży/zapisy
n Ma³opolskie Biuro Wystaw Artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. CZYNNA: 
pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 minut 
przed zamknięciem. Wystawa czasowa: ANIMALIS 
2023. TRIENNALE MALARSTWA O TEMATyCE ZWIE-
RZĘCEJ (do 24.02).
l 16.02, 18.00 FINISAŻ WYSTAWY CZASOWEJ: 
ANIMALIS 2023
n Spó³dzielczy Dom Kultury, ul. Kopernika 12. Wy-
stawa czasowa: ZA GODZINĘ WCZEŚNIEJ. Kreta, Ro-
dos, Zakynthos. Fotografia. Dariusz Guńka (do 31.03).
l 16.02, 18.00-20.30 SERCE MOJE SERCE. Ludowe 
pieśni o miłości - warsztaty z Agnieszką Banas/zapisy
l 22.02, 16.30-18.30 DZIEŃ JAPOŃSKI zapoznają-
cy z kulturą, pop-kulturą i kuchnią japońska, a przy-
gotowany przez szkołę języka japońskiego Sakurami 
- w programie: warsztaty kaligrafii, prezentacja mu-
zyki i teledysków, degustacja onigiri i zielonej herba-
ty, konkursy z nagrodami, japońska fotobuda i skle-
pik japoński Sakurami, pokaz sztuk walki w wykona-
niu uczniów i instruktorów Stowarzyszenia Sportowe-
go Karate yokozuna
n Ratusz, Rynek 1
l 18.02, 11.00 155. KRAKOWSKI SALON POEZJI 
W NOWYM TARGU: Stanisław Jaskułka „Zaprosze-
nie do tańca”

n Wyciąg narciarski Zadzia³
l 18.02 XXVII KARNAWAŁ NA ŚNIEGU - OTWAR-
TE ZAWODY NARCIARSKIE DLA DZIECI - MEMO-
RIAŁ WŁADYSŁAWA SIĘKI: zapisy od godz. 10.00 + 
wydawanie numerów, start o 11.00
n Miejska Biblioteka Publiczna - CZYTELNIA, ul. 
Kolejowa 23, II p. FERIE W BIBLIOTECE. ZIMOWE 
ZWIERZAKI (zajęcia plastyczne dla dzieci w wie-
ku szkolnym, zapisy):
l 19.02, 10.00 Biały miś. Kumple z północy
l 21.02, 10.00 Zimowe krajobrazy

gronkÓw
n Biblioteka Publiczna. FERIE W BIBLIOTECE: 
l 15.02, 11.00-12.30 Ulubieni bohaterowie bajek. 
Bajkowe scenerie wyczarowane za pomocą farb

jaBŁonka
n Orawskie Centrum Kultury
l 22.02,  16.00  MIŚ  TYMOTEUSZ  RYM  CIM  CI - 
spektakl Teatru Rabcio

raBa wYŻna
n Dom parafialny, sala teatralna. FERIE Z WY-
OBRAŹNIĄ:
l 15.02, 10.00 WARSZTATY ESTRADOWE Z LADY 
FAMĄ: „Mam talent” - pokaz talentów
n Gminny Ośrodek Kultury
l 16.02,  10.00-13.00  FERIE  Z  WYOBRAŹNIĄ. 
WARSZTATy WIELKANOCNE z KGW w Rabie Wyżnej. 
Dekoracje i ozdoby inspirowane m.in. tradycją Nie-
dzieli Palmowej

sroMowce wYŻne
n Izba Regionalna. FERIE - WARSZTATY TWÓR-
CZE Z KGW (zapisy):
l 15.02, 13.00-16.00 Smakołyki z blachy
l 20.02, 13.00-16.00 Choć co ze sznurecka
l 22.02, 13.00-16.00 Malowanie na choć czym

szczawnica
n Dworek Gościnny, Park Górny 7
l 16.02, 19.00 KONCERT: KLIW/Jazz Bar
l 17.02 POSZUKIWANIA YETI W PIENINACH: Wy-
CIECZKI W GóRy (centrum, skrzyżowanie ul. Głów-
nej i Zdrojowej) - trasy do wyboru: Wąwóz Homole, 
Małe Pieniny, Na Trzy Korony i Sokolicę - 9.00 spo-
tkanie z przewodnikiem przy skrzyżowaniu, zwie-
dzanie GOPR-ówki, ok. 9.45 wyjazd na początek 
tras, ok. 13.00-15.00 powrót busami do Szczawnicy; 
10.00-15.00 ZJAZD NA WORKACH Z SIANEM (par-
king przy W. Homole); GÓRSKIE PRELEKCJE (Jazz bar 
w Dworku Gościnnym): 16.45 przywitanie gości, zi-
mowe atrakcje w Pieninach, 17.00 Tajemnice gór Bośni 
i Hercegowiny - Michał Biel (podróżnik), 18.00 Alba-
nia - w Górach Przeklętych - Andrzej Pochopień (po-
dróżnik), 19.00 yeti w Pieninach? Stwory, węzę i wy-
obrażenia ludowe - dr Justyna Cząstka-Kłapyta (et-
nomuzykolog i antropolog kultury), 20.00 afterpar-
ty z DJ`em

jaworki
n Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 
22 66, 530 434 883
l 16-17.02, 20.00 KONCERT: SCOTT HENDERSON. 
Wieczór rozpocznie solowym występem świetny gita-
rzysta ze Stanów Zjednoczonych Jeff Aug

MakÓw podhalaŃski
n Makowskie Centrum Kultury, ul. 3 Maja 51
l 18.02, 18.00 U FRYZJERA - muzyczny spektakl 
komediowy

raBka-zdrÓj
n Miejska Biblioteka Publiczna, dworzec PKP. FE-
RIE Z TEATREM CHRZĄSZCZ W TRZCINIE: 
l 15.02, 11.00 PUCH! PUCH! spektakl dla dzieci 2-9 
lat; 12.30-14.00 RODZINA MAMUTA - warsztaty lal-
karskie 6+
l 19.02, 11.00 Legenda o Tomku Luboniu, spek-
takl dla dzieci 5-13 lat; 12.30-14.00 lalki paluszkowe, 
warsztaty lalkarskie 6+
l 21.02, 11.00 Mi Sie spektakl dla dzieci 206 lat
l 22.02, 11.00 O! Wlazł kotek na płotek, spektakl 
dla dzieci 4-10 lat; 12.30-14.00 Mapety ze skarpety, 
warsztaty lalkarskie 6+

zawoja
n Babiogórskie Centrum Kultury i Gminna Bi-
blioteka Publiczna, Zawoja Centrum, tel. 33 877 
50 66. Wystawa czasowa: BARWy PODBABIOGÓ-
RZA - fotografie Michała Sośnickiego (do 12.05). FE-
RIE W KRAINIE CZARÓW:
l 15.02, 10.00 KINO NA FERIE: Złoty kompas
l 15.02, 12.00 W POGONI ZA BIAŁYM KRÓLI-
KIEM: gra terenowa DIy - warsztaty projektowania 
i tworzenia własnej gry terenowej/zapisy
l 16.02, 10.00 PAPIEROWE CZARY. Warsztaty ori-
gami/zapisy
l 16.02, 12.00 MAGICZNE PLANSZÓWKI
l 17.02, 10.00 KLUB SZACHOWY w bibliotece
l 17.02, 12.00 KINO NA FERIE: Atramentowe serce
l 19.02, 10.00 EAT ME. Warsztaty pieczenia i zdo-
bienia pierników/zapisy
l 19.02, 12.00 KINO NA FERIE: Alicja po drugiej 
stronie lustra
l 20.02, 10.00 KINO NA FERIE: Strażnicy marzeń
l 20.02, 12.00 PORTRET W KRAINIE CZARÓW. 
Magiczna sesja zdjęciowa dla dzieci/zapisy
l 21.02, 7.45 KULTURALNY BUS. Wycieczka do Za-
kopanego/zapisy
l 22.02, 10.00 SZALONY KAPELUSZNIK. Warszta-
ty twórcze/zapisy
l 22.02, 12.00 KINO NA FERIE: Kraina cudów

poręBa wielka
n Ośrodek Edukacyjny Gorczańskiego Parku Na-
rodowego, Poręba Wielka 4
l 15.02 i 22.02 ZIMOWE SPOTKANIA Z GOR-
CZAŃSKĄ PRZYRODĄ: 10.00-11.00 gra terenowa 
„Wędruj z nami zwierzętami”, 12.00 projekcja filmu 
przyrodniczego o Gorczańskim Parku Narodowym 
(czyta Krystyna Czubówna), 13.00-14.00 trzy filmi-
ki (duże drapieżniki, kornik i martwe drzewa), dys-
kusja przy ciastku, kawce i herbatce, gry i zabawy dla 
dzieci/obowiązują zapisy: 18 33 17 944 - liczba miejsc 
ograniczona

Mszana dolna
n Folwark Stara Winiarnia, ul. Ogrodowa 2
l 16.02, 20.00 KONCERT: Tomasz Drabina. TAN-
GREEN

sucha Beskidzka
n Muzeum Miejskie - Zamek. CZYNNE (do 30.04): 
wtorek-sobota 9-16, niedziela i poniedziałek nieczyn-
ne. Dzia³ Etnograficzny „Domek Ogrodnika” NIE-
CZyNNy do odwołania. 33 874-26-05, muzeum@su-
cha-beskidzka.pl. Wystawy sta³e: 1. Najstarsze osad-
nictwo w Dolinie Skawy, 2. wystawa ze zbiorów Marii 
i Emila Zegadłowiczów: Miłość do człowieka - miłość 
do sztuki - miłość do natury, 3. malarstwo nowożytne 
i broń myśliwska z Kolekcji Habsburskiej, 4. Sucha na 
starej fotografii. Galeria Sztuki - Zamek. Wystawy 
czasowe: MARIAN BUCAŁA - PRZESZŁOŚĆ ZAKLĘTA 
W DEWNIE (do 30.04), MIKOŁAJ KOPERNIK. KLUCZ 
DO WSZECHŚWIATA (do 29.02).
l 15.02 XV OTWARTY TURNIEJ SZACHOWY ZIE-
MI SUSKIEJ: do 9.30 potwierdzenie udziału, 9.45 ko-
jarzenie pierwszej rundy, 10.00 pierwsza runda, 15.00 
planowane zakończenie
l 17.02 FERIE W MUZEUM: CZAS, ZEGARY. Jak 
w starożytności ludzie odmierzali czas? Czy w każ-
dym zakątku Ziemi obowiązuje ten sam kalendarz? Po 
wspólnej dyskusji i quizie, każdy wykona własny, do-
mowy zegar, który będzie mógł artystycznie ozdobić. 
Uczestnicy będą mieli również możliwość zapoznania 
się z eksponatami muzealnymi związanymi z odmie-
rzaniem czasu/zapisy

muzea  
i zabytki

zakopane
n Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytusa Cha³u-
bińskiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. CZYN-
NE: poniedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. 
muzeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny za-
bytek architektury w stylu zakopiańskim, zbudowany 
w latach 1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (ele-
wacja) i Fr. Mączyńskiego (projekt techniczny). Wy-
stawa stała: etnograficzno-historyczna i przyrod-
nicza. Wystawa czasowa: TATRZAńSKIE yETI (do 
29.02).
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanis³awa 
Witkiewicza w „Kolibie” (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. CZYNNE: wt.-niedz. 
10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknię-
ciem). Pierwszy dom w stylu zakopiańskim wybudo-
wany wg projektu i pod nadzorem Stanisława Witkie-
wicza. Budowa datowana jest na lata 1892-1893. Po 
remoncie udostępniono wnętrza w najstarszej części 
obiektu, które zaaranżował Władysław Hasior na po-
czątku lat 90. XX wieku. Wystawy w skrzydle za-
chodnim: na parterze - poświęcona powstaniu i roz-
wojowi stylu zakopiańskiego na tle sztuki europej-
skiej; na poddaszu - poświęcona twórcy pierwszego 
polskiego stylu narodowego Stanisławowi Witkiewi-
czowi.
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego (Oddz. M. 
Tatrzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. CZYN-
NE: wt.-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół go-
dziny przed zamknięciem filii). Muzeum biograficz-
no-literackie w willi „Opolanka”. 
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje im. 
Marii i Bronis³awa Dembowskich - Cha³upa Gą-
sieniców Sobczaków (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
Droga do Rojów 6. CZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostat-
nie wejście pół godziny przed zamknięciem). Chałupa 
położona nieopodal słynnej z zabytkowej zabudowy 
ul. Kościeliskiej, to jeden z najcenniejszych zabytków 
budownictwa ludowego w Zakopanem. 
n Muzeum Jana Kasprowicza na Harendzie, 18 
20 68 426. CZYNNE: wt.-niedz. 10.15-15.15. Pamiąt-
ki po poecie i jego rodzinie. Wnętrza mieszkalne po-
zostawiono w takim stanie, jak przekazała je zmarła 
w 1968 r. Maria Kasprowiczowa. Dostępne dla zwie-
dzających mauzoleum Jana Kasprowicza w parku 
przylegającym do muzeum. Wystawa czasowa: MO-
DLITWA. SACRUM WTWÓRCZOŚCI WŁADySŁAWA 
JAROCKIEGO. Wystawa prezentuje w głównej mierze 
prace Władysława Jarockiego, wyeksponowane będą 
również pozostawione po nim pamiątki, takie jak ma-
lowanki na szkle czy ceramika (do 3.04).
n Zespó³ Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1. 
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i kośció³ pw. 
św. Klemensa, ul. Kościeliska. Na zakopiańskim sta-
rym cmentarzu spoczywa m.in. pierwszy proboszcz 
zakopiański ks. Józef Stolarczyk, muzyk Jan Krzep-
towski Sabała, pisarz Kornel Makuszyński.
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrzeja Ma³-
kowskich, willa Czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, 
CZYNNE: soboty 10-16. W innych terminach i godz. 
tel. 608 438 794.

chochoŁÓw
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
³owskiego (Oddz. M. Tatrzańskiego), Chochołów 75. 
CZYNNA: śr.-niedz. 10-14 (ostatnie wejście pół godzi-
ny przed zamknięciem). W zabytkowej chałupie nale-
żącej niegdyś do zamożnego gospodarza Jana Bafii.

orawka
n Kośció³ św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. CZYN-
NY - zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-
17.30, niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe 
w grupach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przy-
najmniej jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, 
orawka.kosciol@gmail.com. 

jurgÓw
n Zagroda So³tysów (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
Jurgów 215. CZYNNA: środa-niedziela 10-16 (ostat-
nie wejście pół godziny przed zamknięciem). Ubo-
gie gospodarstwo spiskie. Zagrodę Sołtysów wybu-
dował w 1861 r. pradziad ostatniego właściciela, Ja-
kuba Sołtysa.

nowY targ
n Muzeum Podhalańskie im. Czes³awa Pajer-
skiego, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. CZYNNE: 
pon. 10-18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), 
wt.-pt. 9-17, sob. 9-14, facebook.com/muzeum.pod-
halanskie. Wystawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy 
Targ na przełomie XIX i XX wieku, miasto którego 
już nie ma” i „Jan Paweł II - Miasto Nowy Targ; prze-
szłość i obecność”. Wystawa czasowa: MIĘDZy TRA-
DyCJĄ A MARZENIEM ARTySTy - malarstwo na szkle 
Agnieszki Górkiewicz (do 22.03).
n Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejo-
wego, ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja po-
święcona historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewia-
ny. CZYNNY: pn.-pt. 8-16.
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komunizmu 
„Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. Kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

Łopuszna
n Dwór w Łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskiego). 
CZYNNY: śr.-niedz. 10-16 (ostatnie wejście pół godzi-
ny przed zamknięciem). Dawna siedziba szlacheckich 
rodzin Lisickich, Tetmajerów i Lgockich. Dwór wybu-
dował ok. 1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy 
GOK-u. CZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie 
wejście pół godziny przed zamknięciem.

czarna gÓra
n Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
Za Górą 86. CZYNNA: środa-niedziela 10-16. Drew-
niana zagroda należąca niegdyś do tutejszej zamoż-
nej rodziny Korkoszów.

niedzica
n Muzeum - Zespó³ Zamkowy w Niedzicy, Sto-
warzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 
26 29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. CZYNNE: 
wtorek-niedziela 9-16 (ostatnie wejście 15.30). Za-
chowany historyczny układu i charakteru obiektu. We 
wnętrzach: meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., gra-
fiki i fotografie z XIX-XX w. oraz przedmioty z badań 
archeologicznych. 
n Wozownia. CZYNNA. Pawilon w pobliżu zam-
ku. Ekspozycja zabytkowych pojazdów konnych z lat 
1900-1939.

czorsztYn
n Zamek Czorsztyn. Zachowane i częściowo 
utrwalone ruiny zamku średniego i górnego, rene-
sansowa Baszta Baranowskiego i Zieleniec. Wystawa 
o historii zamku i starostwa czorsztyńskiego, niewiel-
kie lapidarium. CZYNNY: codziennie 10-15. 

zuBrzYca gÓrna
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. CZYN-
NE: codziennie 9-15 (poniedziałek jest dniem bez-
płatnym, możliwe jest zwiedzanie bez wnętrz). Eks-
pozycje obrazują życie różnych warstw społecznych 
na Orawie na przestrzeni XVIII-XX w., wiejskie zakła-
dy przemysłowe: olejarnię, folusz, tartak i kuźnię. Ko-
ściół pw. Matki Boskiej Śnieżnej.

sidzina
n Park Etnograficzny. W górnej części Sidziny - Biń-
kówce. Eksponaty związane z historią i etnografią re-
gionu. CZYNNY: rezerwacja odwiedzin: 501597208, 
skansensidzina@interia.pl.

raBka-zdrÓj
n Kośció³ek Muzeum im. W³adys³awa Orka-
na, ul. Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. 
CZYNNE: 9-16 (w poniedziałki nieczynne). Drewnia-
ny kościół pw. św. Marii Magdaleny to jeden z ciekaw-
szych zabytków Rabki. Ekspozycja muzealna: garncar-
stwo, pasterstwo, strój i dawna rzeźba ludowa.
n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gor-
czańskie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. CZYNNE: środa-
sobota 10-17, niedziele 13-17, tel.: 795 222 925, mu-
zeum-zbojnikow.pl. Muzeum interaktywne w chału-
pie góralskiej wpisanej do rejestru zabytków, z uni-
kalnymi kasetonami. Malarstwo na szkle Jana Fuda-
li, mini skansen, szlak humoru góralskiego Zygmun-
ta Pytlika.

poręBa wielka
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne W³ady-
s³awa Orkana. CZYNNE: wt.-pt. 9-17. 608 731 557. 
Wiele przedmiotów należących do pisarza i jego ro-
dziny. W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabu-
dowania gospodarcze tzw. wironek i boisko.

chaBÓwka
n Skansen taboru kolejowego w Chabówce. 
Skansenchabowka.pl. CZYNNE: pon.-niedz. i święta 
8-15. Ekspozycja: parowozy, lokomotywy elektryczne 
i spalinowe, wagony oraz tabor specjalny taki jak żu-
rawie, pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, ul. 
Łemkowska 37, 18 262 22 58, CZYNNE: wt.-czw. 
i sob.-niedz. 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 
15.15), piątek 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 
15.15). Ekspozycja prowadzi szlakiem przeszłości re-
gionu pienińskiego.

zawoja
n Skansen budownictwa regionalnego im. Jó-
zefa Żaka na Markowych Rówienkach, Zawoja 
155, 33 877 50 66. Najstarszym i najcenniejszym bu-
dynkiem w skansenie jest „kurna chałupa” z 1840 r. 
W skansenie odbywają się zajęcia, warsztaty i gry 
edukacyjne - stale i sezonowo. CZYNNY (do 31.12) 
tylko rezerwacje grupowe, terminy ustalane telefo-
nicznie i mailowo.

galerie

zakopane
n Galeria Stacja Kultura Zakopane- Zakopiań-
skie Centrum Kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 
370 79. CZyNNA: pon.-pt.12.00-16.00.

n Galeria W³adys³awa Hasiora (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b. CZYNNA: wt.-niedz. 
10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknię-
ciem). Autorska galeria prac artysty. Znalazły tu swo-
je miejsce sławne sztandary, kompozycje przestrzen-
ne i rzeźby, tworzone z różnorakich materiałów. Wy-
stawa czasowa: OBECNI W ZAKOPANEM. Wystawa 
Związku Polskich Artystów Plastyków Okręgu Zako-
piańskiego - obrazy, grafiki, rzeźby oraz instalacje ar-
tystów mieszkających i pracujących współcześnie na 
Podhalu. Prace: Ewy Bartosz-Mazuś, Sylwii Biernacik, 
Zofii Bolechowskiej, Stanisława Cukra, Jerzego Jędry-
siaka, Bartosza Klamerusa, Małgorzaty Kowalczyk, 
Stanisława Stocha, Małgorzaty Majerczyk-Sieczki, 
Jolanty Podleśny, Anny Schumacher, Marii Podobiń-
skiej-Kossowskiej, Anny Popowicz, Bogusława Popo-
wicza, Marka Rogowca, Pauli Solańskiej, Moniki Sta-
nisławskiej-Pitoń, Joanny Strączek-Bojdy, Heleny Suł-
kowskiej-Pawlik i Karola Szostaka (do 3.03).
n Galeria Sztuki w willi Oksza (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. CZYNNA: 
wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed 
zamknięciem). Willa jest trzecim dziełem powstałym 
wg projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu zakopiań-
skiego. Budynek wznosili góralscy cieśle pod kierun-
kiem Wojciecha Roja i Jana Obrochty w latach 1895-
1896. Wystawa czasowa: URZECZENI. TRADyCyJNy 
PEJZAŻ TATRZAńSKI. Prace artystów od połowy XIX 
do XXI wieku (do 5.05). 
n Galeria Sztuki na Kozińcu (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), Droga na Koziniec 8. Siedziba naukowo-ad-
ministracyjna Muzeum Tatrzańskiego pon.-pt. 8-16, 
Galeria Kobierców Wschodnich - otwarcie wkrótce, 
biblioteka i archiwum fotograficzne wt.-pt. 8-15, ar-
chiwum naukowe wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o usta-
lanie terminów kwerend mailowo lub telefonicznie.
n Zakopiańskie Centrum Kultury - Miejska Ga-
leria Sztuki im. W³. hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 
41, 18 2012792, galeria.zakopane.pl. NICZyNNA Z PO-
WODU REMONTU DO 29.02. 
n Willa Czerwony Dwór - Centrum Kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. CZYNNA: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich ar-
tystów - wystawa stała, Galeria Sztuki Ludowej. Wy-
stawa czasowa: BEZ PATOSU. Anna Buńda-Dorula 
- malarstwo na tkaninie i Janusz Tycner - grafika i ma-
larstwo (do 17.02).
n Galeria Sztuki Wspó³czesnej „YAM”, ul. Kru-
pówki 63, 18 2066984.
n Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, 
Karaska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskie-
go i inne, oraz rękodzieło.

nowY targ
n Wieża Wodna, ul. Kolejowa 164. Wystawa czaso-
wa: PIOTR BIES - Rzeźba i nie tylko.

raBka-zdrÓj
n Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 
18 267 66 26. W jednej z najstarszych rabczańskich 
willi „Lilianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców lu-
dowych, którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20

szczawnica
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Die-
tla, szczawnica-galeria.pl. Ekspozycja przybliża po-
nad 200-letnią historię Uzdrowiska oraz historię rodu 
Stadnickich. CZYNNA: wt.-niedz. 9-17.
n Ma³a Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n Galeria „Krzywa Jab³onka”, ul. Pienińska 4, 
krzywajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kon-
takt: 608 154 522

zawoja
n Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucieche.pl. 
CZYNNA pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 818 211

galerie 
autorskie

zakopane
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). 
Czynna od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w 1980 r., 
prowadzi ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa. Wystawa 
czasowa: DESZCZ W GRUDNIU. Kamil Targosz (do 
3.03).
n Galeria Rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. do 
Walczaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. Kaspro-
wicza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-16).
n Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. Kru-
pówki 35a (codz. 12-19).
n Galeria autorska Arkadiusza Walocha, ul. Ko-
ściuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n Galeria Anny i Eugeniusza Boguckich - ma-
larstwo na szkle, rzeźba w drewnie, ul. Smrekowa 11 
(codz. 10-13, 15-18, w innych terminach: 18 20 142 74).
n Galeria Marii i Jerzego Gruszczyńskich, ul. Ski-
bówki 26, 18 20 634-34
n Orski Gallery, galeria autorska Ryszarda Or-
skiego, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n Izba Twórcza Adama Doleżuchowicza - rzeź-
ba, szachy regionalne, świątki, malarstwo na szkle, ul. 
Za Strugiem 30a (pon., śr., pt. 10-15)
n Galeria „Seba”, malarstwo, rzeźba Sebastiana 
Króliszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.-sob. 10-17)
n Galeria Autorska Lidii Rosińskiej, Kościeliska 
31D.Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, rysunek, ma-
larstwo.
n Galeria malarstwa Ryszarda Budnika, ul. Za-
moyskiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 605.
n Galeria Kenara, Sobczakowka 9, codziennie po 
umówieniu: 1820 152 47
n Galeria AWA, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., czw. 
godz.16-18
n Galeria SZTUKI WSPÓłCZESNEJ Géraldine - 
DIGITAL ART i André Kaetzli - ART NOKTURN, ul. 
Paryskich 15 - Hotel Paryski, codziennie 12-20.
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PO STRONIE SłOWACKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 18 300
l HZS (Horska Zachranna Služba) - Rejon Vysoké Tatry - Starý Smokovec 52 442 
28 20, Rejon Slovenský Raj 53 449 11 82, Rejon Nizke Tatry (północ) - Jasna 44 559 16 78, 
Rejon Orava 43 586 31 04, Rejon Malá Fatra - Vrátna 41 569 52 32, Rejon Vel`ká Fatra - 
Donovaly 48 419 97 24, Rejon Západné Tatry (południe) - Żiarska Dolina 44 558 62 18, 
Rejon Nizke Tatry (południe) - Tále 48 619 53 26

PO STRONIE POLSKIEJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 601 100 300; numer alarmowy - 985
l TOPR (Tatry) - Zakopane, Piłsudskiego 63 a; stacja centralna 18 20 63 444. Idziesz w góry? Pobierz specjalną 
aplikację „Ratunek”. Aplikacja połączy cię z ratownikami górskimi i wyśle twoją lokalizację. Wejdź na: ratunek.eu.
l GOPR (Gorce, Pieniny, Beskid) - Rabka, Al. 1000-lecia 1; stacja centralna - 18 26 768 80; stacje ratunkowe 
(całoroczne): Turbacz - schronisko PTTK 18 266 77 80, Nowy Targ Kowaniec - dyżurka 18 266 59 80, Szczawnica - 
dyżurka 18 262 26 80
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Na zawodach w Chocho³owskiej w latach 70.

Wawa i Adam, dwaj serdeczni przyjaciele

28 stycznia zmarł w wieku 
92 lat w Rabce-Zdroju Adam 
Jurczakiewicz, nestor polskiego 
ratownictwa górskiego, były 
prezes GOPR i wieloletni Grupy 
Podhalańskiej, uhonorowany 
wieloma odznaczeniami 
państwowymi i resortowymi.

C zęsto na okolicznościowych 
spotkaniach ratowników, kiedy 
wspominano tych, co z ich gro-

na już odeszli na wieczną wartę, Adam 
zawsze jako pierwszy intonował znaną 
melodię: „Byli chłopcy byli, ale się minę-
li i my się miniemy po malućkiej chwili”. 
Teraz minął się również Adam, dla nie-
których „Wujek”, dla młodszych - men-
tor ratownictwa i narciarstwa, a dla wielu 
serdeczny przyjaciel i kompan.

To, czego dokonał w ciągu swojego 
życia, nie sposób wymienić w tym arty-
kule, można by tym obdzielić kilka osób. 
Każdy, kto bliżej znał Adama, zachowa 
w pamięci zdarzenia, które go z nim łą-
czyły, a wielu zachowa go w pamięci na 
zawsze, bo był człowiekiem nietuzinko-
wym, zdecydowanym w działaniu, ale 
również z dużym poczuciem humoru 
i dystansu do siebie. Jego sposób życia 
i bycia zjednywał mu przyjaciół, z których 
wielu przyszło mu towarzyszyć w ostat-
niej drodze na miejsce wiecznego spo-
czynku.

Uroczystości pogrzebowe rozpo-
częły się w kościele parafialnym pw. św. 
Teresy w Rabce-Zdroju. Mszę św. odpra-
wił ks. proboszcz Dariusz Pacula, a homi-
lię wygłosił ks. Kazimierz Dadej, serca-
nin, kapelan Grupy Podhalańskiej GOPR. 
W kościele i na cmentarzu grała kapela 
Kuby Rusieckiego.

Jan Komornicki, były naczelnik 
GOPR, z którym przez wiele lat, rów-
nież w okresie przemian organizacyj-
nych współpracował Adam Jurczakie-
wicz, przedstawił w zarysie jego życio-
rys. - „Wypełniając życzenie najbliższej 
rodziny śp. Adama Jurczakiewicza, a tak-
że w imieniu wielkiej wspólnoty, jaką jest 
Górskie Ochotnicze Pogotowie Ratun-
kowe - staję przed jego trumną w pełni 
świadom, że nie będzie łatwo opisać nie-
zwykłe, nadzwyczaj aktywne i barwne 
życie zmarłego, które z woli Opatrzno-
ści zakończyło swój ziemski bieg. Ponie-
waż Adam nie tylko był uczestnikiem, ale 
też tworzył historię - dla wielu tu obec-
nych bardzo odległą - chciałbym przy-
pomnieć najbardziej oczywisty fakt, że 
nikt z nas nie wybiera sobie czasu i miej-
sca, w którym przychodzi mu żyć. To dar, 
który od Boga pochodzi i który do Nie-
go na wieczny czas wraca z chwilą śmier-
ci”. Fragmenty pożegnania, wygłoszone-
go przez Jana Komornickiego, publikuję 
za jego zgodą.

„Adam Jurczakiewicz urodził się 4 
listopada 1931 roku w Bochni, ale już 
po trzech latach zamieszkał w rodzica-
mi w Rabce, gdzie rodzice podjęli pra-
cę. W okresie okupacji niemieckiej byli 
zaangażowani w działania Armii Krajo-
wej. Gimnazjum z „małą maturą” Adam 
ukończył po wojnie w Rabce, a gdy miał 
17 lat, rozpoczął dalszą naukę w zako-
piańskiej „Budowlance”, którą zakończył 
maturą i dyplomem technika budowla-
nego. Czas zakopiański to także czas 
błyskotliwej kariery sportowej Adama 
w klubie AZS.”

Teraz mała dygresja. Swego czasu 

Minął się Adam Jurczakiewicz

Kondukt pogrzebowy na cmentarzu

Adam Jurczakiewicz opublikował wspo-
mnienie o okresie startów narciarskich 
w HKN i zakopiańskim AZS. - „W Liceum 
Budowlanym chodziłem do tej samej 
klasy z Walkiem Obrochtą i Andrzejem 
Czarniakiem. To oni wprowadzili mnie 
do HKN-u Zakopane. Dostałem pierw-
sze prawdziwe narty skokówki, pierw-
sze narty zjazdowe „Kosze”, były pierw-
sze treningi i pierwsze starty, w lecie piłka 
nożna, w zimie narty. Pod wodzą Stefa-
na Dziedzica powstała drużyna piłki noż-
nej AZS Zakopane. Wraz z Andrzejem Ro-
jem, Walkiem Obrochtą i Mietkiem Sa-
tałą tworzyliśmy silny zespół. Franciszek 
Marduła namówił mnie, żebym wystar-
tował w Mistrzostwach Polski w kombi-
nacji norweskiej. Zająłem 11. miejsce na 
114 startujących. Naszym trenerem był 
Stefan Dziedzic, potem Tomek Gluziński. 
To Stefan nauczył nas walczyć do końca. 
To byli wspaniali ludzie, którzy wywarli 
wpływ na całe moje życie. Nigdy nie za-
pomnę tamtych lat, kiedy byłem z nimi”.

Adam po maturze otrzymał nakaz 
pracy do MPRB w Nowym Targu, ale po 
dwóch latach został powołany do odby-
cia zasadniczej służby wojskowej w Ny-
sie. Po wojsku wrócił do Rabki, gdzie 
akurat powstawała Grupa Rabczańska 
GOPR. W 1955 roku złożył przyrzecze-
nie ratownicze i tak rozpoczęła się wie-
loletnia służba ratownicza, której Adam 
poświęcił całe swoje życie.

- „Błękitny krzyż, który nosił z dumą 
na piersi przez 68 lat był jego talizmanem 
i wizytówką” - kontynuował Komornic-
ki pożegnanie. - „Ten krzyż jako ratow-
nik ochotnik nosił także w sercu zarów-
no w czasie setek akcji ratunkowych, 
w których uczestniczył, jak również peł-
niąc niezwykle odpowiedzialne funkcje 
z wyboru we władzach Grupy i całego 
GOPR. Oparciem dla Adama przez całe 
życie była jego małżonka Zofia, z domu 
Siwek, z którą zawarł związek małżeń-
ski w 1957 roku na dalsze 65 lat aż do 
jej odejścia do wieczności. Ich syn Woj-
tek, podobnie jak Adam, ratownik GOPR, 
zginął tragicznie w 1992 roku, a ich wnuk 
Jarek kieruje obecnie Grupą Podhalań-
ską GOPR. Adam pracował zawodowo 
jako szef działu technicznego w Dziecię-
cym Ośrodku Chorób Płucnych w Rabce, 
a społecznie przez pewien czas był kie-
rownikiem grupy Rabczańskiej GOPR. Od 
1961 roku na dalsze 37 lat został z wybo-
ru prezesem tej Grupy, a potem Grupy 
Podhalańskiej GOPR. Był też przez dwa 
lata wiceprezesem ZG GOPR w Zakopa-
nem. Dobrze zorganizowane kierownic-
two Grupy Podhalańskiej pozwoliło Ada-

mowi na działania we władzach central-
nych”.

Pasjonowało go szkolenie, toteż kie-
dy w 1971 roku uzyskał stopień starsze-
go instruktora ratownictwa górskiego, to 
przez 20 lat przewodniczył głównej ko-
misji szkolenia w GOPR. Był też wicepre-
zesem Rady Naczelnej GOPR, a w 1976 
roku prezesem Zarządu GOPR.

„Po usamodzielnieniu się GOPR od 
PTTK, intensywnie tworzyliśmy własną 
bazę. Powstawały siedziby Grup Regio-
nalnych, wyjeżdżaliśmy na szkolenie za-
graniczne, uczestniczyliśmy w pracach 
IKAR- CISA, w której Adam był człon-
kiem komisji technicznej.” Napisał dwie 
książki: „Mój GOPR” i „Cyrk Adama-na-
sze narty”.

Drogi i kochany Adasiu, żegnają Cię 
Twoje wnuki i cała rodzina, my wszyscy 
tu obecni łączymy się z nimi w ich cierpie-
niu po Twoim odejściu. Żegnają cię rów-
nież władze GOPR z ich naczelnikiem, 
wszystkie Grupy Regionalne od Karko-
noszy po Bieszczady z pocztami sztan-
darowymi, liczne grupy seniorów i człon-
kowie honorowi GOPR. Żegnam Cię rów-
nież w imieniu Twojej ukochanej Grupy 
Podhalańskiej, której historię tworzyłeś 
swym życiem”.

W imieniu Klubu Sportowego „Wier-
chy”, sportowców, zawodników, człon-
ków, a także kibiców pożegnała Adama 
Katarzyna Kapłon-Kosek. „Odejście na-
szego „Wujka” Adama zaskoczyło i za-
smuciło nas wszystkich. Brakuje słów 
i żadne z nich nie wyrazi bólu, jaki w nas 
pozostaje po jego stracie. Swoją drogę 
z klubem „Wierchy” rozpoczął w 1955 
roku, po powrocie do Rabki. Otrzy-
mał propozycję gry w pierwszej druży-
nie piłki nożnej naszego klubu, począt-
kowo w ataku, potem na pozycji stope-
ra, został kapitanem drużyny. Jego pasją 
były również narty. W 1969 roku został 
sędzią narciarskim PZN. Stworzył w klu-
bie sekcję narciarską, zwaną „Cyrk Ada-
ma”, w której był trenerem. Włączył się 
nie tylko w działalność sportową klubu, 
ale również społeczną, m.in. w rozbu-
dowę zaplecza sportowego. W latach 
1993-1996 pełnił funkcję prezesa klubu, 
a w następnym roku został honorowym 
prezesem klubu „Wierchy”. Był człowie-
kiem wielkiego serca i wielkich zasług. Aż 
do ostatnich dni dzielił się swoją mądro-
ścią, wsparciem i doświadczeniem. Dzi-
siaj smutno nam, ale równocześnie czu-
jemy ogromną wdzięczność, za wszyst-
kie chwile, które mogliśmy z nim przeżyć. 
Będziemy pamiętać o Tobie Adamie i bę-
dziesz w naszych sercach”.

Z kościoła kondukt pogrzebowy 
udał się na cmentarz komunalny na 
Zaborni, gdzie trumnę nieśli ratowni-
cy GP GOPR, przechodząc pod szpale-
rem utworzonym ze starych nart, trzy-
manych przez wychowanków „Wujka” 
Adama. Przed złożeniem trumny do ro-
dzinnego grobowca z ostatnim poże-
gnaniem podchodzili członkowie rodziny 
i ratownicy. Szczególnie mocno to poże-
gnanie przeżywał „Wawa”, wierny przy-
jaciel Adama, z którym wielokrotnie star-
tował w parze w zawodach ratowników 
górskich, odnosząc sukcesy.

Kilka słów pożegnania nad trumną 
powiedziała również Elżbieta Dziób, jed-
na z członkiń „Cyrku Adama”: - „Adasiu, 
kochaliśmy Cię wszyscy ogromnie. Byłeś 
naszym mentorem, trenerem i równo-
cześnie przyjacielem. Wraz z Tobą od-
chodzi nasza epoka szalonego, pełne-
go energii i przyjaźni życia narciarskie-
go. Dziękujemy Ci za wszystkie lata spę-
dzone z Tobą. Pewnie szkolisz już anioł-
ki na niebieskiej grani, ze swoimi pod-
opiecznymi, którzy cię wyprzedzili. Że-
gnaj, Wujku”.

Apoloniusz Rajwa

85. urodziny

eprasa.pl 49d33f5d6f



Nadchodzi dobra passa, jeśli zmo-
bilizujesz wszystkie siły, możesz 
być pewien korzyści. W domu po-
staraj się wypracować atmosferę 

spokoju. Harmonia sprawi, że będzie on przy-
stanią i da ci siłę do efektywnego, odważnego 
działania. Powodzenia!

Drobne kłopoty i uciążliwości po-
woli odsuwają się na plan dalszy. 
Postaraj otoczyć się przychylnymi 
ludźmi, bo tylko w takiej atmosfe-

rze możesz efektywnie pracować. Podejdź do 
tego spokojnie i z dystansem, przemyśl, decy-
duj i konsekwentnie wcielaj w życie.

Przed tobą istotne zmiany, 
w proch obrócą się dotychczaso-
we plany, ale nie obawiaj się - bę-
dzie coraz lepiej. Niespodziewanie 

gorące uczucie ustąpi miejsca spokojowi, za-
ufaniu i radości. Buduj wokół tego codzienność, 
to dobra podstawa.

Musisz podjąć zdecydowane dzia-
łania i ukierunkować je na jeden 
cel. Niezdecydowanie i rozpro-
szenie sił nie jest korzystne, niepo-

trzebnie marnujesz energię. Stać cię na wie-
le, musisz tylko zacząć śmiało walczyć o swo-
je racje.

Sytuacja w pracy wymaga delikat-
ności i nie będzie sprzyjała dialo-
gowi. Powinieneś wykazać się dy-
plomacją i wyjaśnić nawarstwione 

niedomówienia. Dobra atmosfera pozwoli ci 
na zajęcie się poważnymi, istotnymi sprawami.

Zbyt łatwo rezygnujesz i wycofu-
jesz się ze spraw ważnych. Nie roz-
tkliwiaj się zbytnio, nie wymagaj 
od innych, by litowali się nad tobą. 

Nie czas teraz na rozpamiętywanie, co ci się nie 
udało. Więcej asertywności i uporu pozwoli ci 
wyjść na prostą.

Musisz uzbroić się w cierpliwość, 
a przede wszystkim wykorzystać 
zdolności dyplomatyczne, by za-
łagodzić konflikty i spory. Może 

dotyczyć to pracy zawodowej bądź też życia 
osobistego, od ciebie będzie zależało, jak po-
toczą się sprawy.

Nie poddawaj się zbyt łatwo, kie-
dy pojawiają się pierwsze pro-
blemy, musisz stawić im czoła. 
W sprawach zawodowych wy-

każ się większą determinacją i uporem, nie 
daj odebrać sobie palmy pierwszeństwa. Za-
dbaj o zdrowie i dobrą kondycję.

Czas na zmiany, przy sprzyja-
jących okolicznościach będą to 
zmiany na lepsze. Jeśli masz wolę 
walki, wszystko przed tobą. Przy 

dobrej organizacji i właściwych decyzjach 
możesz dużo osiągnąć. Stawiaj sobie wyso-
kie wymagania - stać cię na wiele, masz do-
brą energię.

W ciągu najbliższych dni wstrzy-
maj się z ważnymi decyzjami, nie 
rób niczego bez zastanowienia. 
Spokojnie przeanalizuj wszystkie 

za i przeciw. Rozejrzyj się wokół, może znaj-
dzie się ktoś, kto cię wesprze. Przyjmij pomoc, 
nawet jeśli twoja duma ci na to nie pozwala.

Czas weryfikuje decyzje, wkrótce 
okaże się, czy podjęte kroki były 
właściwe. W sprawach zawodo-
wych nie ociągaj się z podjęciem 

ważnych decyzji. Sprawy rodzinne będą wy-
magały twojej ingerencji, zastanów się dobrze, 
zanim wydasz werdykt.

Chyba wziąłeś na swe ramiona 
zbyt wiele obowiązków. Powi-
nieneś dokonać weryfikacji i oce-
nić, co tak naprawdę warto robić. 

Przy dotychczasowym rozproszeniu nie osią-
gniesz zamierzonego efektu. W relacjach mię-
dzyludzkich zachowaj dystans, bywasz zbyt ła-
twowierny.
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książki

Bycie szczęśliwszym
Fa³szywa bańka
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książka
Od wydawnictwa ZNAK 

LITERANOVA mamy 2 egzemplarze 
książki. Otrzymają je osoby, które 

jako pierwsze napiszą do nas 
w poniedzia³ek 19.02 o godz. 17  

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Życie. 

Od wydawnictwa ZNAK 
LITERANOVA mamy 2 egzemplarze 
książki. Otrzymają je osoby, które 

jako pierwsze napiszą do nas 
w poniedzia³ek 19.02 o godz. 17 

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Spowiedź.

POZIOMO: 1. port rybacki nad Bałtykiem 6. gubi 
igły zimą 10. orszak towarzyszący panującemu 11. 
wielkanocny z cukru 12. skraj, brzeg 13. władca in-
dyjski z Wielkich Mongołów 15. dbanie o kogoś 19. 
imponujący, patetyczny 22. amerykański pocisk ra-
kietowy, samonaprowadzający się na cel 23. z pań-
skiego stołu 24. sąsiedzi Łotyszy 25. uciekanie przed 
kimś 26. Indianie Ameryki Południowej 29. angiel-
skie wśród przypraw 31. cienki i wysoki obcas 32. 
pręty w palenisku 33. przezroczysta tkanina.
PIONOWO: 1. zwalcza zło 2. rodzaj makaronu 3. 
nóż do korowania 4. walcowaty element zegarka 5. 
przeraźliwe zimno 6. wapń, potas lub fosfor w or-
ganizmie człowieka 7. awantura, bijatyka 8. ptak za-
roślowy 9. Protazy z „Pana Tadeusza” 14. grupa ras 
koni wyścigowych 16. symbolizuje go gołąbek 17. 
rzymska bogini czczona jako opiekunka dzieci 18. 
rzeka w Ugandzie, prawy dopływ Nilu Białego 20. 
głos natury 21. falujące zboże 26. rzeka w Basenie 
Paryskim 27. mała w atlasie 28. zastąpiły wrotki 29. 
hiszpańska firma odzieżowa 30. rywal Shella.
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Rozwiązanie krzyżówki nr 5/2024
Hasło:   GDY NIE MA KONIA DOBRY I OSIOŁ
Nagrodę niespodziankę wylosowała 
pani ANNA BARWIŃSKA z Brzegów. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

HASŁO – PRZYSŁOWIE JAPOŃSKIE - z ponumerowanych 
pól od 1 do 34 wraz z kuponem prosimy przesy³ać na adres: 
Tygodnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub ma-
ilem na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w ter-
minie do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, któ-
re nadeślą prawid³owe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studYjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

BiletY

17.02 (sobota), godz. 20.45

SAMI SWOI. POCZĄTEK
PrEMIErA!

17.02 (sobota), godz. 16.00

CUDOWNY CHŁOPAK. 
BIAŁY PTAK

17.02 (sobota), godz. 18.15

PrISCILLA

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je oso-
by, które jako pierwsze w czwartek 15.02, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

gach życia. Pisze: „(…) mówiąc pro-
ściej, chcemy pomóc Wam dostrzec, 
że nie jesteście bezradni wobec tego 
wszystkiego, co przynosi życie. Dzięki 
lepszemu zrozumieniu sposobu działa-
nia Waszych mózgów i umysłów może-
cie zbudować takie życie, jakiego pra-
gniecie – zaczynając od własnych emo-
cji, a potem zwracając się ku swoim bli-
skim, przyjaciołom, przemieniając swo-
je życie zawodowe i duchowe.”

Jeśli zatem czujecie, że nie jeste-
ście tak szczęśliwi, jak chcielibyście być, 
ta książka jest dla Was. Wiedza Brooksa 
i doświadczenie Winfrey przekładają się 
w niej na konkretne wskazówki, które 
od razu możecie wykorzystać. Czyta-
jąc ją, poznacie cztery filary pozwalają-
ce na budowanie szczęśliwszego życia 
oraz skuteczne narzędzia do zarządza-
nia emocjami. Jak podkreśla Marianna 
Gierszewska, twórczyni m.in. platfor-
my warsztatowo-rozwojowej Okolice 
Ciała, autorzy stawiają w niej właściwe 
pytania i proponują rozwiązania, któ-
re pomogą zmienić przekonania na te-
mat szczęścia, emocji, odpowiedzialno-
ści i własnego „ja”. To swoisty most, na 
końcu którego czeka poczucie głębo-
kiego samopoznania i realnego wpły-
wu na swoje życie.   

an

Oprah Winfrey i profesor Harvardu 
Arthur C. Brooks w książce „Życie, 
którego pragniesz” dzielą się 
planem na to, jak uczynić życie 
lepszym.

Dwadzieścia pięć lat temu, w ra-
mach studiów doktoranckich, 
Brooks zaczął prowadzić bada-

nia nad szczęściem. Nie wiedział wów-
czas, czy ta czysto akademicka wiedza 
okaże się w jakikolwiek sposób pomoc-
na i obawiał, że poczucie szczęścia nie 
jest czymś, co można w istotny spo-
sób zmienić. I choć wiedział coraz wię-
cej, rzeczywiście w żaden sposób nie 
przekładało się to na praktykę życia. Do 
momentu, kiedy w jego mało sprzyja-
jących okolicznościach usłyszał pytanie, 
czemu nie wykorzysta swoich badań, 
by sprawdzić, czy istnieją sposoby na 
zmianę własnych nawyków? To prze-
stawiło jego myślenie. Zaczął od małych 
kroków, a efekty przyszły zadziwiająco 
szybko. W czasie wolnym postanowił 
więc pisać o szczęściu i jego poszukiwa-
niu w codziennym życiu na łamach The 
New york Times. Wywołało to ogrom-
ny, pozytywny odzew. W wieku pięć-
dziesięciu pięciu lat zmienił zatem za-
wód - przyjął propozycję Uniwersytetu 
Harwarda, by prowadzić zajęcia na te-
mat naukowego rozumienia szczęścia. 
Dostał też własną rubrykę w magazy-
nie The Atlantic i wkrótce jego felieto-
ny czytały setki tysięcy ludzi.

Wśród nich była Oprah Winfrey. 
Felietony zaczęła czytać w czasie pan-
demii i szybko złapała się na tym, że 
czeka na kolejne, bo Brooks pisał o tym, 
co i dla niej było najważniejsze - o ży-
ciu, które ma cel i sens. Później prze-
czytała też jego książkę „From Strenght 
to Strenght” („Stawać się coraz silniej-
szym”) traktującą o tym, jak z wiekiem 
stawać się coraz szczęśliwszym. Wresz-
cie tych dwoje się spotkało, a wówczas 
zdali sobie sprawę, że mają wspólną 
misję, mimo że realizowali ją na różne 
sposoby - Brooks w środowisku akade-
mickim, a Winfrey w mediach. W finale 
powstała książka „Życie, którego pra-
gniesz”. Brooks zaznacza tu, że jej ce-
lem jest połączenie dwóch nurtów ich 
pracy i stworzenie niesamowitej nauki 
o szczęściu dla ludzi na różnych dro-

niejsze cele. Wszak, we własnym mnie-
maniu, ratowali ludzkość. Trudną i bole-
sną jest zatem dla niego świadomość, 
że dał swoim dzieciom życie, w którym 
od najmłodszych lat odmawiano im ja-
kiejkolwiek wolnej woli. Tę książkę na-
pisał dla nich z nadzieją, że jego sło-
wa pomogą im kiedyś podjąć decyzję 
o znalezieniu własnego sposobu wy-
dostania się ze scjentologicznej bańki. 
Wie, że będą uważały, iż jest ona peł-
na kłamstw, szczerze pragnie jednak, 
by rozumiały, że scjentologia to umy-
słowe więzienie zaprojektowane tak, 
aby ucieczka z niego była prawie nie-
możliwa.

Wprowadzając czytelnika 
w świat, który zabrał mu większą część 
życia i to, co najważniejsze, podkreśla, 
że z rozmysłem używa terminu „scjen-
tologia”, a nie nazwy „Scjentologia” pi-
sanej wielką literą, która jest nazwą za-
strzeżoną przez organizację. Jej używa-
nie, w mniemaniu scjentologów, nobi-
lituje ten ruch i stawia go w gronie po-
ważnych religii. Tymczasem, pod po-
zorem ratowania świata, scjentolodzy 
manipulują ludźmi. Korumpują i zastra-
szają władze. Sprzeciwiają się psychia-
trii, nękają lekarzy i walczą o delegali-
zację leków. Wszystko to pod ochro-
ną konstytucji Stanów Zjednoczo-
nych, bo oficjalnie są kościołem. Rin-
der czuje się zobowiązany, by powie-
dzieć o nich prawdę.

an

„Spowiedź scjentologa” 
to autobiografia jednego 
z by³ych liderów Kościo³a 
Scjentologicznego.

Mike Rinder przez lata piął się 
po drabinie skomplikowa-
nej hierarchii tej organizacji. 

Gdy był niemal na szczycie, postano-
wił odejść. Po czterdziestu pięciu la-
tach nadużyć, niewolniczej pracy i cią-
głej kontroli znalazł w sobie odwagę, 
by uciec. Od tego czasu nieustannie 
próbuje namówić do tego swoje dzie-
ci. Jego autobiografia, w której ujaw-
nia wszystkie sekrety jednej z najbar-
dziej tajemniczych i toksycznych orga-
nizacji, to rozpaczliwa próba odzyska-
nia rodziny, którą - jak niemal wszyst-
ko - odebrała Mike’owi sekta.

Rinder pracował w Sea Org, or-
ganizacji gromadzącej najbardziej od-
danych scjentologów, zajmujących naj-
wyższe szczeble hierarchii. Jej członko-
wie wspólnie żyją i pracują, otrzymują 
też wynagrodzenie na własne potrze-
by. Podpisują kontrakt na miliard lat, 
deklarując poświęcenie się osiągnię-
ciu celów scjentologii. Żyjąc w bań-
ce stworzonej przez L. Rona Hubbar-
da, Rinder bał się wyjść za otaczający 
ją mur. Nie brał pod uwagę, że poza 
światem scjentologii może istnieć co-
kolwiek dobrego i cennego. Nauczono 
go, że mur jest prawdziwy, a potwor-
ności za nim tylko czekają, by pochło-
nąć każdego, kto znajdzie się na ze-
wnątrz. Mike wierzył w to całym ser-
cem, jednak nadszedł moment, w któ-
rym takie życie stało się dla niego nie do 
zniesienia. Zdobył się na to, by wresz-
cie odejść. Pisze: „Podjęcie tej decyzji 
zajęło mi wiele czasu, a zanim dosze-
dłem do tego punktu, doświadczyłem 
wielu trudności i nadużyć. W tej książ-
ce spróbuję wyjaśnić, jak zanurzyłem 
się w sposobie myślenia, który sprawił, 
że to, co nie do uwierzenia, wydawa-
ło mi się całkowicie racjonalne, i przez 
który zupełnie normalne wydawały mi 
się rzeczy, których „normalni” ludzie ni-
gdy by nie zaakceptowali.”

Niestety, w środku organizacji zo-
stały jego dzieci - Taryn i Benjamin. Rin-
der ma świadomość, że to on zgotował 
im taki los. Kiedy się urodziły, zostały 
przekazane opiekunkom w żłobku. Kie-
dy rosły, ani on, ani jego żona nie widy-
wali ich często, realizując większe, waż-

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada
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Kolumnę opracowa³ Piotr Dobosz

Najpiękniejszy w Polsce jarmark - w Nowym Targu, między 
Gorcami i Tatrami - zaprasza na zakupy.

Z jednej strony tradycja, 
z drugiej - nowocze-
sność. Jeśli czegoś po-

trzebujesz - tu kupisz wszystko, 
a jeszcze - zgodnie z jarmarcz-
nym zwyczajem - możesz się 
targować. Jeśli chcesz po pro-
stu miło spędzić czas, tu atrak-
cji Ci nie zabraknie. Jeśli chcesz 
dobrze zjeść - tu znajdziesz naj-
lepsze specjały nie tylko góral-
skiej kuchni.

Tej atrakcji - podczas urlo-
pu na Podhalu - ominąć nie mo-
żesz!

Nowy Targ, ul. Targowa. Za-
praszamy w każdy czwartek, 
sobotę i niedzielę.

Galerie zdjęć z jarmarków  
- na naszej stronie 
internetowej: targowica.
eu oraz na naszym profilu  
na fb: nowatargowica

REKLAMA

„Czarna Owca”  
zaprasza do sklepów 

i restauracji

Od kożuchów po garnitury, od butów i skórzanych torebek po najmodniejszą odzież w³oskich projektantów, od tradycji 
po nowoczesność. Mieszcząca się na nowotarskim jarmarku najpiękniejsza w kraju drewniana galeria handlowa    

             „Kupiecki Dwór” codziennie zaprasza do swoich butików.

Nowy Targ, ul. Targowa 43

D o galerii można wejść za-
równo od głównej alei, jak 
i od strony alejki graniczą-

cej z „Kupieckim Dworem”, a także 
tej z drugiej strony budynku.

W sklepach nasi goście znajdą 
głównie odzież i obuwie, ale są też 
np. wózki, czy akcesoria dla nie-
mowląt. Z kolei część restauracyj-

na pomieścić może ok. 200 osób, 
więc miejsce na chrzciny, komunie, 
urodziny i inne uroczystości - ide-
alne. W menu m.in. słynne już wo-
łowe policzki w sosie kurkowo-ry-
dzowym, jagnięcina w sosie wła-
snym i własne, pieczone w restau-
racji - pyszne ciasta.

Serdecznie zapraszamy.

W gościnnych prograch najm³odszej na naszym jarmarku 
galerii handlowej, przekszta³conej z największej na Podhalu 
restauracji, można nadal pysznie zjeść - dwie sale i bar zosta³y 
po staremu, jak i zrobić zakupy w eleganckich butikach.

Turysto, odwiedź jarmark  
w Nowym Targu!

Kto czeka na wiosnę, miał w minioną sobotę jej przedsmak, 
bo pogoda z zimową aurą niewiele miała wspólnego. I na 
„wiosenny” spacer po naszym jarmarku wybrało się znacznie 
więcej gości, niż w ostatnich ponurych, zimowych tygodniach.

Wiosenny sezon 
coraz bliżej

P odobną aurę synoptycy 
zapowiadają nam zarów-
no na dziś, jak i na i naj-
bliższą sobotę, czyli ko-

lejne jarmarczne dni. Liczymy, że 
gości nie zabraknie, bo najgorszy 
dla handlu „pod chmurką” zimo-
wy czas za nami, a nasi kupcy po-
woli zaczynają uśmiechać się na 
myśl o wiosennym sezonie han-
dlowym. Zwłaszcza, że Wielka-
noc w tym roku przypada jesz-
cze w marcu.

Ale na razie serdecznie zapra-
szamy na lutowe jeszcze czwart-
kowe i sobotnie jarmarki - naj-
bliższy już pojutrze - oraz na nie-
dzielne giełdy samochodowe, 
połączone z jarmarkami i targa-
mi staroci.

eprasa.pl 49d33f5d6f



Hubert Miśkowiec, syn 
Edyty i Dominika

9.02.24, 2810 g, 54 cm
skawa

Natalia, córka Karoliny 
i Dawida

8.02.24, 2700 g, 55 cm
nowy targ

Zoja Guzik, córka Beaty 
i Sebastiana

7.02.24, 4000 g, 58 cm
nowy targ

Franciszek Pala, syn 
Marzeny i Sławomira
9.02.24, 3650 g, 55 cm

Bańska niżna

Liliana, córka Patrycji 
i Sylwestra

13.02.24, 3170 g, 54 cm
Szaflary

Leon Gil, syn Agaty 
i Tomasza

9.02.24, 3060 g, 54 cm
Raba Wyżna

Kubuś Karlak, syn Sabiny 
i Pawła

6.02.24, 3970 g, 58 cm
Lipnica Wielka

Lenka Winiarska, córka 
Małgorzaty i Adriana
8.02.24, 2980 g, 54 cm

Kościelisko

Oliwier Kosek, syn Anny 
i Krzysztofa

8.02.24, 4490 g, 60 cm
spytkowice

Julia Leja, córka Pauliny 
i Mateusza

12.02.24, 3400 g, 53 cm
Biały Dunajec

Małgorzata Waliczek, 
córka Anny i Pawła

12.02.24, 3000 g, 54 cm
gronków

Zuzanna Maria Landowska, 
córka Natalii i Tomasza
6.02.24, 2970 g, 54 cm

Szaflary

córka Katarzyny 
i Stanisława Jankowskich
12.02.24, 4270 g, 58 cm

grywałd

Liliana Dzielska, córka 
Pauliny i Sebastiana

8.02.24, 3370 g, 58 cm
nowy targ

Adrian Stachnik, syn 
Oleny i Daniela

10.02.24, 3500 g, 55 cm
Chabówka

Tobiasz Modła, syn 
Pauliny i Janusza

7.02.24, 3280 g, 55 cm
trybsz
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Szpital im. Jana Paw³a II w Nowym Targu

Oskar Stachoń, syn 
Karoliny i Daniela

11.02.24, 3670 g, 57 cm
zakopane

córka Stanisławy 
i Edwarda Bartoszków
12.02.24, 3400 g, 53 cm

groń

Nataniel Jabłoński, syn 
Pauliny i Patryka

8.02.24, 2900 g, 52 cm

Sara Laura Biernat, córka 
Anny i Marka

8.02.24, 3720 g, 57 cm
zakopane

Szpital Powiatowy im. Dra Tyrusa Cha³ubińskiego w Zakopanem

Fot.: Zofia Szwajnos, Jan G³ąbiński

Drodzy  

Rodzice!
Co tydzień na ³amach 

Tygodnika Podhalańskiego 
witamy najm³odszych Podhalan, 

którzy przyszli na świat  
w szpitalach 

w Zakopanem i Nowym Targu. 

e-mail: dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

Co tydzień przywieziemy Państwu na miejsce specjalnie zapakowany najnowszy numer  
Tygodnika podhalańskiego.  co tydzień Twoi goście znajdą w Tygodniku podhalańskim  
bogaty informator dla turystów, aktualny program imprez kulturalnych i sportowych,  

darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HOtelARZU! ZAMóW U nAS 

COtyGODnIOWy PReZent DlA SWOICH GOśCI!

teraz czekamy jeszcze  
na twój hotel 

Zadzwoń:  

18 2000000 w. 22

REKLAMA

eprasa.pl 49d33f5d6f
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USG, RtG, eeG
zakopane

u GABINET USG - LEK. MED. AN-
DRZEJ KLASIŃSKI - specjalista 
rentgenolog. BADANIA USG JAMy 
BRZUSZNEJ, TARCZyCy, SUTKÓW, 
STAWóW, DOPPLER. UL. SIENKIEWI-
CZA 3B. Pon.-czw. 11.30-13, pt. 11.30-
12.30. Tel. 504 108 602. (1/Z)
u GABINET USG - lek. med. EWA 
GÓRKA, specj. rentgenolog. USG 
jamy brzusznej, tarczycy, głowy przez 
ciemiączko u dzieci, piersi. Pon., śr., 
czw. od godz. 14 po uzgodnieniu tele-
fonicznym: 608 610 101. Ul. Sienkie-
wicza 4A. (2/Z)
u Badania USG jamy brzusznej, pier-
si, tarczycy, węzłów chłonnych, narzą-
dów moszny (jądra, najądrza); Lek. 
EWA SMOłECKA, specjalista radio-
log, certyfikat PTUSG. GABINET CZA-
SOWO NIECZYNNY - Ul. Zborowskie-
go 4/6.  (124/Z)
u Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ. 
Badana USG TARCZYCY, JAMY 
BRZUSZNEJ, PIERSI, STAWÓW (ko-
lano, bark i inne), NACZYŃ - DO-
PLER TĘTNIC SZYJNYCH I ŻYŁ KOŃ-
CZYN DOLNYCH. Piątki od 16.30, No-
wotarska 10 c. Tel. 604 916 262. (252/
NT)

krościenko
u Lek. med. Wojciech Granowski. 
USG: JAMY BRZUSZNEJ, TARCZY-
CY, JĄDER, DOPPLER: TĘTNIC SZYJ-
NYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOŃCZYN, OPI-
SY ZDJęĆ RTG. Ul. Esperanto 2. Reje-
stracja: 604 567 583. (133/NT)

INTERNA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Specjalistyczna Porad-
nia Internistyczna, ul. Stolarczyka 12. 
Lek. med. Henryk Chodurski przyj-
muje pon.-pt. po wcześniejszej reje-
stracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 
46 39 40. www. gastromedzakopa-
ne. pl (10/Z)

nowy Targ
u Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski - lek. med. Witold Kalata, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. N. 
Targ, ul. Krasińskiego 3, gabinet Car-
dim. Rej. 600 354 696, 516 618 111. Po-
rady internistyczne i kardiologiczne. 
Kwalifikacje do zabiegów operacyj-
nych. (167/NT)

OKULISTYKA
zakopane

u Lek. med. LUCYNA GALICA-JU-
RECKA - OKULISTA, optometry-
sta PWr, ul. Krupówki 52 (obok Biu-
ra Ogłoszeń TP). ZAKłAD OPTYCZNY 
i rejestracja pacjentów w godz. 10-14 
(pon., wt., śr., pt.), 16-18 (czw.). LE-
KARZ PRZYJMUJE po wcześniejszej 
rejestracji: 18 20 66 824. (23/Z)
u GABINET OKULISTYCZNY. Spe-
cjalista okulista lek. MAŁ GO RZA TA 
KWIAT KOW SKA. Ul. Chałubińskie-
go 37B, tel. 18 20 62-907, 601 177-405 
przyjmuje pn. i czw. od 16-17, Za ko pa-
ne, ul. Sien kie wi cza 3B, przyjmuje wt. 
16-17, pt. 17-18. W nagłych przypad-
kach co dzien nie. (27/Z)
u Lek. med. TOMASZ SZTEN-
CEL - OKULISTA. Dobór soczewek 
kontaktowych. Zakład optyczny na 
miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. 
NAGŁE PRZYPADKI: 604 42 65 92. 
Rejestracja tel. czynna od 9-18, w so-
boty 10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u Lek. med. ESTERA RÓŻE-
WICZ - OKULISTA. Diagnostyka i le-
czenie chorób oczu. Wtorek 9-12, 
czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. Gim-
nazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA). Tel. 
dom. 18 20 68 148, 606 609 406. 
(29/Z)
u GABINET OPTOMETRYCZNY. 
Badanie wad wzroku i dobór okula-
rów. Inż. LUCYNA MARUCHA Opto-
metrysta UM Poznań. Zakład Opty-
ki Okularowej, ul. Kasprusie 1 B. Tel. 18 
20 149 71, www. optyka-optometria. pl 
(300/Z)

nowy Targ
u Lek. med. Marta Kotylak - spe-
cjalista chorób oczu. leczenie scho-
rzeń oczu, soczewki kontaktowe, 
orzecznictwo, badania profilaktycz-
ne, okulistyka dziecięca, kwalifikacje 
do laserowego usuwania wad wzro-
ku, komputerowe badanie pola widze-
nia, badanie tomografii komputerowej 
oczu (OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, pt 
9-17, wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 858, 
18 26 73 272. (5/NT)

rabka
u DR N. MED. MAłGORZATA 
WOś, SPECJALISTA OKULISTA, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, kon-
sultacje, zabiegi okulistyczne, KRóT-
KIE TERMINy OCZEKIWANIA NA ZA-
BIEG USUNIĘCIA ZAĆMy. SPEC MED, 
ul. Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 
084. (431/Z)

PEDIATRIA
zakopane

u Indywidualna Specjalistyczna 
Praktyka Lekarska - GRAŻYNA MA-
łEK - pediatra. Codziennie: Droga do 
Olczy 8 b. Tel. 18 20 14-999, 603 610-
605. (19/Z)
u Pediatra TERESA BUR-
NAT - specj. chorób dzieci.  Wizyty 
do mo we, tel. 18 20-125-92, 604 06-
17-26. Gabinet: Bulwary Sło wac kie go 
4A/3. (21/Z)
u PEDIATRYCZNE WIZYTY DO-
MOWE. Lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

GIneKOlOGIA,  
POŁOŻnICtWO

zakopane
u PORADNIA GINEKOLOGICZNO-
POŁOŻNICZA, lek. med. GRZEGORZ 
MARKOWSKI - spec. ginekolog-po-
³ożnik, Nowotarska 79, 18 20 64 244. 
Przyjęcia: bezpłatne (umowa z NFZ): 
pn., śr., czw. 8-14.30, wt. 14-18; pry-
watne: wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Cho-
rób Kobiecych i Po³ożnictwa, USG, 
USG piersi i cytologia - lek. med. 
DANUTA GRUSZKA-WRÓBEL, spe-
cjalista ginekolog-po³ożnik. Droga 
do Samków 3 A, poniedziałki i czwartki 
od 16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. 
(40/Z)
u Lek. med. MACIEJ WIDERA - gi-
nekolog - po³ożnik - USG, CY TO-
LO GIA. Przyjmuje: wt. i czw. 16-18 
po uzgod nie niu tel. 602 389-411. Ul. 
Ka sze lew skie go 6 (dojazd od ul. Po-
wstańców Śląskich przez parking pod 
Gu ba łów ką). (41/Z)
u SPECJALISTA GINEKOLOG PO-
ŁOŻNIK - ANNA BAŃKOWSKA-PO-
DOLAK przyjmuje w gabinecie przy ul. 
Ks. Stolarczyka 12 - poniedziałki, środy 
17-19 - USG, cytologia. 601 28-15-79. 
(139/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski Ginekologiczno-Po³ożniczy - dr 
n. med. ANDRZEJ SAłYK - USG, cy-
tologia, bezbolesne usuwanie nadżerki 
metodą Krio - przyjmuje: ul. Nowotar-
ska 79 (koło ronda); pon., śr., i czw. od 
godz. 16. Tel. 604 802-696, rejestra-
cja telefoniczna 13-14.: 18 20-143-79. 
(46/Z)
u GINEKOLOGIA POłOŻNICTWO 
Dr hab. n. med. Hubert Wolski, lek. 
Magdalena Massalska-Wolska, lek. 
Jan Wolski. Badania prenatalne. Mo-
nitorowanie ciąży. Profilaktyka onko-
logiczna. Badania prenatalne: USG, 
KTG. Profilaktyka onkologiczna: Cyto-
logia, Kolposkopia, USG. Ul. Kościuszki 
1, Zakopane, rejestracja 660 615 089. 
(316/NT)

nowy Targ
u Dr hab. n. med. Hubert Wolski, 
specjalista ginekolog-po³ożnik USG 
3D, 4D, cytologia, ul. Waksmundzka 
67, Nowy Targ. Rejestracja telefonicz-
na 660 615 089. (18/NT)
u Gabinet Ginekologiczno-Cyto-
logiczny lek. med. GIZIŃSKI MAREK 
specjalista ginekolog-położnik. Nowy 
Targ, Rynek 24. Przyjmuje poniedziałki, 
środy, czwartki i soboty. Rejestracja tel.
-sms 602 520 972. (318/NT)

Czarny dunajec
u AB CLINIC CENTRUM GINEKOLO-
GII I LECZENIA NIEPŁODNOśCI - dr n. 
med. A. Gąsiorowska, lek. B. Pflaum, lek. 
M. Tutaj. Prowadzenie ciąży, USG, cyto-
logia, KTG, leczenie schorzeń ginekolo-
gicznych. Ul. Kantora 6 (budynek Tatra 
Medici), 698 911 801  (433/Z)

LARYNGOLOGIA
zakopane

u WOJCIECH MAŁEK - spec. au-
diolog laryngolog. Zakopane, Dr do 
Olczy 8 b (codziennie) i Nowotar-
ska 79 ZAK-MED (pn., czw.) i wizy-
ty domowe. Nowy Targ, Kopernika 7. 
DOBÓR APARATÓW SŁUCHOWyCH. 
BADANIA SŁUCHU: AUDIOMETRIA, 
TyMPANOMETRIA, OTOEMISJA, ABR; 
ENDOSKOPIA. Badania okresowe pra-
cowników. 18 20 14 999, 601 46 04 50. 
(31/Z)
u GABINET LARYNGOLOGICZNY. 
Specjalista la ryn go log lek. PA WEŁ 
KWIAT KOW SKI. Do bór apa ra tów 
słuchowych. Ul. Sienkiewicza 3B: po-
n. i czw. od 16-17. Ul. Chału binńskie go 
37B, wt. i pt. 17-18. W spra wach pil nych 
co dzien nie: 18 20-62-907. Wi zy ty do-
mo we, 603 125-510. (34/Z)
u Dr n. med. JANUSZ KWIAT-
KOW SKI - spe cja li sta la ryn go log, ul. 
Sien kie wi cza 3 B: środy i piątki w godz. 
16-17. Wizyty domowe, tel. 18 20 638-
76, 605 200 885. (33/Z)
u Dr med. Emilian Kowal - spe-
cjalista otolaryngolog dzieci i do-
ros³ych. Konsultacje z zakresu chirurgii 
i onkologii głowy i szyi. Przyjmuje AL-
LMEDICA, Zakopane Chyców Po-
tok 26 (Centrum Handlowe Szymo-
nek), pon. i wt. 14-18. Rej. 18 265 74 
88. (9/NT)

rabka
u Dr n. med. Mieczys³aw Kossek
- specjalista otolaryngolog. Choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u doro-
s³ych i dzieci. Choroby alergiczne gór-
nych dróg oddechowych. Rabka-Zdrój, 
ul. Władysława Orkana 19B (Centrum 
Handlowe „MAŁGOSIA” II piętro). 
Przyjmuje: pon., śr., pt. 16-17. Tel. 603 
055 491. (8/NT)
u DR N. MED. JAN WOś, SPE-
CJALISTA OTOLARYNGOLOG, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, ba-
danie dorosłych i dzieci (endoskopia 
w cenie), usunięcie migdałków, opera-
cje przegrody nosa i endoskopowa za-
tok, leczenie chrapania. SPEC MED, ul. 
Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 084. 
(360/Z)

SPECJALISTYCZNE 

GAB. LEKARSKIE 
zakopane

u Lek. med. ALEKSANDRA SKU-
PIEŃ-DUDEK - MEDYCYNA PRA-
CY - badania profilaktyczne, bada-
nia kierowców oraz dla celów sane-
pid. - ul. Sienkiewicza 3 b, poniedział-
ki 9-11, środy 15-17, tel. 603 125-551 
(38/Z)

CHIRURGIA
murzasichle

u Prywatny Gabinet Chirurgiczny 
MAGDALENA DANIEL - specjalista 
chirurgii dziecięcej. Ul. Chycokówka 
1, tel. 602651002. Choroby chirurgicz-
ne, choroby paznokci leczone meto-
dą podologiczną ARKADy, bezbolesne 
usuwanie blizn i rozstępów nieinwazyj-
ną metodą BLOOMEA.(437/Z)

CHIRURGIA RęKI, 
MIKROCHIRURGIA

Poronin
u Dr PAWEł ZEJLER - Euro-
pejski Specjalista Chirurgii Ręki 
FESSH - Specjalista chirurgii ogól-
nej. Leczenie zachowawcze i operacyj-
ne chorób ręki i kończyny górnej. Mini-
malnie inwazyjnie. TATRZAńSKIE CEN-
TRUM CHIRURGII RĘKI: 18 2637077, 
www.galicamed.pl, www.chirurgiare-
ki.pl (439/Z)

ORTOPEDIA
zakopane

u SPECJALISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, prof. 
dr hab. med. Daniel Zarzycki, ul. Ja-
giellońska 34, wtorki 17-19. Rejestracja 
telefoniczna: 668 690 415. (268/Z)
u GABINET ORTOPEDYCZNY. Dr 
n. med. WOJCIECH KĄCKI. Przyjmu-
je: piątki (17-19): Zakopane, Balzera 18, 
rejestracja: 606 509 539; poniedział-
ki (18-20): ALLMEDICA, Nowy Targ, 
Kolejowa 31, rejestracja: 18 265 74 88 
(196/Z)
u Lek. med. JANUSZ KALISKI, SPE-
CJALISTYCZNY GABINET ORTOPE-
DYCZNY I MEDYCYNY PRACY (po-
rady ortopedyczne, RTG, USG, bada-
nia profilaktyczne, badania kierowców, 
badania osób ubiegających się o po-
zwolenie na broń). Ul. TETMAJERA 
23 (Centrum Medyczne STAR-MED), 
tel: 509 961-365. (428/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYCZNA, 
lek. med. SZYMON BANAK przyjmu-
je w poniedziałki 17.00-19.00, ul. Ma-
kuszyńskiego 1, Zakopane. Rejestracja 
telefoniczna: 694 41 35 49. (405/Z)

DERMATOLOGIA
zakopane

u SPECJALIśCI DERMATOLO-
DZY - WENEROLODZY, asysten-
ci Kliniki CMUJ: dr med. Marek 
Brzewski i dr med. Pawe³ Brzew-
ski. Przyjmują w piątki 17-19. Ul. Ma ku-
szyńskie go 1. Rejestracja: 12 267 35 60, 
608 472-034. (66/Z)
u Lek. med. KRZYSZTOF MARA-
SZEWSKI - DERMATOLOG, WENE-
ROLOG - zamrażanie brodawek, dia-
gnostyka znamion barwnikowych. 
Przyjmuje: pon. oraz pt. 16-17; w pozo-
stałe dni - 605 596 710. Ul. Zamoyskie-
go 17 a. Wizyty domowe. (67/Z)
u Lek. ANNA IGRAS, SPECJALISTA 
DERMATOLOG-WENEROLOG. Cho-
roby skóry, włosów, paznokci i prze-
noszone drogą płciową. Badanie zna-
mion dermatoskopem, kriochirurgia, 
elektrokoagulacja. Ul. Nowotarska 79 
(poniedziałek-piątek). Wizyty domo-
we. Tel. 600 044 624. (422/Z)
u PARO CLINIC - lek. MAŁGORZA-
TA GAWORCZyK. Trądzik, zmiany 
barwnikowe, brodawki, AZS, ³usz-
czyca, bielactwo. Dermatoskopia, 
laseroterapia, kriochirurgia, pla-
sma, peelingi medyczne. Czwartek, 
piątek, sobota: Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 
501 510 502. (457/Z)
u ŁUSZCZYCA SKÓRNA, ŁUSZ-
CZYCA STAWOWA oporna na lecze-
nie dermatologiczne, nawracająca. Dr 
n. med. JACEK JANCELEWICZ. Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (210/NT)

ENDOSKOPIA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i ENDO-
SKOPIA Pracownia Endoskopowa, 
ul. Stolarczyka 12. Dr Henryk Chodur-
ski przyjmuje pon.-pt. po rejestracji te-
lefonicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 
40. Także w ramach NFZ. Gastrosko-
pia, kolonoskopia. (68/Z) 

nowy Targ
u LEK. MED. CEZARY WOJSłAW-
SKI - CHI RURG. Gastroskopia, ko lo-
no sko pia, rek to sko pia. Ul. Rynek 24. 
Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 oraz po 
te le fo nicz nym uzgodnieniu: 18 266-
63-78, 606 262 796. (17/NT)

ENDOKRYNOLOGIA
nowy Targ

u Centrum Zdrowia „INTERMED„ 
lek. med. Irena Wójciak-Majerczak, 
endokrynolog, specjalista cho-
rób wewnętrznych. Konsultacje en-
dokrynologiczne, usg tarczycy. Nowy 
Targ, ul. Pajerskiej 8a, tel. 18 549 16 
66. www. intermed24. pl, Krościenko, 
przychodnia Esperanto 1, tel. 609 468 
844. (71/NT)

u Lek. med. Elżbieta Pastuszak, 
specjalista internista - ENDOKRY-
NOLOG. USG jamy brzusznej i tarczy-
cy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i 3. so-
bota miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 259. 
(42/NT)

KARDIOLOGIA
zakopane

u Lek. med. WłODZIMIERZ RÓŻE-
WICZ - kardiolog, specjalista cho-
rób wewn. Przyjmuje: ul. Gimnazjalna 
1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. i śr. 17-19. 
EKG. Tel. 18 20 68-148, 604 44-07-39. 
(59/Z)

nowy Targ
u CHOROBY SERCA, UKŁADU 
KRĄŻENIA, CHOROBY WEWNĘTRZ-
NE, EKG, ECHO SERCA, HOLTER EKG, 
HOLTER CIśNIENIOWY, KONTRO-
LA STYMULATORÓW SERCA I KAR-
DIOWERTERÓW - DEFIBRYLATO-
RÓW. Lek. med. Daniel Pelczar-
ski - specjalista chorób wewnętrz-
nych i kardiologii. Ul. Kolejowa 31. Tel. 
606 683 999, 502 490 805 (do godz. 
19). (108/NT)
u PAWEŁ CHRUśCIEL, specjalista 
kardiolog, specjalista chorób we-
wnętrznych. Echokardiografia, EKG 
wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. Woj-
ska Polskiego 14, cały tydzień od godzi-
ny 16, rej. 18 26 672 56, 666 942 546. 
(4/NT)

PODOLOGIA
zakopane

u GABINET PODOLOGICZNY 
„STUDIO ORCHIDEA„ - specjalista 
podolog. Leczenie grzybicy paznok-
ci, wrastające paznokcie - klamry, 
metoda Arkady, rekonstrukcja płytki. 
Pedicure specjalistyczny, usuwanie 
modzeli i odcisków, wykonywanie 
odciążeń i ortoz indywidualnych. 
Ul. Grunwaldzka 11b, 600 801 792, stu-
dioorchidea. net (329/Z)
u PODOLOGIA Fancy You - Twój 
specjalista od STÓP: w terapii wra-
stających i wkręcających paznokci, le-
czeniu grzybicy, kurzajek/brodawek, 
opracowaniu pękających pięt. Ul. Ma-
kuszyńskiego 1, kontakt: 502 470 657. 
(467/Z)

PSyCHOlOGIA, 
PSYCHIATRIA

zakopane
u PRACOWNIA PSYCHOLOGICZ-
NA - ANNA JANUSZEK, ul. Krupów-
ki 3/5, 609 664 379. Badania psycho-
logiczne kierowców i operatorów ma-
szyn, pomoc psychologiczna, doradz-
two zawodowe. Jakość i przystępne 
ceny. Dorośli, młodzież, dzieci. pracow-
nia@psychologzakopane. pl (279/Z)
u Mgr JAN DYBA, Psycholog - psy-
choterapia zaburzeń psychicznych 
(depresja, nerwice, lęk, uzależnienia), 
radzenie sobie z sytuacjami trudny-
mi, terapia rodzin, terapia grupowa; ul. 
Na Wilcznik 1a, www. jandyba. pl. Tel. 
602655100. (315/Z)
u Centrum Psychologiczno-
Psychoterapeutyczne CEL ul. Gim-
nazjalna 3: psychologowie/psycho-
terapeuci dziecięcy, młodzieżowi i do-
rosłych (indywidualnie, grupowo) - tel. 
600 04 19 05. Psychoterapia uzależnień. 
Badania psychotechniczne kierowców 
i badania na broń - tel. 731 034 803 
(386/Z)

nowy Targ
u BADANIA PSYCHOLOGICZNE, 
PSYCHOTESTY: kierowców i opera-
torów, osób skierowanych za alkohol, 
punkty, wypadek. Bezstresowo, bez 
kolejek, Nowy Targ, Szaflarska 30. Tel. 
606 515 717. Zapraszamy. (306/NT)
u SPECJALISTA PSYCHIATRA, ME-
DYCYNY PRACY - dr n. med. MI-
CHAł GAłECKI - wtorki, czwart-
ki i piątki od godz. 15, Nowy Targ, ul. 
Szkolna 2, rejestracja tel. 603 97-19-11. 
Leczenie nerwic, depresji, psychozy, 
zaburzeń osobowości, uzależnień. Wi-
zyty domowe. (74/Z)

u MACIEJ BRYNIARSKI. Lek. spe-
cjalista psychiatra. Nowy Targ, ul. 
Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: pon. 
14.30-17, czw. 14-17. Rejestracja, wizy-
ty domowe; tel. 608 480 432. (19/NT)

klikuszowa
u Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i M³odzieży. Diagnoza, tera-
pia, wsparcie dla rodziców, Klikuszowa 
40a, rejestracja: 535 122 256, psycho-
log-podhale. pl (217/NT)

UROLOGIA
zakopane

u GABINET UROLOGICZNY, lek. 
Janusz Szczepka - specjalista uro-
log - chirurg - USG nerek, pęche-
rza, prostaty, uroflowmetria, cysto-
skopia, laseroterapia. Ul. Gimnazjalna 
1, pt. 15-17, sob. 9-10.30. tel. 502 733-
153. (111/Z)

nowy Targ
u Prywatna Poradnia Urologicz-
na UROVITA, ul. Szaflarska 93d, spe-
cjaliści urolodzy pracujący w Podod-
dziale Urologicznym Szpitala Powiato-
wego w Zakopanem: lek. Piotr Trybek, 
lek. Leszek Michalski, lek. Wojciech Le-
wandowski. Poradnia czynna po połu-
dniu, po rejestracji telefonicznej: (32) 11 
14 260 po godz. 15.00, tel: 606 201 080 
w godz. 8.00-15.00. (174/NT)

NEFROLOGIA
nowy Targ

u CHOROBY NEREK I UKłADU 
MOCZOWEGO - specjalista nefro-
log Marek Truczka, przyjmuje: ul. 
Długa 44, we wtorki 16-18. Tel. 600 314 
922. (2/NT)

NEUROLOGIA
zakopane

u GABINET NEUROLOGICZNY, dr 
n. med. RYSZARD BIELSKI - specja-
lista neurolog. Przyjmuje ul. Kościusz-
ki 11 (nr jedenaście), wt. i czw. 15-16.30. 
Rejestracja tel.: 602 624-020. Padacz-
ka, choroby kręgosłupa, profilaktyka 
udarów mózgu, nerwice. (60/Z)

nowy Targ
u STANISŁAW SKRZYPEK - spe-
cjalista neurolog. Ul. Gorczańska 
29. Przyjmuje codziennie pon.-pt., po 
wcześniejszym uzgodnieniu telefo-
nicznym. Tel. 507 060 345. (80/NT)

PULMONOLOGIA 
nowy Targ

PULMONOLOGIA I ALERGOLOGIA 
DZIECIęCA lek. med. Jadwiga Biela-
Mazur - poniedziałki. Testy alergicz-
ne, spirometria. Poradnia PULS - Woj-
ska Polskiego 14, Nowy Targ. Zapisy: 18 
261 17 58. (319/NT)

REUMATOLOGIA
zakopane

u Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ, 
specjalista reumatolog. Konsultacje 
specjalistyczne dorosłych i dzieci. USG 
stawów. Recepty refundowane.  Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (237/NT)

STOMATOLOGIA 

DZIeCIęCA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 156-
97, 512 157-497, 18 20 625 40. (172/Z) 

STOMATOLOGIA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Zakopane, Krupówki 50, 18 20-156-97, 
18 20 625 40, 512 157 497. (79/Z)
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29 REKLAMA
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). 18 
20 64 220, 601 45 63 69. Pon.-pt. LI-
DIA ZAREMBA-SOŁTYS, MATEUSZ 
SOłTYS i AGNIESZKA KOWALKIE-
WICZ-SOłTYS; ANNA NIEDZIEL-
SKA-STEFANIK (606 278 912). Pełny 
zakres usług, RTG, mikroskop. (80/Z) 
u TATRZAŃSKIE CENTRUM STO-
MATOLOGII ESTETYCZNEJ I IM-
PLANTOLOGII TATRA MED. Ul. 
Chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 530 
433 433, 18 200 19 16. www. tatra-
med. pl (86/Z) 
u Stomatologia „EVADENT„ lek. 
stom. EWA DASZKIEWICZ. Pełen 
zakres usług. Stomatologia estetycz-
na, dziecięca, chirurgia, nowoczesna 
protetyka, rtg. Rejestracja: 602 880 
990. Ul. Zborowskiego 4a/5, Zakopa-
ne. (135/Z)
u KOMPLEKSOWE LECZENIE STO-
MATOLOGICZNO-PROTETYCZ-
NE, ul. Sienkiewicza 22 c (18 20 132 
46): lek. stom. MONIKA PABIś-SIĘ-
KA (604 232 488), lek. stom. SEBA-
STIAN SIęKA (606 71 61 41). Implan-
ty, mosty i korony porcelanowe, za-
trzaskowe protezy szkieletowe, rekon-
strukcja złamanych zębów, piaskowa-
nie, wybielanie zębów. (151/Z)
u GIEWONT STOMATOLOGIA 
ANNA KRYNICKA-PęKSA i MACIEJ 
RAJSKI. Pełen zakres usług stomato-
logicznych oraz pracownia rentge-
nowska: zdjęcia pantomograficzne, 
cefalometryczne, punktowe i tomo-
grafia komputerowa 3D. Tel. 18 542 70 
18, 698 966 226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) 
(202/Z)
u STOMATOLOGIA PRZY RÓW-
NI ANNA I BARTOSZ NIEZGODZIŃ-
SCY. Nowoczesne leczenie stomato-
logiczne. Stomatologia bez bólu. Pełen 
zakres usług, implantologia, endodon-
cja, protetyka. Mikroskop, pantomo-
graf, tomografia liniowa. Ul. Sienkie-
wicza 4A/4, pn-sob. Tel. 530 602 603, 
www. przyrowni. eu (298/NT)
u STOMATOLOGIA ZALIŃSKA, Al. 
3 Maja 23, lek. stom. Elżbieta Zalińska. 
Tel. 692 073 576. Pełen zakres usług, 
RTG, chirurgia, endodoncja, protetyka, 
stomatologia dziecięca. (290/NT)

nowy Targ
u ANNA STOKłOSA-PIELA lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 463 
125, 18 266 32 89, N. Targ, Kolejo-
wa 127. Leczenie i usuwanie zębów 
w znieczuleniu komputerowym „the 
Wand„, leczenie paradontozy, lasero-
terapia, ozonoterapia, rentgen - pano-
rama cyfrowa. Od pon.- sob. do godz. 
21. Rejestracja wyłącznie telefoniczna. 
(27/NT) 
u GABINET STOMATOLOGICZNY, 
LEK. STOM. MAŁGORZATA BUŃDA, 
LEK. STOM. PIOTR BUŃDA - SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATO-
LOGICZNEJ, ul. Jana III Sobieskiego 15. 
Czynne pon.-pt., także W SOBOTĘ, po 
wcześniejszej rejestracji telefonicznej. 
Pełny zakres usług, chirurgia stomato-
logiczna. LASEROWE WyBIELANIE ZĘ-
BÓW. Tel. 504 620 074. (142/NT)
u GABINET STOMATOLOGICZ-
NY LEK. DENT. PAULINA SAMO-
LEJ-UJWARY. Leczenie dzieci i doro-
słych. EKSPRESOWE WYKONYWA-
NIE PROTEZ ZęBOWYCH - pon. i czw. 
godz.12. Gabinet czynny pon.-pt. Tel. 
609 209 290. (105/NT)

Poronin
u SICHELSKI - STOMATOLOGIA. 
Poronin, ul. Kasprowicza 75 a (przy za-
kopiance), pn.-śr. 12-19, czw.-pt. 9-16, 
tel. 18 20 751 51. Przyjmują: lek. stom. 
Adam Sichelski, lek. dent. Ewa Ko-
ścielniak. Kompleksowe i nowoczesne 
leczenie. (81/Z)

bukowina Tatrzańska
u BUKOWINA TATRZAŃSKA 
WIERCH RUSIŃSKI 66. GABINET STO-
MATOLOGICZNY lekarz dentysta: 
MICHAł PASICH, GABINET CZyNNy: 
piątek, sobota, niedziela - kontakt tel. 
784-151-943 (259/Z)

Czarny dunajec
u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDALENA 
FIT-RUTKOWSKA. Usługi stomatolo-
giczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Gabi-
net jest otwarty w środy w godz. 13-18. 
Rejestracja tel. 609 952 778. (438/Z)

Jabłonka
u Gabinet Stomatologiczny. Przyj-
muje lek. dent. MAGDALENA FIT-
RUTKOWSKA. Usługi stomatologicz-
ne. Ul. Sobieskiego 7. Gabinet otwar-
ty we wtorki, czwartki i piątki. Reje-
stracja tel. 18 26 525 04, 609 952 778. 
(207/Z)
u CENTRUM STOMATOLOGII RO-
DZINNEJ „IMPLADENT„ lek. stom. 
MARZENA BOGACZ-KLUCZ, lek. 
stom. WOJCIECH KLUCZ. Jabłonka, ul. 
Wąska 2 (Juta). KOMPLEKSOWE LE-
CZENIE STOMATOLOGICZNE I PROTE-
TyCZNE, IMPLANTy, WyBIELANIE. Po-
niedziałek-sobota. 660 459 439, 606 
621 014, 18 26 528 83.(221/Z)

zubrzyca górna
u Gabinet w Zubrzycy Górnej 48B 
oferuje: stomatologia zachowaw-
cza i dziecięca, protetyka, chirur-
gia, rentgen. Czynne: pon.-pt. 10-20, 
sob. 12-16. Tel.: 604 519 887, 735 989 
347, (12) 272 63 55. (294/NT)

STOMATOLOGIA 

ESTETYCZNA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. Jasiewicz, 
ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 
156 97. (311/Z)

IMPLANTO- 

PROTETYKA
zakopane

u AVO-DENTAL, A. W. JASIEWICZ. 
Ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97, 18 20 625 40, 512 157 497. 
(230/Z)
u IMPLANTY - lek. stom. PAWEŁ 
SŁOWIK, ul. Sabały 2, Zakopane. Po-
niedziałek-piątek 10-19. Tel. 18 20 14 
931, 602 49 09 24. (249/Z)
u IMPLANTY - IMPLANTOPROTE-
TYKA, lek. stom. Sebastian Sięka, ul. 
Sienkiewicza 22c, tel. 606 71 61 41. TO-
MOGRAFIA 3D (281/Z)

rabka-zdrój
u CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. Dr n. med. MARCIN 
KOTOWSKI. Implanty z odbudową 
w 24h, odbudowa pełnych łuków zę-
bowych oraz kości. (463/Z)

Jabłonka
u IMPLADENT S. C. CENTRUM 
STOMATOLOGIi RODZINNEJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KOMPUTEROWE 
PLANOWANIE W PROGRAMIE SIM-
PLANT IMPLANTACJA NATyCHMIA-
STOWA, ODBUDOWy TyMCZASOWE 
NA IMPLANTACH DO 48 GODZIN. Tel. 
606 621 014, 660 459 439, 18 26 528 
83.(219/Z) 

CHIRURGIA  
STOMATOLOGICZNA

zakopane
u TATRA MED ul. Chramcówki 9, 
Zakopane. Chirurgia stomatologiczna, 
implantologia, tomografia 3D. Recep-
cja: 530 433 433, 18 200 19 16. www. ta-
tramed. pl (291/Z)

Poronin
u IMPLANTY, S3 Stomatologia, ul. 
Za Torem 28d, tel. 18 201 29 29. Lek. 
dent. ANDRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista 
periodontolog, lek. dent. ANNA JA-
KUBIK - specjalista periodontolog. 
Chirurgia stomatologiczna, zabiegi pe-
riodontologiczne, implanty. 504 104 963 
(312/Z)

nowy Targ
u LEK. STOM. PIOTR BUŃDA, SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATOLO-
GICZNEJ, N. Targ, Jana III Sobieskiego 
15. Czynne pon.-pt., także w SOBOTĘ, 
po wcześniejszej rejestracji telefonicz-
nej. LASEROWE WYBIELANIE Zę-
BÓW. Tel. 504 620 074. (285/NT)

rabka-zdrój
u CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Dr n. med. MARCIN KO-
TOWSKI, lek. dent. spec. chirurgii 
MARCIN WIśNIEWSKI - chirurgiczne 
usuwanie zębów zatrzymanych, resek-
cje korzeni, usuwanie torbieli, implan-
ty. (464/Z)

ORTODONCJA
zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20-156-97, 18 20-625-40, 512 157 497. 
(90/Z)
u Giewont Stomatologia - lek. 
stom. KATARZYNA MATUSIAK-
HEłMECKA. Tel. 18 542 70 18, 698 966 
226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) (451/Z)

LOGOPEDIA
Witów

u PRYWATNA PRAKTYKA LOGO-
PEDYCZNA - mgr Elżbieta Waty-
cha - logopeda, pedagog specjalny. 
Usługi w zakresie wczesnej interwencji, 
diagnozy i terapii zaburzeń i wad wy-
mowy dzieci i dorosłych. Witów 245c. 
Rejestracja tel. 604215061 (252/Z)

REHABILITACJA
zakopane

u CENTRUM REHABILITACJI 
SPORTOWEJ mgr Micha³ Zarzycki, 
ul. Jagiellońska 34. Rejestracja telefo-
niczna 604 504 966. (269/Z)

nowy Targ
u GABINET REHABILITACJI LECZ-
NICZEJ - rehabilitacja wszystkich scho-
rzeń kręgosłupa, po urazach ukła-
du kostnego, po urazach układu ner-
wowego - NIEDOWŁADy, po udarach 
mózgu. Korekcja wad postawy. Moż-
liwość wykonania zabiegów w domu 
pacjenta. Nowy Targ, ul. Gorczańska 
29, 605 079 054. (97/NT)

PERIODONTO- 

LOGIA
Poronin

u S3 STOMATOLOGIA, Za Torem 
28 d, 18 201 29 29, lek. dent. AN-
DRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista perio-
dontolog, lek. dent. ANNA JAKU-
BIK - specjalista periodontolog. 
Kompleksowe leczenie chorób przy-
zębia (paradontozy), usuwanie kamie-
nia poddziąsłowego, chirurgiczne wy-
dłużanie koron klinicznych. Zabiegi pe-
riodontologiczne. Przeszczepy dziąseł, 
pokrywanie recesji. (266/Z)

rabka-zdrój
u CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Lek. dent. specjalista pe-
riodontolog ANNA JAKUBIK - sku-
teczne leczenie paradontozy, odsłonię-
tych szyjek zębowych, przeszczep dzią-
seł, korekta uśmiechu dziąsłowego,u-
suwanie kamienia poddziąsłowego, ko-
rekta wędzidełka. (465/Z)

MEDYCYNA 

ESTETYCZNA
zakopane

u AVO-DENTAL. Krupówki 50, Za-
kopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)
u PARO CLINIC, dr. n. med. Paweł 
Wnuk i lek. Joanna Malada-Kopiński. 
Botox, kwas hialuronowy (wype³-
nienie ust i zmarszczek), blefaropla-
styka powiek, liposukcja podbródka, 
stymulatory tkankowe. Aleje 3 Maja 5 
lok. B, 501 510 502. (458/Z)

ANALITYKA
zakopane

u PARO CLINIC. Punkt pobrań, dia-
gnostyka. Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 
510 502. (459/Z)

u LABORATORIUM  „HORMON-
DIA” - o/Zakopane, ul. Makuszyńskie-
go 1, 18 20 174 22. Poniedziałek-piątek 
7.30-12.00. Pełny zakres badań labora-
toryjnych. Wynik możesz sprawdzić 
w internecie, poproś o kod dostę-
pu. Aktualne informacje zawsze na 
www. hormondia. pl (98/Z)

UZAleŻnIenIA
zakopane

u ODTRUCIE POALKOHOLOWE, 
ODWODNIENIA, NIEDOŻYWIE-
NIA - WIZYTY W DOMU PACJENTA. 
Lekarz MACIEJ WÓJCIK. Kroplów-
ki, zastrzyki, tabletki. TERAPIA. Tel. 601 
525 588, 696 213 825. (148/Z)
u ODTRUCIA PO ALKOHOLU,
KROPLÓWKI, PŁYNY WIELOELEK-
TROLITOWE. Dojazd do pacjenta. 
Profesjonalizm, życzliwość, dyskrecja. 
Do każdego pacjenta podchodzimy in-
dywidualnie.  24/H. Tel:507 240 999. 
(317/NT)

koninki
u WYJĄTKOWO SKUTECZ-
NY PROGRAM TERAPII - Prywat-
ne Centrum Terapii Uzależnień „KO-
NINKI„. DySKRECJA - POMOC. DE-
TOKS - ODTRUCIA - BADANIA. Bez-
piecznie w szpitalu. 18 33 17 250, 18 33 
19 737, www. terapie. net. pl, www. po-
moc. terapie. net. pl (92/NT)

rabka
u INDYWIDUALNA TERAPIA UZA-
LEŻNIEŃ: alkohol, narkotyki, dopa-
lacze, leki, hazard, nowe technologie, 
itp. Konsultacje dla osób z proble-
mem i ich bliskich. Rabka-Zdrój, tel. 
515268322. (456/Z)
u OśRODEK TERAPII UZALEŻNIEŃ 
„DEZYDERATA” - terapia stacjonar-
na, konsultacje indywidualne z zakresu 
uzależnień od alkoholu, narkotyków, 
leków, hazardu i innych zachowań 
kompulsywnych. Rabka-Zdrój, ul. Za-
ryte 25, www. dezyderata. com, +48 
530940354, +48 18 5447247, biuro@
dezyderata. com. pl (450/Z)

OtyŁOśĆ
zakopane

u CENTRUM DIETETYCZNE NA-
TURHOUSE W ZAKOPANEM, UL. 
KOśCIUSZKI 15, ZAPRASZA NA BEZ-
PŁATNĄ KONSULTACJĘ DIETETYCZ-
NĄ: pomiary antropometryczne cia-
ła, badanie ilości tkanki tłuszczowej 
w organizmie, wskazówki dotyczące 
prawidłowego żywienia. 18 20 156 19. 
(337/Z)
u PORADNIA DIETETYCZNA - mgr 
inż. ANETA ZAJĄC. Indywidualny 
plan żywieniowy w zdrowiu i w choro-
bie (hipercholesterolemia, celiakia, nie-
doczynność tarczycy, itp.). Bezpłatna 
analiza składu ciała. Droga do Olczy 11 
c, 880 563 097. (355/Z)

OPIEKA
skrzypne

u DOM SENIORA TATRZAŃSKA 
JESIEŃ - opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzyp-
ne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 265, 
www. tatrzanskajesien. pl (169/NT)

maniowy
u DOM SENIORA EDEN - komfor-
towe warunki. Opieka długotermino-
wa, krótkoterminowa, dzienna, pobyty 
rehabilitacyjne. Maniowy, ul. Jana Paw-
ła II 12. Tel. 692 999 103, www. pensjo-
nateden. com (315/NT)

WETERYNARYJNE

zakopane
u PRZYCHODNIA WETERYNARYJ-
NA „TATRAVET”, ul. Staszica 5b. Pon.
-pt. 10-18, sob. 10-14. Ze względu na 
epidemię Covid-19 prosimy o tele-
foniczne umawianie wizyt: 18 54 
277 04, 669 897 438. www. tatara-
vet. pl (320/Z)

APARATY
SŁUCHOWE
l LEKARZ AUDIOLOG - LARYNGOLOG
l wIZYtY DOmOwE
l spEcjALIstYcZNE bADANIA słUchU
l spRZEDAż RAtALNA
l DObóR KOmpUtEROwY
l REfUNDAcjE NfZ i pfRON

zAkOPAnE
Droga do Olczy 8b

nOWY TARg  RAbkA
szaflarska 93 c  jana pawła ii 26

Tel./fax: 18 20 113 55
601 460 450
605 670 638

SZyBKO
tAnIO

BeZPIeCZnIe

eprasa.pl 49d33f5d6f
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u CHATA POD TATRAMI - nieruchomo-

ści, Kościelisko, ul. Mocarni 26, 606 701 770, 
660 503 770, www.nieruchomoscizakopane.
com.pl 
u PANORAMA Nieruchomości Zakopane, 
ul. Zamoyskiego 20a. tel.504 331 188, Zapra-

szamy do współpracy. 
u PERFECT NIERUCHOMOŚCI ul. Ko-

ściuszki 8 Zakopane, tel. 600820576, 
886896759 www.perfect-nieruchomosci.pl 
u RE/MAX DUO – MIĘDZYNARODO-

WE BIURO NIERUCHOMOŚCI. ZAKOPA-

NE 182073773, NOWY TARG, 182755541, 
KRAKÓW. www.remax-polska.pl/duo
u BESTATE Nieruchomości Zakopane Wiel-
ka Krokiew-Czecha 1. www.bestate.com.pl/
zakopane + 48 506131463
u VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZAKOPA-

NE, UL. DROGA NA BYSTRE 5 600223020, 
609999989 www.vega.biz.pl 

wynajem

u Szczawnica centrum - do wynajęcia LO-

KAL HANDLOWY ok. 18 m2. 507 110 201.
u Wynajmę lokal handlowy, pow. 37 m2 w 
Zakopanem - Górne Krupówki. 602133866
u DO WYNAJĘCIA LOKALE HANDLO-

WO - USŁUGOWO - BIUROWE o po-

wierzchniach ok. 58 i 55 m2, oraz PIWNICE 
23 m2. Możliwść połączenia lokali. Zakopane 
centrum, ul. Kościuszki - 691 124 272.
u Do wynajęcia OSOBNE, UMEBLOWANE 
MIESZKANIE w centrum Nowego Targu (dla 
1,2 osób). 519 835 099.
u Wynajmę działkę w Ludźmierzu przy tra-

sie Nowy Targ-Czarny Dunajec. 608729122
u Wynajmę HALĘ: MAGAZYN/ PRODUK-

CJA - 250m. Nowy Targ, ul. Składowa. Tel. 602 
290 555 
u Spokojna kobieta szuka KAWALERKI w 
Zakopanem. Na dłuższy okres. 692 340 991.

kupno

u Kupię dom przy głównej drodze Wi-
tów-Chochołów-Czarny Dunajec-Rogoźnik. 
788980414
u POSZUKUJĘ DOMU W STYLU GÓRAL-

SKIM, ok. 100 m2, Zakopane, bliskie Kościeli-
sko - 607 506 428.
u KUPIĘ NIERUCHOMOŚCI ZA GOTÓ-

KĘ! PODHALE! DZIAŁKA, DOM, MIESZKA-

NIE. +48600404554 grz.wicik@gmail.com
u KUPIĘ DOM LUB PENSJONAT POWY-

ŻEJ 200 M2 W ZAKOPANEM ZA GOTÓW-

KĘ NR KONTAKTOWY 517 340 125 ŁU-

KASZ luklis86@gmail.com.
u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 
835 301

sprzedaż

u ZAKOPANE, DZIAŁKA BUDOWLA-

NA 1200m2, cena 670000zł. DOMATOR. 
665105040
u DZIAŁKA ROLNA 1.2 HA - JORDA-

NÓW. 515 459 584.
u DWUPOZIOMOWE MIESZKANIE na 
Pardałówce - 607 506 428.
u Zakopane - CENTRUM NOWE APARTA-

MENTY Z GARAŻEM PODZIEMNYM. DO-

MATOR 665105040 
u POLE ORNE. 505 429 375.
u Dom w Chyżnem,130m,działka 22ary. 
793464009
u ZAKOPANE - PENSJONAT blisko cen-

trum. DOMATOR 665 105 040 

TURYSTYKA  

I WYPOCZYNEK
u WCZASY DLA SENIORA – KRYNI-
CA MORSKA – 8 dni, marzec od 999 zł/os., 
kwiecień od 1099 zł/os., maj od 1249 zł/os., 
czerwiec od 1649 zł/os. i inne www.owjan-

tar.pl, (55) 247-60-30, 534-244-044. STE-

GNA – 8 dni – maj od 1099 zł/os., czerwiec 
od 1399 zł/os., lipiec od 1349 zł/os., sierpień 
od 1349 zł/os., wrzesień od 1199 zł/os. www.
owcubex.pl, (55) 247-83-47. WWW.WCZA-

SY-SENIOR.PL

IMPREZY 

OKOlICZnOśCIOWe
u Catering Okolicznościowy. 503955771

ANTYKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Zakopane, 
Kościuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 601 464 133 

SPRZeDAŻ
budowlane

u Sprzedam KANTÓWKĘ, KROKWIE, DE-

SKI - 788 344 233.

u DESKI JESIONOWE I DĘBOWE. 607 586 
086.
u Z TARTAKU: DESKI, KANTÓWKI, 
GONTY. 18 20 196 44.

tv,agd,komputery

u TELEWIZJA: SATELITARNA/NAZIEM-

NA, TELEWIZORY, INTERNET, KAMERY, 
PRĄD. SPRZEDAŻ, MONTAŻ, SERWIS IN-

STALACJE INDYWIDUALNE i ZBIORCZE. 
Tel.: 603 055 556, 18 207 42 27 

maszyny, narzędzia

u MASSEY FERGUSON 590, 4x4, stan bar-

dzo dobry. W jednym rękach 8 lat, doinwesto-

wany, 48.000 zł, do uzgodnienia. 518 413 809 
po 18-ej.

u PRZYCZEPKI KIPROWANE. 608 575 923
u KOSIARKA ROTACYJNA, ZETOR 6245. 
18 26 518 13.
u CIĄGNIK ROLNICZY URSUS C-360, 
2018r., cena 85.000 zł. 503 723 789, 574 
528 130.

u PRZYCZEPY, GLEBOGRYZARKA, MUL-

CZER, BECZKOWÓZ, ROZRZUTNIKI, PŁU-

GI, PRZEWRACARKI, WCIĄGARKA, KO-

PACZKA, GRABIARKI, KOSIARKI, BRONY, 
ŁADOWACZ. 18 33 16 158.
u ZETOR 7211 orginał. 692180309.

różne

u LEDy na wymiar do Hoteli Pensjonatów 
510 557 980
u Suche drewno opałowe. 784137761
u BALE suche i mokre. 692 180 309.
u GAŁKI wędzone i białe. 503 838 971.
u NOWE KILIMY RĘCZNIE TKANE (z 
owczej wełny). Wzór: jarzębina (60/80). Tel. 
793 887 893
u LED do kostki brukowej na wymiar, 
510557980
u BALE 120 cm, SUCHE I MOKRE. 504 702 
347, 886 397 810.

u KORBACZE, OSCYPKI. 536 339 697.
u Sprzedam GOBELIN - pejzaż zimo-

wy - (145/80). TORBY JUHASKIE. CHODNI-
KI TKANE NA KROŚNIE. Tel. 793 887 893
u GAŁKI - duży wybór. 699 910 429.
u Różne OSCYPKI. 516 637 521.
u PALUSZKI PASZOWE. 538 853 926.
u FOTOWOLTAIKA SOLARY DO BACÓ-

WEK - 510 557 980
u DESKI ŚWIERKOWE, dł. 5 m, szer. 53 
mm. DRZEWO OPAŁOWE BUK. 660 079 
941.
u BALE - 888 824 086.
u NAGROBKI tanio516747535.
u BALE siana i potrawu. 721 375 692.
u Profesjonalne oświetlenie LED Budynków 
510 557 980
u PUCH Z GĘSI. 534 122 947.
u BALE suche i mokre. ROZRZUTNIK. 18 
265 92 67.
u BALE SIANOKISZKONKA. 18 26 518 
13.

zwierzęta

u OWCZARKI PODHALAŃSKIE. 508 950 
884 
u PINCZERKI. 731 654 522 
u KONIE ARABSKIE czystej krwi, OGIER, 
KLACZE ŹREBNE, MŁODZIEŻ, kilka sztuk. 
667 777 111. 
u Sprzedam PROSIĘTA, WŁASNEGO 
HOWU, WAGA 25-35kg, szczepione, odro-

baczone. 538 853 926. 
u ŚWINIE. 503 456 874 
u ŚWINIE Z WŁASNEGO CHOWU.  503 
456 874 
u OWCE CZARNOGŁÓWKI. 504 702 
347, 886 397 810.
u OWCZARKI NIEMIECKIE, czarne, czeko-

ladowe, szczeniaki 2-mc i starsze. Nowy Targ. 
667 777 111. 

KUPNO
u KUPIĘ STARE GÓRALSKIE SPÓDNICE, 
CHUSTKI (w złotej nitce), DALINKI, SZTOF-

KI. 573 321 730. 

MOTORYZACJA
kupno

u SKUP SAMOCHODÓW, PŁACĘ LEPIEJ 
OD INNYCH. GOTÓWKĄ. 600225631.

sprzedaż

u CITROEN JUMPY 2.0 HDI, 120 KM, 
2010 r.; VOLVO XC90 4x4, 2.4 D - 502 488 
013.
u PEUGEOT 207, 2011, 99.000 km. 693 
223 499.

USŁUGI
budowlane

u FASADY - DOCIEPLENIA - NA MATE-

RIAŁACH WYSOKIEJ JAKOŚCI. ATRAKCYJ-
NE CENY. 507581818 
u BUDOWA DOMÓW OD PODSTAW, 
CIEŚLA BLACHARZ. 516 563 400.
u ŁAZIENKI - 728 247 495.
u POKRYCIA DACHOWE, RYNNY, OB-

RÓBKI, PODBITKI, MALOWANIE DA-

CHÓW, WYKOŃCZENIA WNĘTRZ, FA-

SADY, ELEWACJE, OCIEPLENIA, KOMINY, 
MONTAŻ OKIEN DACHOWYCH. 531 001 
608.
u Malowanie, szpachlowanie, regipsy. 668 
266 881
u MALOWANIE DACHÓW, ELEWA-

CJI. Wieloletnia praktyka, dobór materiałów. 
338730601, 602882325 www.maluty.com.pl
u Tynki maszynowe. 500 290 144

u DOCIEPLANIE STYROPIANEM - 606 
433 864
u DOCIEPLANIE BUDYNKÓW ,,PRO-

GRAM CZYSTE POWIETRZE” Ocieplanie Pia-

ną, Ocieplanie Celulozą. 602521334

u HYDRAULIK - 732 632 120.
u TYNKI, WYLEWKI MASZYNOWE. 
PROFESJONALNIE, TANIO. 606433864.
u DOCIEPLENIA BUDYNKÓW, Z WŁA-

SNYM RUSZTOWANIEM, MONTAŻ POD-

BITEK. 505 821 021 

u KAMIENIARSTWO, OBKŁADKA KA-

MIENIEM: PIWNIC, TARASÓW, SCHO-

DÓW, PODMURÓWEK itp. 696 688 324.
u USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLA-

NE. BUDOWY, REMONTY, WYKOŃCZE-

NIA. 693 206 403.
u TYNKI TRADYCYJNE Z BIAŁEGO 
KWARCU, POD MALOWANIE - ATRAK-

CYJNA CENA, WYLEWKI MASZYNOWE. 
665719051. 
u REMONTY, SZPACHLOWANIE REGIPSY. 
508 950 884   
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE, CE-

MENTOWO-GIPSOWO-WAPIENNE, TRA-

DYCYJNE. ZACIERANIE MECHANICZNE. 
513 851 780, 18 26 598 80. 
u Elektryka,Hydraulika. 734 125 376
u TYNKI TRADYCJNE RĘCZNE CEMEN-

TOWO-WAPIENNE, ZACIERANE PIASKIEM 
KWARCOWYM. 696 688 324.

30Zapraszamy do biur og³oszeń:
ZAKOPANE, ul. Krupówki 54 

NOWY TARG, Rynek 11

OGŁOSZENIA DROBNE

PRACA
dam

u Zatrudnimy osobę do pracy na stanowi-
sko: Pracownik biurowy - fakturzysta. Godzi-
ny pracy: od 15:00 od pon-czw., oraz co druga 
niedziela. Praca na pół, lub cały etat- do uzgod-

nienia. Praca w Jabłonce. 503-957-597. 503-
957-597 nataliagwizdz.madex@gmail.com
u NIEMCY - PODATKI, RODZINNE, TŁU-

MACZENIA. 50227 9748. 

u NOWY ODDZIAŁ WYPOŻYCZALNI 
SPRZĘTU BUDOWLANEGO W NOWYM 
TARGU ZATRUDNI MECHANIKÓW! Jesteś 
zainteresowany pracą przy maszynach budow-

lanych i masz doświadczenie techniczne/me-

chaniczne? Skontaktuj się by poznać szczegóły 
oferty pracy. 507-314-196 mbartosiak@atu-

trental.com.pl
u Sklep Gil Market w Białym Dunajcu zatrud-

ni SPRZEDAWCZYNIĘ. 18 20 739 05.
u Poszukujemy na pełny etat Recepcjonisty 
do nowo otwartego obiektu w Białce Tatrzań-

skiej. Oferujemy elastyczny grafik i atrakcyjne 
wynagrodzenie. Prosimy o kontakt pod nume-

rem +48 666 522 367 i przesłanie CV na ad-

res m.komoniewski@gorskagrupa.pl.
u ZATRUDNIĘ KIEROWCĘ NA POMOC 
DROGOWĄ KAT. C + E. 601 502 208 

u SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, pra-

wo jazdy, 791 353 569 
u Zatrudnię do pracy na dachy. Praca w 
okolicach Krakowa i Podhala. Umowa o pra-

cę, stawka od 27zl netto, zjazdy codziennie. 
889397694 Swiec12@op.pl
u POMOC KUCHENNĄ (kobietę) do pen-

sjonatu w centrum Zakopanego. Na pełny etat, 
praca zmianowa 7-19, co drugi dzień. Brak za-

kwaterowania. Dobre warunki finansowe, be-

nefity. 502 716 694
u Pensjonat w centrum Zakopanego zatrud-

ni PANIĄ DO PRZYGOTOWYWANIA PO-

SIŁKÓW, co drugi dzień. 666378357.
u STOISKO Z PAMIĄTKAMI REGIONAL-

NYMI POD SKOCZNIĄ - 730 322 119.
u Dołącz do naszego zespołu w Hotelu Skal-
ny w Zakopanem. Poszukujemy pracowni-
ków na stanowisko Kelner/Barman. Zaprasza-

my do współpracy osoby zaangażowane i peł-
ne pozytywnej energii. 881 300 731 praca@
wo-ma.com
u Przyjmę do pracy STYLISTKĘ PAZNOK-

CI, KOSMETYCZKĘ, KOSMETOLOGA Z 
DOŚWIADCZENIEM. 600 332 129.
u Poszukujemy Pań Pokojowych do sprzą-

tania nowoczesnych apartamentów w Zako-

panem. Oferujemy atrakcyjne wynagrodzenie. 
Po więcej szczegółów prosimy o kontakt tele-

foniczny pod numerem +48 666 522 367.
u Zatrudnię do SKLEPU w Zębie. Praca sta-

ła. 502 338 061.

u Pensjonat w centrum Zakopanego zatrud-

ni PRACOWNIKÓW RECEPCJI. Praca stała w 
systemie dziennym oraz nocnym, na pełny etat 
lub pół etatu. CV proszę wysyłać na adres: re-

cepcja.rekrutacja@wp.pl lub kontakt telefo-

niczny: 666 37 83 57.
u Mamy miejsce w ekipie dla sprytnego chło-

paka, praca przy czyszczeniu budynków mile 
widziane ewentualne doświadczenie w drob-

nych pracach stolarskich. 694258159
u PANIĄ DO POMOCY W PENSJONACIE, 
w centrum Zakopanego - 535 511 994.
u Poszukujemy Pań Pokojowych do sprząta-

nia nowoczesnych apartamentów w Białce Ta-

trzańskiej. Oferujemy atrakcyjne wynagrodze-

nie. Po więcej szczegółów prosimy o kontakt 
telefoniczny pod numerem +48 692 477 200.
u POSZUKUJĘ PRACOWNIKA DO-

ŚWIADCZONEGO KRAJ BELGIA, BUDOW-

LANKA, ELEWACJE.  538 580 060

u EURO LABORA RACIBÓRZ – AUSTRIA, 
NIEMCY, HOLANDIA, SZWAJCARIA - JUŻ 
OD 12 LAT POMAGAMY ZNALEŹĆ NAJ-
LEPSZĄ PRACĘ! ZADZWOŃ: 32/417 20 56; 
PRACA@EURO-LABORA.COM; WWW.EU-

RO-LABORA.COM (cert nr 14601).
szukam

u PRZERÓBKI - FUTER, KOŻUCHÓW, 
ODZIEŻY SKÓRZANEJ. NIEDROGO, PRO-

FSJONALNIE. 606989935.
u SPRZĄTANIE DOMÓW, MIESZKAŃ. 
575 450 977, 739 632 283.

KANCELARIE PRAWNE
u Kancelaria Prawna TatraLEX świadczy 
usługi doradztwa prawnego, mediacji, repre-

zentacji przed urzędami i sądami oraz udziela 
wsparcia przy rozwiązywaniu sporów. Rzetel-
ność, poufność i dostępność cenowa gwaran-

towane. Deutsch, русский, english. Usługi 
zdalne oraz u Klienta. Kontakt: kancelaria@ta-

tralex.pl, +48 500-372-428.

BIZNES
u Sprzedam WPOŻYCZALNIĘ NART I 
SNOWBORDU. 662 370 510.

BIURA RACHUNKOWE
u BIURO RACHUNKOWE - DORADZ-

TWO PRAWNE - PEŁNY ZAKRES ORAZ 
SZKOLENIA BHP I PPOŻ - PROFESJO-

NALNIE - PRZYSTĘPNE CENY - UL. STO-

LARCZYKA blok 8, mieszkania 29 (parter) 
-182000678, 501515342. 

nIeRUCHOMOśCI
pośrednictwo

u PROFESJONALNE ADMINISTROWA-

NIE/ZARZĄDZANIE NIERUCHOMOŚCIA-

MI - licencja TATRA-DOMUS Hubicki Oskar. 
Kilkunastoletnie doświadczenie. oskarhubic-

ki@tatra-domus.com, tel. 889189154 
u Biuro Nieruchomości TRZY KORO-

NY - Monika Mastalska, licencja nr6224, 
SZCZAWNICA, Główna 28, Galeria Cen-

trum II p. 182622708, 607282401, www.nie-

ruchomości.018.pl, e-mail: biuro@nierucho-

mości.018.pl 
u VisitZakopane - NIERUCHOMOŚCI, 
SPRZEDAŻ, WYNAJEM. 600494949. 
u DOMATOR - BIURO NIERUCHOMO-

ŚCI - Zakopane. 665105040, www.domator-
nieruchomosci.pl 

OLEJ OPA£OWY
OLEJ NAPÊDOWY

BIURO: 
PORONIN, Kasprowicza 28, 

pon.- pi¹t. 8.00-17.00
Tel./Fax: 18 2074845, 18 2074224

STACJE PALIW: 
ZAKOPANE, Spyrkówka 4 
NOWY TARG, Sk³adowa 11

CENY HURTOWE. ZAPRASZAMY 

zatrudni

sTarszegO 
ksiĘgOWegO

Szczegóły:

www.tpn.pl/nowosci/ 
zatrudnimy-starszego-ksiegowego

oraz na BIP TPN.

Dokumenty można składać  
do 21.02.2024

Tel. 18 20 23 233

PaPi serViCe 
sp. z o.o.  

ZATRUDNI 

kierOWCÓW
WYMAGANE KAT. C+E 

ORAZ  
UPRAWNIENIA ADR 

Tel. 18 20 74 845

stacja narciarska 

Polana 
szymoszkowa 

zatrudni na sezon zimowy 
do pracy w gastronomii:

l  barmanki

l  POmOCe kUCHenne 

l  OsOby na zmyWak 
 i dO zbierania  
 naCzyŃ z sali

Więcej informacji pod nr tel.: 

693 319 707

skUP 
aUT

sprzedaż części

naJlePsze Ceny

nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7a 
Tel. 696 774 738

skUP złOmU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

sprzedaż części 
UżyWanyCH
Tel. 18 26 637 50

złomoWanie 
POJazdÓW

Własny TransPOrT 

sTUdnie  
głĘbinOWe
system szwedzki, w 1 dzień

możliWość projekTóW

pompy ciepła

odWierTy  
dO 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

l gaz grzewczy propan
l olej opałowy
l paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA
Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l Odbiór odpadów:
 - kOmUnalnyCH
 - W kOszaCH O POJ.
   od 120 do 1100 l
 - bUdOWlanyCH
 - POremOnTOWyCH
 - innyCH

l WynaJem kOnTenerÓW
 od 7 m3 do 40 m3

l Wywóz nieczystości
 płynnych

l Oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

OleJ OPałOWy
ekoterm plus

PaliWa Orlen
nOWy Targ
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

zakOPane
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

eprasa.pl 49d33f5d6f
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u ADAPTACJA PODDASZY, OCIEPLENIA 
WEŁNĄ MINERALNĄ, SUFITY PODWIE-

SZANE, ZABUDOWY GK, WYKOŃCZE-

NIA WNĘTRZ. 660 079 941.
u Malowanie dachów. 668266881

u USŁUGI BLACHARSKO-DEKARSKIE, 
KRYCIE I PRZEKRYCIA DACHÓW, KOMI-
NY, BALKONY, RYNNY, GZYMSY, FASADY. 
889 388 484.
u WYKOŃCZENIA WNĘTRZ, SZPA-

CHLOWANIE, MALOWANIE, ŁAZIENKI. 
793 628 855 
u BUDOWY DOMÓW OD PODSTAW 
ORAZ WIĘŹBY DACHOWE WRAZ Z PO-

KRYCIEM. 572624414. 
u Malowanie, gładzie gipsowe, sufity podwie-

szane. Solidnie. 508441711
u MALOWANIE WNĘTRZ TRADYCYJNE, 
NATRYSKOWE (do 1000 m2/dzień), TYN-

KI DEKORACYJNE, GŁADZIE - 660921810.
u OGRODZENIA, www.hajdukowie.pl. 
692 069 284. 
u HYDRAULIK - 728 247 495.
u TYNKI MASZYNOWE I TRADYCYJNE 
NA PIASKU KWARCOWYM, WYLEWKI 
MASZYNOWE, 507581818.

inne

u WYCINKA, PRZYCINKA DRZEW W 
TRUDNYCH WARUNKACH - 691 317 098.
u LASTRYKO ODNAWIANIE:SCHODY, 
NAGROBKI,BALKONY 516747535.

u Dokumentacja GMP, GHP, HACCP, har-

monogram badań mleka, doradztwo Rolniczy 
Handel Detaliczny (RHD), MLO itp. Wdrażam 
dokumenty pod Inspekcję Sanitarną, Wetery-

naryjną. 783669317 haccp.sz@wp.pl
u PRALNIA ZAWRAT - PRANIE, MAGLO-

WANIE - pościele, obrusy, ręczniki itp. 501 
788 640  
u Specjalistyczny ZAKŁAD ZWALCZANIA 
OWADÓW I GRYZONI. 18 20 63 868 w.21, 
602 229658 
u Przyjmę reklamę na działkę lub ogrodzenie 
w Ludźmierzu przy trasie z Nowego Targu do 
Czarnego Dunajca. 608729122

u ZABEZPIECZANIE OBIEKTÓW PRZED 
SZKODNIKAMI zgodnie z założeniami GMP, 
GHP, HACCP. 18 20 63 868 w.21, 602 229 
658
u Zakładanie, pielęgnacja oraz prace porząd-

kowe w ogrodzie. 886683342 sebastiansmie-

tana@wp.pl

tŁUMACZenIA
u TŁUMACZENIA PRZYSIĘGŁE WSZYST-

KIE JĘZYKI - M. WAGNER. N. Targ, Rynek 11. 
182661033, 502279748. 
u TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA NIE-

MIECKIEGO - mgr Magdalena Rysula. Zako-

pane, Pod Lipkami 10. tel. 18 20 17 239, 602 
632 368.

REKLAMA

KonDoLEnCJE

REKLAMA

Wyprzedaż 
sprzętu zimoWego
Wyprzedaż 
sprzętu zimoWego

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Zakopanem pod sygn. akt. l Ns 832/22 z wnio-

sku Marii Stopki toczy się postępowanie o uwłaszczenie nieruchomości położo-
nej w Białym Dunajcu, składającej się z działek ewidencyjnych: 7639/4, 7639/5, 
7524/13, 7590/3, 7782/1, 7791/2, 7775/2, 8198/4, 7516/77, 771/1 - o łącznej 
powierzchni 1,1500 ha, powstałych w wyniku podziału parcel katastralnych ob-
jętych LWH nr: 1551 , 432, 594 oraz 616.

Jako właściciele nieruchomości figurują: Józef Jagoda, Jan Jagoda, Mag-
dalena Jagoda, Wiktoria Jagoda, Jędrzej Skupień, Antonina Joniak, Jan Joniak, 
Agnieszka z Jonaków Skałoń, Antonina z Jonaków Cachro, Józef Sieczka, Marian-
na z Mardułów Sieczkowa, Antonina ze Stołowskich Tatarowa, Maria z Chowań-
ców Stołowska, Karolina Cudzich, Anna z Cudzichów Pańszczykowa, Aniela z Cu-
dzichów Skupniowa, Stanisław Kukuczka oraz Franciszek Joniak.

Sąd w z y w a osoby figurujące jako właściciele wymienionych nieruchomo-
ści lub ich następców prawnych, aby w terminie trzech miesięcy od ukazania się 
ogłoszenia zgłosili swój udział w postępowaniu, wykazując swoje prawa do opi-
sanej wyżej nieruchomości, gdyż w przeciwnym wypadku zostaną oni pominięci 
w toczącym się postępowaniu i Sąd rozpozna sprawę bez ich udziału.

asTrUm
nowy Targ, ul. długa 21a

Tel. 18 266 66 29,  
661 621 937

Terminale  
PłaTniCze

kasy Fiskalne
Oprogramowania dla:
sklepów, gastronomii,

hotelarstwa, medycyny, aptek.
Podpis elektroniczny  
SeRWiS LAPTOPóW 

UsłUgi  
inFOrmaTyCzne

Wyrazy współczucia 

Piotrowi Trzosowi 

z powodu śmierci 

MATKI 
składają 

dyrekcja 
i pracownicy 

Zespołu  
Szkół Budowlanych 

w Zakopanem

Ogłoszenie
zarząd Wspólnoty le-

śnej w Białce Tatrzańskiej in-
formuje, że do dnia 15 mar-
ca 2024 roku lista osób upra-
wionych we wspólnocie leśnej 
wsi Białka Tatrzańska będzie 
do wglądu u Pana Sołtysa 
podczas zbierania podatków 
w Urzędzie Gminy Bukowina 
Tatrzańska, pok. 21.

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

eprasa.pl 49d33f5d6f
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Więcej zdjęć 
w internecie na 

www.24tp.pl                               

e-mail:  

p.pelka@24tp.pl

7/2024 SKOKI NARCIARSKIE

PIŁKA nOŻnA

BIATHLON

Po perturbacjach, które pociągnę³y za sobą falę odejść zawodników  
- związanych z ograniczeniem wsparcia finansowego przez firmę Wojas,  
sytuacja w Nowotarskim Klubie Pi³karskim Podhale powoli wychodzi na prostą.  
W³adze klubu, w porozumieniu ze sztabem drużynowym, kompletują zespó³ 
dopasowany do nowych realiów finansowych.

Dwa wygrane  
sparingi Podhala

W Planicy w S³owenii odby³y się 
mistrzostwa świata juniorów 
w skokach narciarskich. 
W konkursie drużynowym  
nasza czwórka ch³opców 
wywalczy³a brązowy medal.

M istrzostwa, zorganizowa-
ne w Planicy, były rozgrywane 
nie na słynnej Letalnicy, ale na 
skoczni normalnej HS-102. Taki 

jest regulamin w MŚJ. Pierwszy konkurs roze-
grały dziewczęta i był to popis gospodyń, któ-
re zdobyły złoty i brązowy medal. Wygrała Tina 
Erzar, trzecia była Taja Bodlej. Z naszych repre-
zentantek Pola Bełtowska uplasowała się na 22. 
miejscu, a Wiktoria Przybyła była 25.

Po paniach do boju przystąpili chłopcy. 
Jeszcze przed rozpoczęciem rywalizacji albo 
w jej trakcie doszło do aż ośmiu dyskwalifika-
cji, w tym jednego z faworytów - Amerykani-
na Tate Frantza. W tej sytuacji zwyciężył inny 
faworyt Austriak Stephan Embacher, którego 
trenerem klubowym jest słynny Gregor Schli-
renzauer. Drugie miejsce wywalczył Ameryka-
nin Eric Belshaw, a brązowy krążek przypadł 
Niemcowi Adrianowi Tittelowi.

Cała czwórka naszych reprezentantów za-
kwalifikowała się do serii finałowej konkursu. 

Po pierwszej serii na 3. miejscu plasował się za-
wodnik AZS Zakopane Tymoteusz Amilkiewicz. 
W drugiej serii Amilkiewicz skoczył dobrze, ale 
rywale jeszcze lepiej i ostatecznie zakopiańczyk 
zakończył rywalizację na 5. miejscu.

Bardzo dobrze zaprezentował się też 
16-letni witowianin Łukasz Łukaszczyk, brązo-
wy medalista Olimpijskich Igrzysk Młodzieży. 
Zawodnik TS Wisły Zakopane w rywalizacji ze 
zacznie starszymi zawodnikami uplasował się 
na wysokim 7. miejscu. Kacper Tomasiak zajął 
26. miejsce, a Klemens Joniak był 27.

W konkursie drużynowym dziewcząt bez-
konkurencyjne były Słowenki, a nasze dziew-
czyny startujące w składzie: Pola Bełtowska, 
Natalia Słowik, Wiktoria Przybyła i Sara Taj-
ner - zajęły 8. miejsce.

Konkurs drużynowy juniorów wygrali Au-
striacy, drugie miejsce zajęli Niemcy, a nasza 
drużyna, startująca w składzie: Łukasz Łukasz-
czyk, Marcin Wrobel (AZS Zakopane), Klemens 
Joniak (Poroniec Poronin) i Tymoteusz Amilkie-
wicz - wywalczyła brązowy medal.

Na zakończenie mistrzostw odbył się kon-
kurs mikstów. O wygraną walczyli Austria ze 
Słowenią. Minimalnie lepsi okazali się Austria-
cy. Nasi reprezentanci zajęli 14. miejsce, ale 
po kontuzji w serii próbnej Wiktorii Przyby-
ły, nasi uczestniczyli w konkursie tylko w trzy-
osobowym składzie, więc szans na więcej ra-
czej nie mieli.

W tym samym czasie, gdy nasi juniorzy 
startowali w MŚJ, ich następcy, a głównie mło-
dzi adepci skoków narciarskich, na skoczniach 
Średniej Krokwi w Zakopanem rozgrywali za-
wody Orlen Cup, organizowane pod hasłem 
„Szukamy następców mistrza”. Wtedy chodzi-
ło o Adama Małysza, teraz o kolejne pokolenie 
naszych mistrzów.

W dwudniowych zawodach uczestni-
czyło prawie 140 skoczków i skoczkiń, rywa-
lizujących w pięciu kategoriach. W kategorii 
open pierwszy konkurs wygrał Jarosław Krzak 
z Olimpii Goleszów, a drugi Miłosz Krzempek 
z WSS Wisły w Wiśle. Z naszych Jan Galica z KS 
Eve-nement Zakopane zajął 2. i 3. miejsca. Dru-
gi w drugim konkursie był Stanisław Majerczyk 
z Porońca Poronin.

W kategorii juniorów młodszych pierw-
szy konkurs wygrał Wiktor Szozda z WSS Wi-
sły, a drugi Klemens Staszel z Eve-nementu. 
W pierwszym konkursie Klemens Staszel był 2.

W młodzikach było dwu triumfatorów.  
W pierwszym konkursie zwyciężył Konrad To-
masiak z Klimczoka Bystra, a w drugim Michał 
Obtułowicz z Eve-nementu, ponadto trzecie 
miejsca zajęli: Stanisław Wiercioch z Eve-ne-
mentu i Dawid Dzioboń z KS Rutkowski-ski.

W kategorii chłopców starszych bezkon-
kurencyjny był Miłosz Malarz z KS Rutkow-
ski-ski, klubu założonego przez byłego meda-
listę MŚJ Łukasza Rutkowskiego. Trzecie miej-

sca w tej kategorii wywalczyli: Jakub Kozioł z TS 
Wisły Zakopane i Rafał Luberda z Porońca.

W rywalizacji pań jeden konkurs wygrała 
Ukrainka Karina Kozlova, startująca w barwach 
Eve-nementu Zakopane, a drugi Nicol Konderla 
z AZS AWF Katowice.  

Planica. HS-102 
Konkurs indywidualny ch³opców 

1. Stephan Embacher (Austria) 266,7 (97, 
103,5)
2. Erik Belshaw (USA) 265,9 (94,5, 104,5)
3. Adrian Tittel (Niemcy) 259,3 (98,5, 101)
4. Simon Steinberger (Austria) 254,0 (95, 
97,5)
5. Tymoteusz Amilkiewicz 247,9 (95,5, 96)
7. Łukasz Łukaszczyk 243,6 (93,5, 94)
26. Kacper Tomasiak 230,4 (90,5, 93,5)
27. Klemens Joniak 229,0 (90, 91,5).

Konkurs drużynowy ch³opców 
1. Austria  934,3
2. Niemcy  923,6
3. Polska  873,3 (Łukasz Łukaszczyk 
218,4 92, 93), (Marcin Wróbel 215,2 90,5, 
94), Klemens Joniak 214,2 92,5, 93), Tymote-
usz Amilkiewicz 225,5 94,5, 93,5)
4. S³owenia  864,4
5. Szwajcaria  862,4
6. USA  830,3
7. Norwegia  823,0
8. Finlandia  805,9.              zk

Brąz polskich juniorów

Mistrzostwa świata w biathlonie 
rozgrywane są w Czechach w Nowym 
Meście, blisko granicy z Polską. 

J ak do tej pory dominują w nich biathlonist-
ki z Francji i biathloniści z Norwegii. Z trzech 
dotychczas rozegranych konkurencji: szta-

fet mieszanych 2+2, sprintów i biegów pości-
gowych obie te nacje oddały innym krajom tyl-
ko dwa medale. W sztafecie brąz wywalczyli 
Szwedzi, a w biegu pościgowym pań po srebr-
ny medal sięgnęła Włoszka Liza Vittozzi.

Nasi biathloniści od czasów Tomasza Si-
kory i mocnej ekipy pań: Krystyny Pałki-Guzik, 
Weroniki Nowakowskiej, Moniki Hojnisz czy 
Magdaleny Gwizdoń jakoś nie mogą nawiązać 
do ich sukcesów. Teraz też w Nowym Meście 
medali nie zdobyliśmy, ale nasze panie, a kon-
kretnie dwie rodowite zawodniczki z Koście-
liska: Natalia Sidorowicz, z domu Tomaszew-
ska i Joanna Jakieła - osiągnęły najlepsze wy-
niki w MŚ od 2015 roku.

Także Konrad Badacz, zawodnik MKS Kar-
konosze Jelenia Góra, zajmując w biegu pości-
gowym 31. miejsce, wywalczył najwyższą loka-

tę przez polskich biathlonistów od 2009 roku, 
czyli jak już wspomnieliśmy, od czasów Toma-
sza Sikory.

Pierwszą konkurencją czeskich MŚ były 
sztafety mieszane: dwu panów + dwie panie. 
Wygrali Francuzi przed Norwegami i Szwecją. 
Polska startująca w klubowym składzie BKS WP 
Kościelisko: Jan Guńka, Andrzej Nędza-Kubi-
niec, Anna Mąka i Joanna Jakieła, mimo do-
brych strzelań, bo tylko 7 doładowań, zajęła 15. 
miejsce. Taki zresztą jest ranking naszej sztafe-
ty. Nasi wystartowali z 15. numerem i na takim 
miejscu ukończyli bieg.

Kolejną konkurencją były sprinty. W rywali-
zacji pań dominowały Francuzki, zajmując czte-
ry pierwsze miejsca, a medale między sobą po-
dzieliły: pierwsza - Julia Simon, druga - Justine 
Braisaz-Buauchet i trzecia - Lou Jeanmonnaut. 
Na 16. miejscu uplasowała się po bezbłędnym 
strzelaniu Natalia Sidorowicz, 23. z jednym błę-
dem na strzelnicy była Joanna Jakieła, a 46., też 
z jednym błędem Anna Mąka.

W sprincie mężczyzn całe podium zaję-
li Norwegowie. Wygrał Sturla Holm Laegreid, 
przed Johannesem Tingnesem Boe i Vetle Sja-

astadem Christiansenem. Z Polaków na 40. 
miejscu z jednym błędem na strzelnicy uplaso-
wał się Konrad Badacz. Andrzej Nędzą-Kubi-
niec z dwoma „pudłami” był 69., a Jan Guńka, 
mając aż trzy niecelne strzały, zajął 73. miejsce.

Do biegu pościgowego, do którego kwali-
fikuje się tylko 60 zawodniczek i zawodników, 
dostał się z naszych tylko Badacz. W biegu po-
ścigowym startuje się z takimi numerami i z taką 
stratą czasową, jaką zanotowało się w sprin-
cie. Natalia Sidorowicz była 16. ze stratą 1.40 
sekund do Simon, Joanna Jakieła miała 23. nu-
mer startowy i stratę 1.53. Obie nasze reprezen-
tantki biegły dobrze, a przede wszystkim celnie 
strzelały. Ostatecznie Sidorowicz na 20 strzałów 
pomyliła się tylko dwa razy i szkoda tego ostat-
niego, 20. niecelnego strzału, bo byłaby pierw-
sza dziesiątka w tym biegu. Ale 14. miejsce i tak 
jest rekordem kariery zawodniczki, która dopie-
ro w grudniu minionego roku zdobyła pierw-
sze punkty PŚ. Natalia Sidorowicz zrobiła spo-
ry progres, a jej tempo strzelania jest jednym 
z najszybszych wśród najlepszych biathlonistek.

Joanna Jakieła nie trafiła do tarczy tylko 
raz i z 23. pozycji awansowała na 17. miejsce. 

Dotychczas „pietą achillesową” Joanny Jakieły 
było niestabilne strzelanie, na razie na tych mi-
strzostwach w tym elemencie spisuje się bar-
dzo dobrze. Oby tak dalej.

Kompletnie strzelanie w biegu pościgo-
wym nie wyszło znakomitej, skąd inąd, strzel-
czyni Ani Mące. Miała aż 6 niecelnych strzałów 
i zajęła 55. miejsce. Bieg pościgowy pań wy-
grała Simon przed Vittozzi i Braisaz-Buauchet.

Bieg pościgowy mężczyzn był wewnętrzną 
sprawą Norwegów. Na MŚ urządzili sobie mi-
strzostwa swego kraju, zajmując pięć pierw-
szych miejsc, a kolejność na mecie była odwrot-
na niż w sprincie. Wygrał J.T. Boe, przed Laegre-
idem i Christiansenem.

Jak już wspomnieliśmy, jedyny nasz 
uczestnik biegu pościgowego Konrad Badacz, 
mając tylko dwa „pudła”, zajął 31. miejsce.

Po dniu przerwy biathlonistki i biathloni-
ści rozegrają biegi długodystansowe z cztere-
ma strzelaniami. Panie na 15 km, a panowie na 
20 km. Jeżeli nasi utrzymają tak dobre wyniki 
na strzelnicy, można się spodziewać równie do-
brych lokat w biegu.

zk

Zawodniczki z Kościeliska coraz lepsze

Wminiony weekend zespół Tomasza 
Kuźmy rozegrał dwa mecze kontro-
le. Podzielony na dwie jedenastki ze-

spół najpierw pokonał 1:0 młodzieżowy zespół 
AKS SMS Łódź, a następnie w takich samych 
rozmiarach wygrał z liderem grupy III 3. ligi Re-
kordem Bielsko-Biała.

- Za nami dwa kolejne mecze sparingowe. 
Oba - zarówno ten z młodym zespołem z Ło-
dzi, jak i z drużyną Rekordu - bardzo warto-
ściowe. Toczone na dużej intensywności. Mie-
liśmy do dyspozycji dwie „jedenastki”. Spraw-
dzaliśmy kolejnych zawodników testowanych 
i na pewno mecze w tej kwestii przyniosły nam 
sporo odpowiedzi i wniosków, co do przydat-
ności tych graczy do naszej drużyny. Reasumu-
jąc, obie te gry oceniam pozytywnie, zarówno 
pod kątem naszej postawy, ale też wyników, bo, 
co prawda, do tylko mecze kontrolne, ale one 
powinny nas uczyć też dobrych zachowań, jeśli 
chodzi o to, po co wychodzimy na boisko - oce-

nił trener Tomasz Kuźma.
W najbliższą sobotę Podhale rozegra ko-

lejną grę kontrolą, w której na własnym boisku 
podejmować będzie słowacki Partizan Bardejov.

NKP Podhale Nowy Targ - Rekord 
Bielsko-Bia³a 1:0 (1:0)

Bramka: 1:0 testowany 9.
Podhale: Stryczula - Michota, Jakubowski, 

Kozarzewski - testowany (75 Porębski), Tymo-
siak, testowany (70 Sobuś), Rubiś (80 Ustup-
ski), testowany (65 testowany) - testowany 
(60 Niedziałkowski), testowany (30 Purcha)

Podhale Nowy Targ - AKS SMS Łódź 
1:0 (1:0)

Bramka: 1:0 Mi. Styrczula 38
Podhale: Kuros - Hajdara, Porębski, te-

stowany - testowany, testowany, Mi. Styczu-
la, Ustupski, Sobuś - Niedziałkowski, testowa-
ny oraz Truty, Kluś.

Maciej Zubek
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BIEGI NARCIARSKIE

UNIHOKEJ

SKOKI NARCIARSKIE

Kolejne konkursy Pś w skokach narciarskich odby³y się w Stanach Zjednoczonych 
Ameryki. Rozegrano je w Lake Placid, niewielkiej miejscowości w pó³nocno-wschodniej 
części stanu Nowy York. To tu dwa razy w latach 1932 i 1980 odby³y się  
Zimowe Igrzyska Olimpijskie.

W Lake Placid jak w Polsce

Łukasza Chlebda przekroczy³ liczbę 
stu występów w reprezentacji Polski 
w unihokeju. Nigdy wcześniej  
żaden polski zawodnik nie „wykręci³” 
takiej liczby.

J estem dumny z tego, że mogę reprezen-
tować kraj tak długi czas. Wiele znaczy dla 
mnie to, że przez te wszystkie lata tre-

nerzy zawsze mi ufali i powoływali na zgru-
powania i turnieje. Występy w kadrze są dla 
mnie zawsze nagrodą za ciężką pracę, którą 
wykonuję w trakcie sezonu. Oczywiście, nie 
byłbym w stanie osiągnąć takiej liczby wystę-
pów bez wsparcie rodziny. Rodziców, którzy 
płacili za zgrupowania i wozili na kadry, kiedy 
byłem młodszy. Mojej żony, której poświęce-
nie w wychowywaniu naszych córek pozwa-

la mi wykorzystywać czas na realizację swo-
ich pasji i spełnianie marzeń. Jestem im bardzo 
wdzięczny za to wsparcie. Mam nadzieję, że 
uda mi się jeszcze trochę meczy dorzucić do 
tego dorobku - podkreślił jubilat.

Chlebda zadebiutował w pierwszej repre-
zentacji w 2009 roku, w meczu przeciwko re-
prezentacji Austrii. Miał wówczas 18 lat.

- To było na turnieju November Cup na 
Węgrzech. Pamiętam nawet wynik. Zremiso-
waliśmy 3:3 - wspomina Chlebda, który od 
tamtego momentu wystąpił m.in. w 6 turnie-
jach mistrzostw świata. Od kilku lat pełni rolę 
kapitana. Zapytany o jeden, najbardziej pa-
miętny mecz spośród tych stu, który rozegrał 
w reprezentacji, odpowiedział: - Mam nadzie-
ję, że taki ciągle przede mną. A z tych, które 
do tej pory rozegrałem, to postawię na mecz 
z MŚ z 2014 roku. Mierzyliśmy się z mistrza-

mi świata Szwecją. Przegraliśmy 3:12, ale pa-
trząc na dzielącą nas różnicę poziomów, za-
graliśmy wtedy bardzo dobry mecz, a ja zdo-
byłem jednego z goli dla naszej reprezentacji.

Aktualnie popularny „Groszek” miesz-
ka w Szwajcarii, gdzie pracę zawodową łączy 
z grą w klubie UHC Pfannenstiel.

- To trzeci poziom rozgrywkowy. W tym 
sezonie celujemy w awans o szczebel wy-
żej. Sezon zasadniczy skończyliśmy na dru-
gim miejscu. Liga jest dużo bardziej profesjo-
nalna niż Polska Ekstraliga, poziom również 
jest sporo wyższy. Organizacja w klubie, licz-
ba meczów, które w sezonie gramy w każdy 
weekend, liczba kibiców na trybunach, bar-
dzo pozytywnie mnie zaskoczyły - przekonu-
je Chlebda, który jest wychowankiem Szarot-
ki Nowy Targ.

Maciej Zubek

Nowotarżanin przeszed³ do historii  
polskiego unihokeja

Łukasza Chlebda ma na swoim koncie 100 występów w narodowej reprezentacji.

Równoleg³e z mistrzostwami świata seniorów, rozgrywanymi w Czechach w Nowym Meście, odbywa³y się 
w pobliskich Jakuszycach w Polsce otwarte mistrzostwa Europy juniorów. Polacy wywalczyli w nich jeden 
medal. Zdoby³ go zawodnik MKS Karkonosze Jelenia Góra Marcin Zawó³. By³o to srebro w sprincie.

Jeden polski medal
Anna Nędza-Kubiniec z BKS WP Kościelisko dwukrotnie otar³a się o medal ME juniorek.

Polacy mogli się tu czuć jak u siebie w domu 
w Polsce, bowiem większość kibiców sta-
nowili nasi rodacy, mieszkający w USA. Nie 

zabrakło biało-czerwonych flag i banerów z na-
pisami miejscowości, z których nasi rodacy po-
chodzą. Było jak w Zakopanem czy Wiśle. Nie-
stety, tak jak w całym sezonie, nasi reprezen-
tanci nie dostarczyli Polonusom zbyt wielu po-
wodów do radości, chociaż drugi konkurs indy-
widualny był dla nas najlepszy w tegorocznym 
cyklu PŚ. W Lake Placid rozegrano aż trzy kon-
kursy: dwa indywidualne i jeden drużynowy par.

Pierwszy konkurs indywidualny miał iście 
sensacyjny przebieg. Po pierwszej serii prowa-
dził lider PŚ Austriak Stefan Kraft, przed swym 
rodakiem Clemensem Aignerem i Japończykiem 
Ryoyu Kobayashim. Polacy po skokach na róż-
ne długości, ale też z różną bonifikatą za wiatr, 
mieli zbliżoną punktację. Na 19. miejscu był 
Dawid Kubacki, 20. Piotr Żyła i 22. Aleksander 
Zniszczoł. Paweł Wąsek, zajmując 34. miejsce, 
do drugiej serii nie awansował. Kompletnie nie 
udał się skok Kamilowi Stochowi, bo 108 me-
trów wystarczyło tylko do 41. miejsca.

W drugiej serii bardzo udany skok na odle-
głość 129 metrów miał Zniszczoł i objął prowa-
dzenie. Po skoku Kubackiego na odległość 125 
metrów, to dwaj Polacy byli na czele. Trwało to 
tylko chwilę, bo na fotelu lidera usiadł Austriak 
Daniel Huber, którego z kolei zmienił Marius Lin-
dvik. Norweg uzyskał 133 metry, ale przy wietrze 
pod narty i ze słabym lądowaniem. Zajmujący 
6. miejsce Słoweniec Lovro Kos skoczył wpraw-
dzie tylko 125 metrów, ale w nienagannym stylu 
i otrzymał sporą rekompensatę za wiatr w ple-
cy. Ryoyu Kobayashi skoczył 3 metry bliżej i nie 
zdołał wyprzedzić Słoweńca.

Do zakończenia konkursu pozostały sko-
ki prowadzących po pierwszej serii Austriaków: 
Aignera i Krafta. Wicelider uzyskał tylko 108,5 
metra i zaprzepaścił szansę nie tylko na podium, 
ale i na dobre miejsce. Wydawało się, że do-
świadczony Kraft szansy nie zmarnuje, tym-
czasem uzyskał jeszcze krótszą odległość 104 
metry i, podobnie jak Aigner, spadł do trzeciej 
dziesiątki. W tej sytuacji zwycięzcą został Lovro 
Kos i to było jego pierwsze zwycięstwo w cy-
klu PŚ, w które młody Słoweniec wprost nie 
mógł uwierzyć.

Po kilku godzinach przeprowadzono kon-
kurs drużynowy duetów. Polskę reprezentowali 
Dawid Kubacki i Aleksander Zniszczoł. Sensacyj-
nym liderem po pierwszej serii zostali Norwego-
wie, ale jeszcze większą sensacją była druga lo-
kata Polaków. Niestety, w drugiej serii Kubacki 
skoczył tylko 106 metrów i z 2. miejsca spadli-
śmy aż na miejsce 7. Tej lokaty nam się nie udało 
już poprawić w serii trzeciej, bo w takiej formu-

le rozgrywane są skoki drużynowe par. Konkurs 
wygrali Austriacy zaledwie o 0,2 punktu przed 
Niemcami, a prowadzący Norwegowie uplaso-
wali się na 3. miejscu.

Drugi konkurs indywidualny rozgrywany 
był bez kwalifikacji. Zaskakująco udaną próbę 
miał Piotr Żyła i po pierwszej serii zajmował 3. 
miejsce. Prowadził Kraft przed Kosem. W dru-
giej serii kapitalny skok na odległość 135 metrów 
oddał Niemiec Philipp Reimund. Piotr Żyła, cho-
ciaż znowu skoczył dobrze, to z Niemcem prze-
grywał wyraźnie. Z kolei Kos po skoku na odle-
głość 127,5 metra zrównał się punktami z Re-
imundem. Tym razem Kraft nie popełnił błędu 
z poprzedniego konkursu i po skoku na 126 me-
trów wygrał. Jest to jego 38. zwycięstwo i 110. 
podium w PŚ. Wcale jeszcze niestary Austriak 
śrubuje kolejne rekordy.

Następne konkursy PŚ zostaną rozegrane 
w Japonii, w Sapporo. To tam Wojciech Fortu-
na został pierwszym polskim złotym medalistą 
olimpijskim w sportach zimowych. Polacy liczą 
na kolejne przełamanie. Zobaczymy, czy się to 
uda bez trenera Turnbichlera, który do Japonii 
postanowił nie jechać.  

Lake Placid (HS-127,5)
I  konkurs indywidualny 

1. Lovro Kos (Słowenia) 278,9 (123,5, 125), 2. 
Ryoyu Kobayashi (Japonia) 278,1 (125,5, 122), 
3. Marius Lindvik (Norwegia) 277,8 (121,5, 
133), 4. Michael Hayboeck (Austria) 275,8 
(125, 123,5), 5. Daniel Huber (Austria) 275,2 
(12,5, 129), 6. Aleksander Zniszczo³ 271,4 (116, 
129), 17. Dawid Kubacki 261,5 (121, 125), 21. 
Piotr Ży³a 252,5 (123, 118,5), 34. Pawe³  Wą-
sek 113,8 (110,5), 41. Kamil Stoch 105,9 (108). 

II konkurs indywidualny 
1. Stefan Kraft (Austria) 281,6 (130,5, 126), 2. 
Philipp Raimund (Niemcy) 278,4 (127, 135), 
Lovro Kos 278,4 (130, 127,5), 4. Piotr Ży³a 
269,9 (125, 123), 5. Ryoyu Kobayashi 526,7 
(128, 127), 6. Andreas Wellinger (Niemcy) 
266,8 (120, 129,5), 9. Aleksander Zniszczo³ 
259,2 (124,5, 123), 24. Kamil Stoch 237,5 
(117,5, 116,5), 29. Dawid Kubacki 229,1 (114,5, 
116,5). 50. Pawe³ Wąsek 49,4 (86)   

Konkurs drużynowy par
1. Austria 809,2
2. Niemcy 809,0
3. Norwegia 793,6
4. Japonia 750,1
5. W³ochy 741,3
6. S³owenia 739,9
7. Polska 725,5 (Dawid Kubacki 339,0 121, 106, 
114), (Aleksander Zniszczoł 386,5 121,5, 124, 
116), 8. Szwajcaria 716,9.       zk

Zawody w Jakuszycach rozpoczęły się 
od biegów indywidualnych, czyli dłu-
godystansowych - 12,5 km dziewcząt 
i 15 km chłopców, z czterema strzela-

niami, w których za każdy niecelny strzał do 
wyniku biegu dolicza się jedną minutę kary.

Bieg dziewcząt, po bezbłędnym strzela-
niu wygrała Austriaczka Anna Andexer. Na 17. 
miejscu ten bieg ukończyła zawodniczka BKS 
WP Kościelisko Anna Nędza-Kubiniec, ma-
jąc jednakże aż 4 karne minuty. Szkoda tego 
czwartego strzelania, na którym kościelisz-
czanka pomyliła się aż 3 razy, bo byłby medal.

Wśród chłopców sensacyjnym triumfa-
torem został reprezentant Mongolii Enkhsa-
ikhan Enchbat, który, podobnie jak zwycięż-
czyni dziewcząt, był bezbłędny na strzelnicy.

Z naszych Marcin Zawół z trzema minu-
tami kary zajął 8. miejsce, a Konrad Badacz, 
który mimo startu w MŚ seniorów pojawił się 
też w Jakuszycach, zajął 15. miejsce z 4 kar-
nymi minutami.

Kolejnymi konkurencjami miały być szta-
fety mieszane, ale ze względu na warunki at-
mosferyczne zostały odwołane. Przeprowa-
dzono natomiast sprinty. Wyścig dziewcząt 
wygrała inna Austriaczka Lara Wagner. Zwy-
ciężczyni miała jedną karną rundę, natomiast 
bezbłędna nasza zawodniczka Barbara Skro-
biszewska zajęła 9. miejsce, Anna Nędza-Ku-
biniec z dwoma pudłami uplasowała się na 
14. miejscu.

Sprint juniorów wygrał Fin Arttu Heikki-
nen. On też na strzelnicy popełnił jeden błąd, 
natomiast drugi na mecie Marcin Zawół miał 
dwa niecelne strzały i to zadecydowało o try-
umfie Fina.

Ostatnią rozegraną konkurencją były bie-
gi ze startu wspólnego 60 zawodniczek i za-
wodników. Ten bieg juniorek wygrała po raz 
drugi na tych mistrzostwach Anna Andexer, 
mając 4 karne rundy. Nasza Anna Nędza-Kubi-
niec także z 4 karnymi rundami uplasowała się 
na 4. miejscu ze stratą 54,4 sekundy do zwy-
ciężczyni. Szkoda tego czwartego strzelania 

kościeliszczanki, bo miała w nim aż 3 niecel-
ne strzały, a przy lepszej celności byłby medal.

W rywalizacji juniorów zwyciężył Chor-
wat Matija Legovic, także z 4 karnymi run-
dami. Najlepszy z polskich juniorów był 7. Ja-
kub Potoniec, który też miał 4 niecelne strza-
ły i na ostatnim strzelaniu spudłował trzykrot-
nie. Przy lepszej celności też byłby medal. Mar-
cin Zawół z 6 karnymi rundami uplasował się 
na 9. miejscu.

Mistrzostwa Europy juniorów, aczkol-
wiek otwarte, nie były najmocniej obsadzo-
ne, wszak zabrakło w nich biathlonowych po-
tęg: Francuzów, Norwegów, Niemców, Wło-
chów, Szwedów czy Szwajcarów. Wszyscy szy-
kują się do mistrzostw świata juniorów w ło-
tewskiej Otepie, które rozpoczną się już nie-
bawem - od 21 lutego. Wcześniej w Kościeli-
sku miała się odbyć Ogólnopolska Olimpiada 
Młodzieży, ale ze względu na trudne warunki 
śniegowe została odwołana. Terminu nowych 
zawodów jeszcze nie wyznaczono.

Tekst i fot.: Zdzis³aw Karaś
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NARCIARSTWO EKSTREMALNE

PIŁKA nOŻnA

NARCIARSTWO ALPEJSKIE

W sobotę 10 lutego, w Ośrodku Narciarskim Kotelnica Bia³czańska 
rozegrany zosta³ fina³ rywalizacji narciarzy i snowboardzistów w niezwykle 
widowiskowej konkurencji Big Air. W zawodach rangi Pucharu Europy FIS 
wystartowali zawodnicy i zawodniczki z 14 państw, a najwyższe miejsca  
na podium powędrowa³y do reprezentantów Finlandii, Holandii i Czech. 
świetnie zaprezentowali się także m³odzi reprezentanci Polski.

M³odzi reprezentanci Polski w czo³ówce zawodów  
Garmin Winter Sports Festival

Zwycięzcy zawodów w Bia³ce Tatrzańskiej.
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Lubań Maniowy mierzy³ się z liderem 4. 
ligi podkarpackiej Cosmosem Nowotaniec, 
a Watra Bia³ka Tatrzańska rozegra³a mecz 
na S³owacji z zespo³em z Namestova.

Wolski Lubań Maniowy - LKS Cosmos 
Nowotaniec 2:2 (0:2)

Bramki dla Lubania: Wajsak 2
Lubań: I po³owa: Lipka - Firek, Zaika, 

Chlipała - Bryja, Jandura, Wajsak, Gruszkow-
ski - Czajkowski, Potoniec - Kęska. II po³owa: 
Sikora - Bałos, Zaika, Chlipała (65’ testowa-
ny) - Pluta, Wajsak (65’ Jandura), testowany, 
testowany (65’ Franczak), Potoniec (65’ Czaj-
kowski) - testowany, Magdziarczyk

- Niesamowicie cieszę z reakcji drużyny 
na ostatnią porażkę. Przed meczem rozma-
wialiśmy właśnie o tym, że mecz z takim moc-
nym przeciwnikiem jest najlepszym możliwym 

sposobem na rehabilitację po przegranej. Spo-
tkanie obustronnie prowadzone było w szyb-
kim tempie i stało na dobrym poziomie. Nie 
ustrzegliśmy się jednak indywidualnych błę-
dów i w dość prostych sytuacjach straciliśmy 
dwie bramki. Najważniejsze jest to, że do koń-
ca walczyliśmy o korzystny rezultat, co zostało 
nagrodzone. Pracujemy dalej. W naszej grze jest 
jeszcze wiele rzeczy do poprawy, ale z pewno-

ścią jest też dużo pozytywnych rzeczy. Jest też 
kilka nowych twarzy, potrzebujemy trochę cza-
su na zgranie. Za tydzień rozegramy dwa spa-
ringi w jednym dniu, tak żeby każdy z zawodni-
ków zagrał po 90 minut. Zmierzymy się w Gdo-
wie z liderem krakowskiej okręgówki Rabą Do-
bczyce oraz przedstawicielem 5. ligi wschod-
niej Zalesianką Zalesie - przyznał trener Luba-
nia Wojciech Tajduś.

MKS Namestovo - Watra Bia³ka 
Tatrzańska 0:2 (0:1)

Gole: Bigos, Zębala (karny)
Watra: Kudła - Dudek, Drobnak, Sławec-

ki, Gruszecki, Łukaszczyk, Lutsenko, Masłowski, 
Płonka, M. Młynarski, Bigos. Grali również: Zę-
bala, Kobal, Styrenczak, Lupa, Remiasz, Ł. Mły-
narski, testowani.          mz

Kolejne gry kontrolne czwartoligowców

Wiosenne, niesprzyjające warunki  
nie przeszkodzi³y narciarskim emocjom 
i zaciętej rywalizacji.

Na linii startu stanęło ponad 250 zawod-
ników ze szkół podstawowych i po-
nadpodstawowych, którzy na stoku 

narciarskim Suche Ski u Jędrola rywalizowa-
li w minioną środę, 7 lutego. Wszystko w ra-
mach organizowanych przez MOSiR Zakopa-
ne Mistrzostw Powiatu Tatrzańskiego w nar-
ciarstwie alpejskim oraz III BGK Pucharu SN PTT 
w narciarstwie alpejskim.

- Już po raz trzeci, we współpracy z Miej-

skim Ośrodkiem Sportu i Rekreacji w Zakopa-
nem – organizatorem Mistrzostw Powiatu Ta-
trzańskiego, klub sportowy SN PTT 1907 Zako-
pane stał się gospodarzem BGK Pucharu SN 
PTT w narciarstwie alpejskim. Pomimo trud-
nych warunków i bardzo wiosennej aury, by-
liśmy świadkami świetnej rywalizacji, przy do-

Znamy zwycięzców III BGK Pucharu SN PTT w narciarstwie alpejskim

Na starcie stanę³o ponad 250 zawodników.

Zwycięzcy w jednej z kategorii wiekowych.

ła w zawodach międzynarodowych. Janek Ja-
romin i Stanisław Solik pokazali, że mogą wal-
czyć o najwyższe miejsca w zawodach Pucha-
ru Europy FIS. Na pewno jesteśmy zadowole-
ni. Wkrótce czekają nas kolejne starty w zawo-
dach FIS, a pod koniec marca jedziemy na Mi-

strzostwa Świata Juniorów do Livigno - podsu-
mował Tomasz Tylka, trener główny polskiej ka-
dry Snowboard i Freeski.

To nie koniec zmagań narciarzy i snowbo-
ardzistów w czasie Garmin Winter Sports Festi-
val 2024. W dniach 16-17 lutego na skoczni na 

Jankulakowskim Wierchu w Ośrodku Narciar-
skim Kotelnica Białczańska rozegrane zostaną 
Mistrzostwa Polski PZN w konkurencji Big Air. 
A freestyle’owy festiwal zamkną zawody Mło-
dzieżowego Pucharu Polski w niedzielę 18 lu-
tego.              pp

skonałej frekwencji. Bardzo cieszy nas, że po raz 
kolejny, na linii startu stanęło kilkuset zawodni-
ków, a slalomowe ściganie toczyło się na naj-
wyższym poziomie – podsumował Ireneusz Ku-
bin – wiceprezes SN PTT ds. sportowych.

 - Szczególnie cieszy nas doskonała dys-
pozycja reprezentantów sekcji narciarstwa al-
pejskiego SN PTT – kontynuuje Kubin. Niemal 
czterdziestu alpejczyków, którzy trenują pod 
okiem Jolanty Malczewskiej, Gabriela Samul-
skiego i Jerzego Witowskiego stale się rozwi-

ja, a ich postępy mogliśmy obserwować pod-
czas rozegranych w środę zawodów. To dla nas 
motor napędowy do dalszej, ciężkiej pracy, któ-
ra, jak widać, przynosi wyniki – zakończył Ire-
neusz Kubin.

 Z ramienia SN PTT 1907 Zakopane, zawo-
dy wspierali: Bank Gospodarstwa Krajowego 
– Sponsor Główny Klubu, Budimex – Sponsor 
Klubu oraz Partnerzy: Fundacja ARP, SMS Zako-
pane i Urząd Miasta Zakopane.

opr. mz

J an Jaromin zajął drugie, a Susie Maksym 
trzecie miejsce wśród snowboardzistów. 
Stanisław Solik, który był piąty w zmaga-
niach narciarzy, pokazał, że może nawią-

zać walkę o czołowe miejsca w zawodach ran-
gi pucharu Europy.

Jako pierwsze na skoczni pojawiły się w so-
botę snowboardzistki. Bezkonkurencyjna w fi-
nale była Laura Zaveska z Czech, która pew-
nie lądowała tricki takie jak: backside 720 z indy 
grabem i frontside 1080 z tailgrabem.

 - Jestem bardzo zadowolona ze zwycię-
stwa w zawodach w Białce Tatrzańskiej. Czeka-
ją mnie jeszcze dwa przystanki Pucharu Europy 
FIS. Mam nadzieję, że pójdzie mi równie dobrze, 
bo moim celem w tym sezonie jest zwycięstwo 
w klasyfikacji generalnej i zagwarantowanie so-
bie miejsca w Pucharze Świata FIS - komento-
wała reprezentantka naszych południowych są-
siadów, która wygrała z 26 punktami przewagi 
nad Holenderką Sam Van Lieshout.

Ogromnych emocji dostarczył kibicującym 
na stoku Jan Jaromin, który stracił 15,33 pkt. do 
zwycięzcy Lucasa Hendriksa z Holandii. Jest to 
najlepszy wynik w karierze młodego reprezen-
tanta Polski, który nie krył zadowolenia z za-
prezentowanych ewolucji. - Chciałem pewnie 
wylądować pierwszy trick, żeby mieć szansę na 

dwie próby trudniejszego skoku. Switch back-
side 9 z melon grabem na pewno nie był moim 
pewniakiem, ale miałem to w miarę dobrze ob-
latane w tym sezonie. Ostatecznie wszystko po-
szło zgodnie z planem. Najbardziej zadowolo-
ny jestem z double corka, bo w drugiej próbie 
udało się go wylądować perfekcyjnie.

Trzecie miejsce wśród snowboardzistów 
zajął zwycięzca piątkowych kwalifikacji Artiz 
Lopez Sousa z Hiszpanii.

Po południu na skoczni pojawili się specjali-
ści od freestyle’owych ewolucji na nartach. Naj-
wyższą formę potwierdził zwycięzca kwalifika-
cji Joel Liimatainen z Finlandii, który triumfował 
z dużą przewagą punktową nad Stefanem So-
rokinem z Estonii i Vincentem Veile z Niemiec.

- Cieszę się z tego, co dziś pokazałem, tym 
bardziej że dzień zaczął się dla mnie od bólu 
brzucha. Nie byłem nawet pewien czy wystar-
tuję. Zacząłem od trudniejszego tricku, czy-
li switch double bring back 720, którego nie 
miałem okazji robić w tym sezonie zbyt wie-
le razy. Potem zrobiłem bring back double 900 
i ostatecznie wszystko poszło zgodnie z pla-
nem - mówił Fin po ceremonii wręczenia na-
gród.

- W finale wystartowało 11 reprezentan-
tów Polski. Mamy dwa miejsca na podium, 
w tym wielki sukces Susie, która zadebiutowa-
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pożegnania

KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl
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